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Odpowiedzialni kierownicy działów: kultury i sztuki Tadeusz Kraszewski, gospodarczego i gie łdowego dr. Marjan rWełmikn-arski, 
wiadomości potocznych Bogdan Piotrowski, za inne działy odpowiada Zdzisław Antoniewicz, wszyscy w Poznaniu.

Wydawnictwo Sp. Akc. Drukarnia Polska 
w Poznaniu, św. Marcin 70.

wychodzi dwa razy dziennie

Poznań, 23 sierpnia.

Nasze
środki obrony

Usiłując rozeznać metody żydostwa 
wschodniego, wciskającego się na te­
ren województw zachodnich,, wskaza­
liśmy niedawno na następujące cechy 
charakterystyczne: operowanie przynę­
tą taniości przy ruchomej cenie; nie­
solidność i brak gwarancji dla kupują­
cego; obchodzenie prawa i częste ma­
nipulacje oszukańcze; usiłowanie pod­
cinania polskich warsetatów z ostrzem, 
godzącem w liczne rzesze pracownicze 
polskie, spychane do roli parjasów-cha- 
łupników; obniżanie naszej kultury 
i obyczaju; atak na chrześcijańskie pod­
stawy bytu, oparte na etyce i miłości 
bliźniego; stosowanie wogóle zasad 
skrajnego egoizmu w myśl kanonu: 
„oko za oko — ząb za ząb“.

Jakiem! środkami rozporządza za­
atakowane na tylu płaszczyznach spo­
łeczeństwo?

Na czele wymienić należy zasadę 
wypróbowaną, główną niejako, najsku­
teczniejszą: kupowanie tylko u swoich 
i możliwie polskiego produktu, wytwo­
rzonego w warsztatach finansowanych 
i 'kierowanych przez Polaków. Stoso­
wanie tej zasady to nie fiiantropja, to 
nie składka na polski stan średni, to 
pierwsza, elementarna cegiełka obro- 
ny, pierwszy skuteczny wał przeciw 
obcemu naporowi. Zapomnieliśmy nie­
co o tej maksymie, za mało dociekamy 
Pochodzenia różnych anonimowych 
składów i produktów, za mało pracuje­
my w szerokich warstwach nad wyka­
paniem, że nieprzestrzeganie patrio­
tyzmu gospodarczego im zagraża bez­
pośrednio.

. O^ok, społeczeństwa wystąpić po- 
^mno energiczniej fcupiectwo i rzemio- 
s’d jako elementy w pierwszej, linji 
staczające bój z intruzem. I tu, wyda­
ło nam się, jest dużo do zrobienia.

cięlibyśmy, aby obrotne kupiectwo 
si niej jeszcze uwzględniało trudną 

pozycję klienta. Niewątpliwie ist- 
ńicje potrzeba przeciwstawiania tanim 
żydowskim kramom, rzutkich, na do- 
5^"° klijenta polskiego obliczonych 

adow. Częsty a mały zysk jest także
Ie d<> Pogardzenia.

Silną tamą w inwazji żydowskiej 
y łby branżowe porozumienia, wygry- 

^a?ące siłę skoordynowanych zakupów 
m°,ec central przemysłowych, którym 
. oznaby stawiać warunki, unikać 

1 wieksze"0 'Pośrednictwa ży- 
in^S^eg° * ldlzwi?nńć się do poziomu 

s rumentu, torującego drogę polskim 
góle°t3Orn Wielkorx>lskim i polskim wo-

Kupiectwo, słusznie domagające się 
poparcia przez swoich, nie może jedno- 
nf©*1111^6 z^dad tego od społeczeństwa, 

i ewanżując się w własnej metodzie 
sob'UP^W * pracN- Czas obmyśl eć spo-

V- osłaniające nasze życie gospodar-
6 1 asekurujące je przed wtargnię­

ciem żydowskich hurtowni, biur po- 
spC n.'Ctwa’ a&entów — natomiast za- 
“ r‘riC i<;k ’’'kasnemi formami pracy, ©-

Pragnienie utrzymania ścisłej współpracy między W. Brytanją a Francją - Min. Eden 
udaje się do Paryża

Londyn. (PAT.) Komentarze 
prasy pozwalają stwierdzić, iż rząd 
ma zapewnioną, praktycznie jedno­
myślność opinji dla poparcia jego po­
lityki wobec zatargu włosko-abisyń- 
skiego.

„Daily Herald“ i „Morning Post“, 
zgadzają się całkowicie co do tego, iż 
formuła „umiarkowanie i stanow­
czość1 , którą, jak się zdaje, przyjął 
rząd brytyjski, może najlepiej zapew-

Neutralność Stanów Zjednoczonych
Rozszerzenie zakazu wywosu broni, na surowce i artykuły 

żywnościowe
Waszyngton. (PAT.) Komisja 

izby reprezentantów uchwaliła projekt 
ustawy o zabezpieczeniu neutralności 
Stanów Zjednoczonych. Jedna po­
prawka wprowadzona przez komisję 
do projektu uchwalonego przez senat 
polega na określeniu terminu, od któ­
rego ustawa ma obowiązywać.

Nowy Jork. (PAT.) „New Jork

Rewolocja w Ekwadorze
Aresztowanie prezydenta lbarry

Nowy Jor k. (PAT.) O rewolucji 
w republice Ekwador donoszą:

Prezydent Ibarra był od dłuższego
czasu w zatargu z parlamentem. Ostat­
nio prezydent chciał rozwiązać izbę i 
zarządzić nowe wybory. Część garni­
zonu stolicy Quito poparła prezydenta,

partej na ¡polskim pośredniku. Rola 
świadomego i planowego oczyszczania 
rynku z produkcji obcej jest trudna, 
ale życiowo nieodzowna i konieczna.

Batalję wygra z powodzeniem skom- 
binowana forma odporu wszystkich 
zagrożonych czynników. Społeczeń­
stwo musi przywrócić dyscyplinę i ab­
solutny posłuch dla hasła „swój do 
swego“; masy muszą być zręczną pro­
pagandą uświadomione, iż idzie tu o 
podstawową walkę, o chleb dla bardzo 
licznych kół pracowniczych; kupiec­
two, rzemiosło i ¡przemysł, rozeznawszy 
niebezpieczeństwo, muszą nawiązać sil­
niej węzły z klientelą i iść jej na rękę 
w ciężkich czasach.

Są przecież też sukcesy. Świeżo za­
łamało się w Poznaniu bogate żydow­
skie przedsiębiorstwo na ulicy Pierac- 
kiego, które zbojkotowały nasze panie, 
informując się tam o modne materja- 
ły, lecz kupując je u swoich. Niejedna 
próba żydowska załamuje się i darem­
nie usiłuje się zadomowić.

Ważnem jest bardzo dokładne pa­
trzenie na palce intruzom. Trzeba ko­
niecznie uniemożliwić praktyki oszu­
kańcze i obchodzenie prawa. Należy 
władze i organizacje zawiadamiać o 
nieprzestrzeganiu przepisów i niewy- 
•kupywaniu patentów. Władze skarbo­
we mogłyby się walnie przyczynić do 
ukrócenia oszukańczych manipulacyj

nić skuteczność wpływów angielskich 
zarówno w prowadzonych obecnie ro­
kowaniach dyplomatycznych, jak i w 
Genewie. Naogół dzienniki wyrażają 
przekonanie, że Włochy wykorzystają 
pojednawcze nastroje, wskazane w 
stosunku do nich.

„Rząd W. Brytanji — pisze „Mor­
ning Post“ — dał dowód spokoju, któ­
ry, jeśli będzie przyjęty jak należy za­
równo w kraju jak i we Włoszech, bę-

Post“ i „New Jork World“ donoszą, że 
zakaz wywozu broni, przewidziany w 
projekcie ustawy o neutralności Sta­
nów Zjednoczonych, uchwalonym 
przez senat, został uznany za niedo­
stateczny. Zakaz ma być rozszerzony 
na pożyczki dla państw wojujących i 
na wywóz surowców i artykułów żyw­
ności.

obwołując go dyktatorem. Jednakże 
większość armji wypowiedziała posłu­
szeństwo prezydentowi. Generalny in­
spektor armji płk. Solis kazał areszto­
wać prezydenta i objął prowizorycznie 
prezydenturę. Zmiana władzy odbyła 
się bez rozlewu krwi.

przez ścisłe stosowanie prawa wobec 
nawykłych do „interpretacji“ ze szko­
dą dla skarbu, przybyszów. Przepisy 
policyjne winny być ściśle przestrze­
gane.

Koncentryczną obronę we własnym 
interesie wszystkich w grę wchodzą­
cych czynników osiągniemy rezultaty 
poważne, tak jak osiągaliśmy je czasu 
niewoli. Cnoty wielkopolskie, ujaw­
niające się przede wszystkiem w shar- 
monizowanem, nporczywem i solidar- 
nem działaniu drzemią w społeczeń­
stwie i zaraża, dlziałając skutecznie, 
wszystkich obywateli, dumnych z tego 
kawałka ziemi rdzennie polskiej, ma­
jącej warunki na podjęcie polskiej 
eskpansji na województwa sąsiednie, 
gdzie ruch wyzwoleńczy jest istotnie 
uwagi godny i gdzie pierwszych na­
szych pionierów przyjmuje się z ser­
decznością i rzetelną pomocą.

System obrony wypracować będą 
musiały we wszystkich szczegółach za­
interesowane związki i organizacje za­
wodowe i branżowe. Mamy wrażenie, 
że odczucie niebezpieczeństwa i świa­
domość dróg, któremi trzeba iść, rośnie. 
Nie tu miejsce na wyliczanie ich, ale 
dobrze, iż konkretyzują się.

Jest nadzieja, że instynkt samoobror 
ny pocznie je wcielać w życie, a wów­
czas nie wątpimy, iż zwycięstwo będzie 
po polskiej stronie« .(«uj­

dzie mógł przysłużyć się sprawie po­
koju nawet w tej spóźnionej godzinie.

„Times“ zauważa: „Rząd prowadzić 
będzie nadal politykę lojalnego popar­
cia Ligi Narodów, nie jest jednakże 
skłonny zakładać votum separatum 
co do akcji, jaką mógłby być skłonny 
popierać w obecnym kryzysie. W in- 
nem miejscu „Times“ pisze: „Ci, któ­
rzy się spodziewali, że W. Brytanja 
mogłaby wystąpić w Genewie z jakąś 
inicjatywą doznają zawodu. Rząd bo­
wiem postanowił się nie angażować. 
Decyzja, dotycząca utrzymania zaka­
zu wywozu broni nie wydaja się dość 
uzasadniona i niezawodnie podniosą 
się głosy, wyrażające ubolewanie, ż© 
nie okazało się możliwe decyzji tej 
cofnąć. Jest jednakże prawdopodobne, 
iż zakaz ten w rzeczywistości nie po­
siada takiego znaczenia, jak przypu­
szczają“.

Według „Daily Telegraph“ jedną z 
charakterystycznych cech dyskusji 
było pragnienie utrzymania ścisłej 
współpracy między W. Brytanją a 
Francją. Poza tern, zdaniem tego 
dziennika, fakt, że sir Edouard Alling- 
ton, dowódca wojsk lotniczych został 
zaproszony na posiedzenie gabinetu, 
nie uszfedł ogólnej uwadze, wskazują 
bowiem, że ministrowie nie rozjechali 
się bez upewnienia, że w pewnych oko­
licznościach mogą być wydane odpo­
wiednie zarządzenia.

Londyn. (Tel. wł.) „Daily He­
rald“ donosi, że minister dla Ligi Na­
rodów, Eden uda się prawdopodobnie 
w najbliższych dniach do Paryża, by 
konferować z Lavalem.

Paryż. (Tel. wł.) Prasa paryska 
odnosi się z dużą rezerwą do wczoraj­
szych uchwał gabinetu londyńskiego. 
Dzienniki wyrażają zadowolenie, że 
zakaz wywozu broni do Abisynji został 
nadal utrzymany. Z drugiej strony 
przebija pewna obawa, że trwanie 
Anglji przy pakcie Ligi Narodów mo­
że doprowadzić do zastosowania sank- 
cyj, które w konsekwencji pociągną za 
sobą nieobliczalne skutki.

NIEMCY BACZNIE ŚLEDZĄ ROZWÓJ 
WYPADKÓW

Berlin. (Tel. wł.) Niemcy z pod­
nieceniem śledzą rozwój stosunków 
angielsko-francusko-włoskich i w ob­
szernych komunikatach omawiają 
wszelkie związane z tem możliwości. 
„Berliner Boersen Ztg.“, zbliżona do 
ministerjum wojny, zaznacza, że rząd 
rzymski wygrywa fortele Stresy, to 
znaczy bije na zawarte w Stresie poro­
zumienie z Anglją i Francją i gotów 
jest podtrzymać autorytet Ligi Naro­
dów.

„Deutsche Allg. Ztg.“, reprezentują­
ca interesy ciężkiego przemysłu, ze 
swojej strony podkreśla propozycje 
sankcyj angielskich przeciwko Wło­
chom, któreby polegały na blokadzie 
surowcowej, mianowicie niedopuszcze­
nie do Włoch potrzebnych im do pro­
wadzenia wojny surowców, jak gumy, 
węgla, niklu i cynku.

W kołach, zbliżonych do admirali­
cji niemieckiej, uważają możliwość 
zamknięcia Morza Śródziemnego dla 
transportów włoskich, to jest z jednej 
strony kanału Sueskiego, z drugiej 
cieśniny Gibraltarskiej za mało praw­
dopodobną, gdyż Anglja w ten sposób 
odcięłaby własną, swoją drogę do In- 
dyj i do don;injów australijskich i o- 
ceanicznych.
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Ruch monarchistyczny na Węgrzech
B. premjer hr. Bethlen — legitymistą

Budapeszt. (Tel. wł.) Wielkie 
ważenie w kołach politycznych wywo­
łała wiadomość o przejściu byłego 
premjera, hr. Bethlena, do obozu legi- 
tymistycznego.

Wiadomo, że hr. Bethlen zarówno 
podczas Swego premjerostwa, jak i po 
objęciu władzy przez Karoly‘ego i 
Gómbósa, zachowywał się w sprawie 
restauracji bardzo wstrzemięźliwie, 
nie chcąc przeciwstawiać się regento­
wi Horthy‘emu. Widocznie uznał hr. 
Bethlen obecną chwilę za stosowną, a- 
by oświadczyć się za restauracją. W 
każdym razie tłumaczy ogólnie w 
tym duchu wiadomość, która nadeszła 
wczoraj z Londynu, że bawiący tam od 
tygodnia były premjer węgierski udo­
je się z wizytą do Stenokoertzel, sie­
dziby eks-cesarzowej Zyty i syna jej 
Ottona.

Wizyta niemiecka w Gdyni 
i Warszawie

Gdynia. (PAT.) 0 godzinie 9-ej 
rano z lotniska Rum ja - Zagórze odle­
cieli samolotem do Warszawy dowód­
ca krążownika „Koenigsberg“ — ko­
mandor Schmundt oraz 6-ciu oficerów 
załogi. Gościom niemieckim towarzy­
szy komandor Kodrębski.

Warszawa. (PAT.) Dziś o go­
dzinie 10.15 przybyło samolotem z 
Gdyni do Warszawy 7-miu oficerów 
załogi krążownika niemieckiego „Koe­
nigsberg“ z dowódcą komandorem 
Schmundtem na czele.

Gościom towarzyszyli w podróży 
attache wojskowy ambasady niemiec­
kiej gen. Schindler, charge d'affaires 
ambasady Schliep oraz z ramienia 
marynarki polskiej komandor Kodręb­
ski.

Gdynia. (PAT.) Od godziny 9-ej 
rano oficerowie i marynarze krążow­
nika „Koenigsberg“ zwiedzali port 
handlowy w Gdyni. O godz. 1.30 na 
o. R. P. „Bałtyk“ oficerowie niemieccy 
podejmowani byli przez oficerów ma­
rynarki polskiej śniadaniem, póczem 
udali się autokarami na zwiedzenie 
wybrzeża i Jastrzębiej Góry.

Nieuczciwy egzekutor
Warszawa. (Tel. wł.) Areszto­

wano egzekutora urzędu skarbowego 
Eberharta pod zarzutem przywłaszcze­
nia 3 tys. zł. Aresztowany zeznał, że 
pieniądze przegrał na wyścigach, (w)

Siły morskie 
państw r^bałtyckich

Paryż. (Tel. wł). Prasa francu­
ska ogłasza zestawienie flot krajów 
nadbałtyckich i wskazuje, że zbrojenia 
niemieckie wzbudziły tam wielkie za­
niepokojenie. „Liberte“ zauważa, że 
naibardziej wzrosła flota polska, która 
powinna być powiększona do 140 tys. 
tonn. Prasa omawia stworzenie przez 
Niemcy „okrętów samobójców“, które 
w razie wojny mogą zniszczyć statki 
nieprzyjacielskie i zginąć równocześnie.

Tegoroczne wielkie manewry włoskie 
rozpoczęły się w czwartek na pograniczu 
północnej części Tyrolu. Główne dowódz­
two objął sam Mussolini.

*
Premjer Baldwin, opuścił dziś wieczo­

rem Londyn, udając się do Aix-les-Bains. 
Wicepremjer MacDonald wyjechał do Los- 
siemouth w Szkocji.

*
W miejscowości Zamutow pod Koszy­

cami zmarła pewna wieśniaczka, licząca 
116 lat.

W Rzymie przestał wychodzić tygod­
nik polityczny „Aftari Esteri", będący od­
biciem poglądów niektórych urzędników 
tut. M. S. Z. Powszechną uwagę zwróciły 
ostatnie artykuły w tem piśmie o sprawie 
abisyńskiej. które miały wywołać nieza­
dowolenie czynników miarodajnych we 
Włoszech.

*
Prasa litewska donosi, że Litwa prowa­

dzi z firmami hołenderskiemi, angielskie­
mu i sowieckiemi pertraktacje o wznowie­
nie radiostacji kowieńskiej.

❖
Wielkie manewry floty Stanów Zjedno­

czonych odbędą się w roku 1936 około za­
chodniego wyjścia z Kanału Panamskie- 
go. Flota opuści porty Kalifornii, mane­
wry irawać będą do maja.

Ostatnio ostudzono w Austrji, pod • Wizyta Bethlena w rezydencji eks- 
naciskiem Europy, ruch na rzecz re- I cesarzowej Zyty najwidoczniej to mia- 
stauracji, to też tem większą, Zyta i Ot- I ła na celu. Hr. Bethlen, ostrożny jak 
ton muszą przykładać wagę do tego, I zawsze, podkreśla, że i teraz jego po- 
by ożywić ruch legitymistyczny na I dróż ma charakter jedynie kurtuazyj- 
Węgrzech. • no-towarzyski, a nie polityczny.

Prześladowanie katolicyzmu w Rzeszy
Gwałtowne wystąpienie Rosenberga przeciw katolicyz­

mowi
Berlin. (Tel. wł.). Równocześnie 

ze zjazdem kardynałów i biskupów nie­
mieckich w Puldzie pod przewodnic­
twem kard. Bertrama, w Turyngji, wy­
głosił Rosenberg mowę antykatolicką, 
dowodząc, że katolicyzm nie zna żadnej 
moralności państwowej i jest wrogiem 
Niemiec. Jako objaw propagandy an-

Napad zamaskowanych bandytów 
na zagrodę

Po zamordowaniu córki gospodarza, bandyci zbiegli — 
Obława przy udziale ISO policjantów — Jeden rabuś zabity, 

drugi poddał się policji
Warszawa, (Tel. wł.). Wczoraj 

wczesnym rankiem we wsi Mieszki 
Ruskie w pow. ciechanowskim do za­
grody Edwarda Rutkowskiego włama­
ło się 2 zamaskowanych bandytów. — 
Córka gospodarza, korzystając z chwi­
lowej nieuwagi opryszków wymknęła 
się przez okno na dwór, ale bandyci 
spostrzegłszy-to, zaczęli do nieij strze­
lać. Jedna z kul trafiła ja śmiertelnie. 
Związawszy i zakneblowawszy domow­
ników dokonali rabunku i zbiegli. Po 
kilku godzinach sąsiedżi uwolnili ze­
mdlonych mieszkańców, a zawiadomio­
na policja zarządziła obławę.

■ Bezpośrednio za bandytami puściło 
się' w pościg 30 policjantów powiatu 
ciechanowskiego, a od strony Nowego 
Dworu rozstawiono tyraljerę 120 poli­
cjantów z Warszawy, którzy przyje­
chali na mające się odbyć tam zawody 
sportowe. Pierwsze starcie policji z

Straszna katastrofa pod Koninem
2 osoby zabite

Konin. (Tel. wł.) Straszna w 
swych skutkach katastrofa wydarzyła 
się w pobliżu stacji kolejowej Spławie 
w pow. konińskim. Pociąg pośpieszny 
nr. 1306, zdążający z Poznania do 
Warszawy, na przejeździe koło Spła­
wia, w pobliżu Goliny, najechał w 
pełnym biegu na bryczkę, którą jecha­
ło czworo osób na pogrzeb do Adamo­
wa.

Ńa miejscu została zabita Bronisła­
wa Szramowa z kolonji Engelmanowo 
w gminie Kazimierz Biskupi, 21-letni 
jej syn Roman został ciężko ranny 
i zmarł w pociągu podczas transportu 
do szpitala w Koninie, nie odzyskując 
przytomności. Lżejsze poranienia od-

Echa katastrofy budowlanej
Berlin (PAT). Dotychczas nie 

zdołano wydobyć zasypanych ofiar ka­
tastrofy przy ul. Goeringa. Powołany 
specjalny „dyktator akcji ratunkowej“ 
otrzymał wszelkie pełnomocnictwa dila 
prowadzenia dalszych prac.

Gdańsk
stracił fikcyjną flotę

Gdańsk. (Tel. wł.) Gdańszczanie 
stale wywyższali się tem, iż posiadają 
flotę handlową, kilkakrotnie większą 
od floty polskiej. Tonnaż gdańskiej 
floty handlowej obliczany był na 275 
tys. tonn, w czem 263 tys. tonn stano­
wiły tankowce „Bałtycko-Amerykań- 
skiego Tow. Naftowego“, które, ze 
względów podatkowych, korzystało z 
bandery gdańskiej. Statki tego towa­
rzystwa do gdańskiego portu nigdy nie 
zawijały, kursując stale pomiędzy A- 
meryką Południową i Północną.

Obecnie stało się wiadomem, że 
„Baltic American Oil Co.“ przerejstro- 
wało swoje tankowce z pod bandery 
gdańskiej pod banderę panamską, 
która przynosi jeszcze większe korzy-

typaństwowej można uważać skargę bi­
skupa Rattenberga do władz państwo­
wych na ciągłe szykanowanie i pa­
szkwile na katolicyzm.

Kongres biskupów zamierza nie o- 
głosić żadnej rezolucji, a list pasterski 
będzie odczytany w kościołach niemiec­
kich i września.

bandytami nastąpiło w lesie koło No­
wego Dworu. Bandyci, ostrzeliwując 
się gęsto, znikli w gąszczach. Następ­
nie natknięto się na nich kolo wsi Po­
miechówek w okolicach Modlina i tam 
wywiązała się obustronna strzelanina 
Bandyc-' podążyli w stronę Wisły, przez 
która chcieli się przeprawić i zbiec do 
puszczy Kantynowskiej. Tu natknęli 
się na idący w stronę rzeki patrol, któ­
ry obsypali strzałami rewolwerowemu

Podczas długotrwałej strzelaniny je­
den z bandytów został trafiony bulą w 
głowę zmarł, drugi, ranny, poddał się. 
Okazał się nim Stefan Morawski z 
Warszawy, przy którym znaleziono 2 
rewolwery dużego kalibru, duży zapas 
nabojów oraz 180 zł i drobną biżuterję, 
zrabowkńą w zagrodzie Rutkowskiego 
Nazwiska zabitego dotychczas nie u- 
stalono. (w)

i dwie ranne
nieśli 40-letni Jan Karaafel i 20-letnia 
Regina Szczepankiewiczówna, również 
z kołonji Engelmanowo. Podczas na­
jechania wóz legł rozbity w drzazgi 
i zabity został koń. Drugi koń zaprzę­
gu, widząc nadjeżdżający pociąg, ze­
rwał uprząż i zbiegł.

Straszny wypadek wywołał w całej 
okolicy wstrząsające wrażenie.

Należy nadmienić, że już poraź szó­
sty na wspomnianym przejeździe nie- 
cbronionem zaporami kolejowemi, wy­
darzyły się podobne wypadki. Ostat­
nia ciężka w skutkach katastrofa 
wskazuje na konieczność zabezpiecze­
nia toru zaporami w sposób więcej niż 
jaskrawy. R-r.

ści pod względem podatkowym i nie 
wymaga zupełnie ubezpieczenia mary­
narzy.

W ten sposób tonnaż gdańskiej 
„floty handlowej“ spadł do 13 tys/tonn 
i wynosi ułamek tonnażu polskiej flo­
ty handlowej.

Sterylizacja w Rzeszy
Paryż, (PAT). Agencja ’Havasa 

donosi z Berlina, że w ciągu ubiegłego 
roku sterylizowano ogółem 56.244 
mężczyzn.

Bankiet dla 10 tysięcy
Addis-Abeba. (PAT.) Cesarz 

wydał wczoraj w dniu Wniebowzięcia, 
świętowanym według kalendarza ko­
ścioła koptyjskiego bankiet dla 10 000 
mieszkańców.

TARGOWISKO MIEJSKIE
P o z n a A, 23. 8. 1935 r.

Urzędowe sprawozdanie ta-gowe 
Komisji notowania cen.

Spędzono: buhajów 2, krów 12, świń ?07 
prosiąt 148, cieląt 98, owiec 20, razem M 
zwierząt

Już ukazała się
książka

DR. ST. CELICHOWSKIEGO

WSPOMNIENIA UCZESTNIKA
i' jest do nabycia w administracji 
„Głosu“, Poznań, św. Marcin 65, R.

między godz. 10 i 13.
Cena 2 zł 50 gr.

Kurs dolara. Dziś rano notowano kurs 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War­
szawie 5.23 — 5.24 zł, w Gdańsku na War­
szawę 5.25%.

Kurs marki niem. Bank Polski oddział 
w Poznaniu, nienotowany.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIgm
Poznań, 23. 8. 1935 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była utrzymana.

Z pożyczek państwowych płacono za 5% 
poż. konwers. 66,60%, za 4% premj. doi. 
53,50 oraz za 3% poż. budowl. 41,—.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. ofiaro­
wano 4%% zlotowe listy w zlocie po 42% 
jak również 4%% zlotowe listy po 42%, na­
tomiast płacono za 4% listy zast konwert 
37,50%.

Z akcyj bankowych poszukiwano Bank 
Polski po 92,—.

Cednia Urzędowa Giełdy Pieniężnej 
w Poznaniu.

Kura w procentach nominału 
wzgl w złotych za sztukę.

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. 66,60 P.
4% poż. premj. doi., serja III 53.50 P.
3% poż. budowl., serja I 41,— P.
4%% listy zast. złote w zlocie przestemplo-

wane Pozn. Ziem. Kred. (dawn. 4%% 
doi. listy zast w zlocie = 8,90 za 1 doi. 
42,— O.

4% % zlotowe listy zastaw, s. K. z r. 1933
Pozn. Ziem. Kred. 42,— O.

4% listy zast. konwert ostempl. P. Z. K.
37,50 P.

Akcie bankowe i przemysłowe
Bank Polski 92,— P.

Tendencja utrzymana.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

Poznań, 23. 8. 1935 r.
Warunki: Handel hurtowy parytet Po* * 
nań, ładnnki wagonowo, dostawa bieżąca 

za 100 kg.:
Cenv or;entacyjne:

5yto zdr. suche (Usp spok.)
-tszenica (Uspos. spokojn.) . 
ęczmień 700—725 g/1. . . . 
ęczmień 670—680 g/1. . . .

Usposobienie spokojne.
)wies nowy (Usp. spok.) . . 
laka
:ytnia I gat, 0,55% wł. w. 
ytnia I gat. 0,65% wl. w. 
ytnia II gat 55—70% wl. w. 
ytnia pośl pon. 70% wl. w.

Usposobienie spokoine. 
iszenna gat IA 0-20% wl. w. 
iszenna gat IB 0-45% wi. w. 
iszenna gat TC 0-55% wl. w. 
iszenna gat. ID 0-6<>% wl. w. 
iszenna gat IE 0 65% wl w. 
iszen. gat. IIA 20-55% wl w. 
iszen. gat. IIB 20-65% wl. w. 
iszen. gat UD 45-65% wl w. 
iszen gat IIF 55-65% wl. w. 
isz. gat. III A 65-70% wł. w. 
isz. gat IIIB 70-75% wł. w.

Usposobienie spokojne, 
ttręby żytnie stand. . ■ . •
Itręby pszen. grube stand.
Itręby pszeftne średnie et .
Itręby jęczmienne

10.75- lLOO
15.25- 15.50 
13.'0- 14,25
12.75- 13,00 

11,00- 11.00

17.75- 187'
46.75- 17,75
14.50- 15,60
12.50- 13,60

27.75- 31.25
27.25- 27.75
26.25- 26.75
25.25- 25,75
24.25- 24,70
23.75- 24,25
23.25- 23,70 
21,00- 2lo°
19.50- 20,00
18.50- 19,00
16.50- 19,0°

8/0 - 9.00 
8.75— 9,2o 
8 25- 8,'o 
825- 9/0 

29.50 - 30.50 
34,00- 35.00 
25,' 0— 27,00 
•-9 00— 41.00 
35;°°-
17,25— 17.00 
12.50- 1.2,75 
16 25- 16,70 
18,00- 
1.-5-

epak zimowy 
rczyca . . » 
och Viktorja . 
ik niebieski , 
karna tka . . . 
ikuch lmian. w taflach . . 
ikuch rzepakowy w taft 
ikuch sion. w taft 42/43%
lit Soja ...................................
ima pszenna luzem . •
„ pszenna prasowana .
» żytnia luzem • •
„ żytnia prasowana . .
„ owsiana luzem . ■ •
„ owsiana prasowana .
„ jęczmienna luzem . .
„ jęczmienna nrascw. .
ino zwykle luzem • •
„ zwykle prasowane . .
„ nadnoteckie luzem . •
„ nadnoteckie oras ...
Ogólne usposobienie spokojne. ..
Transakcje pa odmiennych‘ ^ar""zB);e- 
ta 1114 tonn, pszenicy 63, '\ .tniej
i 813 tonn, owsa 80 ton"’, otrąb
i,6 tonn, mąki pszennej 10.,o tonn g.g 
tnich 496.6 tonn, otr^b.„epa^ 
m, otrąb jęczmiennych 4o ton • pna- 
5 tonn, maku niebieskiego Jo t 11 975 
n 0,975 tonn, makuchu ma
m, makuchu rzepakowego 1» maku 
rhu słonecznikowego 43,o tonn, 
i, knkosnwegc 30 tonn.

2.35— 
2,00— 
2,50—
2.75—
3.25—
1.25— 
2,15—
5.25—
5.76—
6.35—

19,0«
1,95
2,55
2,25
2.75 
3.(0 
3,6"
1.75 
2,3?
5.75 
6,20
6.75

6J5- 7,2o
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Krążownik „Königsberg“ w Gdyni
Jak prsyi^° pancernik niemiecki - Jego wygląd zewnętrz­

ny — Kwrtuatja i ostrożność
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).

Gdynia, 22. 8.
fdvnie odwiedzały już kilkakrotnie 

jednostki flot wojennych państw ob- 
ivch Największe zaciekawienie u 
ludności w Gdyni wywołał zeszłorocz­
ny przyjazd okrętów sowieckich Miało 
£ bowiem posmak egzotyki. Gmach 
dworca morskiego był wówczas z ze­
wnętrznej strony udekorowany wieł- 
kiemi flagami sowieckiemu Bolsze­
wików witała orkiestra polskiej mary­
narki wojskowej sowieckim hymnem
PaObecniZydi> Gdyni zawinął niemiecki 
krążownik „Königsberg“. Niemcom 
oddano honory, przepisane regulami­
nem Nie było jednak takich hono­
rów, któreby powitaniu nasuwały 
piętno serdeczności, jak to miało miej­
sce przy wjeździe bolszewików. Na 
pancerniku sowieckim znajdował się 
admirał, dowódca rosyjskiej floty 
bałtyckiej. Krążownikiem niemiec­
kim" dowodzi oficer, w stopniu, odpo­
wiadającym polskiemu komandorowi. 
Stąd różnica w oddawaniu honorów.

Kurtuazji w stosunku do Niemców
stało się jednak zadość.

* .*•
Aczkolwiek w opisanej różnicy, Ja­

ka zachodzi pomiędzy formami przy­
jęć, zgotowanych flotom sowieckiej i 
niemieckiej w Gdyni, niema nic istot­
nego, coby dawało podstawę do wy­
powiadania jakichś komentarzy, to 
jednak jest w tern pewien ślad różni­
cy, istniejącej pomiędzy naszym sto­
sunkiem do Rosji a do Niemiec.

Zawieszenie broni, jeśli użyć tego 
wyrażenia, podpisane nawet z dzisiej­
szą Rosją, więcej jakoś przemawia do 
naszych przekonań. Więcej mamy wia­
ry w to, że po stronie rosyjskiej niema 
zaciekłej nienawiści do nas. Acz­
kolwiek gości niemieckich również 
przyjmujemy z właściwą kurtuazją i 
gościnnością, to czynimy raczej zadość 
formalności, niż kierujemy się uczu­
ciem przyjaźni.

Jakżeż spoglądać z przyjaźnią na 
niemiecką flagę wojenną, pod którą 
pruskie oddziały pustoszyły ziemie 
polskie? Jakżeż uwierzyć, że podpisa­
niem jakiegoś aktu i składaniem wi­
zyt odwieczny nieprzyjaciel zamienia 
się na najserdeczniejszego towarzysza, 
ozy nawet sojusznika?

Takie i podobne pytanie cisną się 
do głowy mimo woli. Nasuwają się 
także i im tym, którzy kurtuazyjnie 
ściskają dłonie niemieckie.«

* * »
Krążownik „Königsberg“ stoi w 

P°rGle gdyńskim. Nowoczesna kon­
strukcja okrętu budzi zachwyt. Ude­
rzającą jest w stosunku do rozmiaru 
Panc®rnika jego siła uzbrojenia. Lufy 
...gotowe są do wystrzałów we 

szystkich kierunkach. Załoga krążow- 
,,, Prezentuje się wspaniale i zdra- 

dobre wyszkolenie. Pełniący na o- 
?cio służbę oficerowie i marynarze.

z lewej h - WIZYTA KRĄŻOWNIKA „KOENlGSBERG“ W GDYNI
skini p-?Zta bo?ow? krążownika, w środku holowanie i cumowanie krąż ownika „Koenigsberg“ w porcie gdyń- 

“ l i du ej reflektory i rufa z flagą niemieckiej floty wojennej, a u dołu wieże armatnie krążownika.

przypominają świetną ongiś obsadę 
niemieckiej floty wojennej. I wszystko 
to Niemcy ufundowały w okresie, kie­
dy były „rozbrojeni“...

Zamiast snucia dalszych refleksyj, 
nasuwającym się już w pierwszym 
dniu pobytu niemieckiego pancernika 
w Gdyni, wyciągnijmy raczej z nich 
praktyczny wiosek. Każdy się z tem 
zgodzi, że obok należnej gościnności i

22 sierpnia
Podobno mają być w przyszłym 

Sejmie pozmieniane nazwy. Nie będzie 
już marszałków. Zato będzie prezes 
Sejmu i prezes Senatu.

Ale jak będzie z konstytucją, która 
mówi o roli marszałka Senatu, jako e- 
wentualnego zastępcy Prezydenta?...

*
Dzisiaj prasa „sanacyjna“ zaczęła 

ogłaszać życiorysy warszawskich kan­
dydatów na posłów. Są bardzo suche 
im"’ mówiące. A jak się zacznie 
orli
kr '■>f1 ’

wać prowincja? Jakby było z 
daturą b. sekretarza B. B. w Lu-

Prawo - nie obowiązek
Czytamy w „Warszawskim Dzienni­

ku Narodowym“:
„Na ulicach miasta ukazały się już 

pierwsze jaskółki wyborcze. Sa niemi 
afisze, zawierające apel do wzięcia u- 
dzialu w głosowaniu, określonem jako 
„obowiązek“ obywatelski. Równocze­
śnie z prowincji nadchodzą wiadomo­
ści, żę głosiciele odmiennego poglądu 
pociągani są do odpowiedzialności kar­
no-administracyjnej.

„Słusznie przed paru dniami „Ga­
zeta Polska“ uznała właściwą wykład­
nię nowej konstytucji za pilne zadanie 
obecnej doby. Że zaczęła przytem od 
dowodu prawno-politycznego, iż „Pre­
zydent nie rządzi“, — to jest jej spra­
wa. Naszem zdaniem, nie mniej waż- 
nem byłoby pouczenie obywateli, jakie 
nowa konstytucja nakłada na nich obo­
wiązki i jakie daje im prawa, a przede- 
wszystkiem, co jest prawem, a co obo­
wiązkiem.

„Jeżeli taki czy inny związek zachęca 
swoich członków do głosowania i nazy­
wa je „obowiązkiem“, to nikt nie może 
mieć o to pretensji. Wolno każdemu 
powiększyć zakres swoich obowiąz­
ków, zaliczając do nich rozmaite czyn­
ności publiczne i prywatne. Można 
mówić także o „obowiązkach moral­

kurtuazji nasz stosunek do Niemców 
nie powinien zabić naszej ostroż­
ności. * 4» ♦

Marynarze niemieccy zwiedzają 
Gdynię. Podziwiają rozbudowę narodo­
wego portu, skorygują niewątpliwie 
niektóre swoje wyobrażenia o nas, ja­
kie im wpajała przeciwpolska pro­
paganda. Zainteresowanie Gdynią u 
marynarzy niemieckich już w pierw­
szym dniu było duże.

* . *
My jednak o naszej ostrożności nie 

zapominajmy. Pamiętajmy, że wizyty 
kurtuazyjne będą miały znaczenie do­
piero wówczas, kiedy stać za niemi 
będzie realna siła, zdolna do obrony 
przed napaścią. E. P.

blinie p. Lisa-Błońskiego, gdyby nie 
ulotka p. Zajączkowskiego?...

*
Zaczynają już ’„Aźdżać z wakacyj. 

Opowiadają ludziska, swe wrażenia. 
Najfatalniejsze jednak są z najczul­
szego dla nas rejonu, z nad morza.

Mój Boże! Mamy tylko drobną 
cząstkę wybrzeża, a mimo to nie po­
trafimy go należycie zagospodarować, 
ani też nie potrafimy udostępnić go 
cenami przystępnemi. Tak, jakbyśmy 
chcieli sobie samym życie utrudnić 
i odstraszyć masy od morza. Przykro 
uderzają wiadomości, że Nalewki prze­
niosły się do Karwi, a plutokracja ży­
dowska szuka przytułku w Juracie.

Ach, ta Jurata! Kiedy poznamy dzie­
je tego przytulnego zakątka? Czyżby 
to była prawda o roił Mojsze, pardon: 
Michała Lewina w rozbudowaniu te­
go nowego naszego uzdrowiska mor­
skiego?. . „■

WARSZAWIANIN

nych“, można tego wyrazu używać w 
przenośni lub w hyperboli stylistycz­
nej. Co innego jednak, gdy chodzi o 
wykładnię prawną. Ta musi być ścisła 
i dla wszystkich jednakowa.

„Prawa i obowiązki obywatelskie 
regulują stosunek obywatela do pań­
stwa na zasadzie wzajemności. Treścią 
obowiązków są przymusowe świadcze­
nia obywatela na rzecz państwa, w pra­
wach mieści się to, co państwo daje 
zabezpiecza, ułatwia swoim obywate­
lom. Obywatel musi spełnić obowią­
zek, ale państwo może z tego świadcze­
nia zrezygnować. Nawzajem państwo 
musi, a przynajmniej powinno, oby­
watelowi dać, względnie umożliwić to, 
co jest jego prawem, ale obywatel nie 
musi z tego prawa korzystać. To jest 
także jedno z jego praw.

„Wybieranie posłów jest prawem, a 
nie obowiązkiem. Artykuł 33 nowej 
konstytucji zaczyna się od słów: „Pra­
wo wybierania..., a następny artykuł 
34, mówi o osobach, „pozbawionych 
prawa wybierania“.

„A zatem wolno każdemu głosować 
lub nie głosować. Pod względem praw­
nym obydwie te czynności są równo­
rzędne. Wolno także zachęcać innych 
do głosowania, lub tłumaczyć im, że w

ŚLUB CÓRKI LAVALA

W Paryżu odbyt się ślub córki premjera 
francuskiego, p. José Laval, znanej również 

w Polsce z hr. René de Chambrun.

Z życia
(—) Wszędzie są tacy, którzy chcą zna­

leźć dobrą posadę. Do każdej rządzącej 
grupy lgną karjerowicze, szukający lek­
kiego chleba.

Któż utrzyma wszystkich? Kto zaspo­
koi apetyty wszystkich? Więc posady mu­
szą być! Coraz nowe i coraz więcej!

Usunięto na emeryturę (często i bez e- 
merytury) dziesiątki tysięcy urzędników, 
oficerów, sędziów, nauczycieli; miejsca te 
objęli swoi. Utworzono tysiące nowych 
posad. Wszystko za mało.

W jesieni ub. r. powstało dużo no­
wych urzędów. Nazywają się one różnie: 
związki rewizyjne samorządów, główne i 
wojewódzkie komisje oddłużeniowe, zwią­
zki rewizyjne i komisarskie w komunal­
nych kasach oszczędności, w urzędach 
rozjemczych finansowo - rolnych itp.

Za mało.
Na wiosnę br. zorganizowano, nowe 

gminy zbiorowe na terenie b. województw 
zachodnich i południowych. Otworzyło się 
parę tysięcy posad wójtów i sekretarzy. 
Po miastach obsadzono stanowiska bur­
mistrzów.

A jednak — ciągle są jeszcze „zgłod­
niali“ „sąnatorzy“.

Z kół interesowanych komunikują nam, 
iż uwagę „głodnych“ „sanatorów“ zwrócił 
paragraf 376 kodeksu handlowego. Jest 
tam powiedziane, że bilanse spółek akcyj­
nych będą badali biegli. Kwalifikacje bie­
głych określą ministrowie sprawiedliwo­
ści oraz przemysłu i handlu.

Już mówią: Paragraf ten jest dziś mar­
twą literą. Nie .może być tak, jak jest, do­
tąd, że fiskus lub sąd w wątpliwych wy­
padkach wzywają doraźnie , dobranych 
znawców. Trzeba, aby bilanse spółek były 
badane systematycznie. Stali biegli, wy­
dawać będą świadectwa dla urzędów skar­
bowych, dla rządu, dla banków. Więc i 
spółkom akcyjnym opłaci się złożyć okup.

Pomysłowość w omawianej przez., nas 
dziedzinie jest niewyczerpana.

danym wypadku lepiej jest ze swego 
prawa nie skorzystać.

„Na tym punkcie nowa konstytucja 
nie różni się od starej. A za tej sta­
rej konstytucji przy uzupełniających 
wyborach w okręgu gnieźnieńskim i 
wołyńskim w r. 1930 B. B. W. R. we­
zwał swoich zwolenników, aby po­
wstrzymali się od głosowaniai, choć bez 
żadnej przenośni można tu było mówić 
o obowiązku narodowym i państwo­
wym, ponieważ skutkiem tej abstynen­
cji Wołyń wybrał samych radykałów i 
komunistów ukraińskich

„Może każdy uznać udział w głoso­
waniu’za swój nadzwyczajny, dobro­
wolny obowiązek. Ale prawo i jego 
wykonawcy, takiego obowiązku egze­
kwować nie mogą.“

Kobieto, czy jesteś przygotowaną do 
obrony swej rodziny i swego mienia? 
Zapisz się na kurs LOPP. Zapisy do 
„Kół Kobiecych LOPP. przyjmuje 
Ośrodek Propagandy LOPP, przy uł. 
27 Grudnia 19 i Biuro Okręgu Woje­
wódzkiego LOPP. i zy ul. Fredry nr. 3 

m. 4, I. pt
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UCHWAŁY ZARZĄDU ZWIĄZKU 
UZDROWISK POLSKICH

Zarząd Związku Uzdrowisk Polskich, ob­
radujący w Warszawie pod przewodnic­
twem prezesa p. Rajmunda Jarosza, u- 
chwalił m. In. zgłosić akces Związku do 
współpracy z Biurem Studjów Budowy 
Wodociągów i Kanalizacji w Polsce, które 
z dniem 1 sierpnia rb. powołane zostało do 
życia przez’Radę Naczelną Związku Miast 
Polskich, Powstanie Biura Studjów daje 
Związkowi Uzdrowisk możność sprowadze­
nia sprawy kanalizacji i wodociągów w u 
zdrowiskach krajowych na tory realne i 
zbliża niewątpliwie czas pozyskania przez 
uzdrowiska tak niezbędnych dla ich zna­
czenia inwestycyj wodociągowo - kanali­
zacyjnych.

PROCES PRZECIWKO UBEZPIECZALNI j 
SPOŁECZNEJ

Wydział cywilny sądu okręgowego w I 
Warszawie rozpatruje ciekawą skargę, któ­
rą wniósł przeciwko Ubezpieczalni Spo­
łecznej robotnik rzeźni Wacław Lipnicki, I 
domagając się przyznania mu odszkodowa­
nia wysokości 30 tys. złotych za paraliż | 
prawej ręki. Uległ on przy pracy skalecze­
niu ręki i udał się po pomoc do ambulato-. 
rjum chirurgicznego Ubezpieczalni. Taml 
przez kilka dni rzekomo leczono go tylko j 
maściami, mimo silnej gorączki, aż w koń-| 
eu wytworzyło się zakażenie. Skarżący 
twierdzi, że zaniedbanie leczenia stało się 
przyczyną obezwładnienia ręki na całe ży­
cie. Sąd postanowił zasięgnąć w tej spra­
wie opinji biegłych lekarzy.

POŻAR FABRYKI W ŁODZI
W zakładach przemysłu włókienniczego 

Gamper i Albrecht w Łodzi, wybuchł po­
żar, który zniszczył duży 2-piętrowy budy­
nek aż do parteru wraz ze znajdującym się i 
tam towarem. Do gaszenia towaru stawiło! 
się pięć oddziałów straży ogniowej. Straty | 
obliczają na 250 tysięcy złotych.

NIEZWYKŁY JUBILEUSZ KAPŁAŃSKI
W ostatnią niedzielę paraf ja Malanów! 

(pow. Turek) w diecezji włocławskiej ob­
chodziła bardzo uroczyście niezwykły w I 
dziejach Kościoła w Polsce jubileusz ka­
płański. Oto w jednym dniu obchodzili tam I 
50-lecie kapłaństwa dwaj bracia bliźniacy: 
ks. Hipolit Wysokowski i ks. Ludwik Wy- 
eokowski. Na uroczystość przybyli księża 
biskupi Karol Radoński i Wojciech Owcza­
rek, przedstawiciele Kapituły włocławskiej 
i kaliskiej i olbrzymie masy ludu pobożne-1 
go, (KAP) 1

ZJAZD W KALISZU
Towarzystwa Wzajemn. pom. b. wycho­

wanków szkół średnich kaliskich, urządza 
w dniu 29 września rb. w Kaliszu zjazd 
swoich członków, rozrzuconych po całej 
Polsce. Zjazdy kaliskich wychowanków od­
byte w latach 1923 i w 1928, cieszyły się 
zazwyczaj dużem powodzeniem i zgroma­
dziły zawsze wielką ilość zrzeszonych 
członków. W roku bieżącym zjazd wrze­
śniowy połączony będzie z uroczystością 
odsłonięcia tablicy ś. p. Alfonsa Parczew­
skiego, członka Tow. Kaliskiego, znanego 
w całej Polsce uczonego i społecznika. Ta-1 
blica ta ze stosownym napisem wmurowa­
na będzie w ścianę gimnazjum im. Aeny-i 
ka. Członkowie Tow., przybyli na zjazd, 
korzystają z ulg kolejowych, płacąc poło­
wę ceny powrotnego (z Kalisza) biletu ko­
lejowego. O bliższe informacje zgłaszać się 
należy do Jułjusza Biernackiego, Warsza­
wa, ul. Mazowiecka 8 (teł. 5-29-85).

OBERWAŁ SIĘ BALKON Z GROMADĄ 
DZIECI

W Sieradzu, w domu niejakiej Henigo-I 
wej gromadka dzieci zehrała się na halko-1 
nie, przyglądając się sztukom jakiegoś wę-| 
drownego artysty, które pokazywał na po-l 
dwórzu. Nagle balkon, w którym belki by-j 
ły zmurszałe, załamał się i wraz z dziećmi I 
runął na podwórze. Pięcioro dzieci opatrzo-1 
no na miejscu, dwie zaś ciężko ranne! 
dziewczynki odstawiono do szpitala,

ILE WYDOBYWAMY WĘGLA
W miesiącu lipcu wydobyto, jak wyka-l 

zuje statystyka węgla kamiennego w Pol-| 
sce, ogółem 2.350.864 t., z tego ńa woj. ślą­
skie przypada 1.785.278, na rewir dąbro-l 
wiecko - krakowski zaś 565.586 t. W kraju j 
zużyto w tym czasie 1.303.582 t.; eksport 
wynosił 807.708 tonn. /

OBCHÓD WINOBRANIA 
W ZALESZCZYKACH

Po raz pierwszy w tym roku, od 15 doi 
30 września, ma się odbyć „obchód wino­
brania“ w Zaleszczykach, który to obchód 
potem ma być powtarzany już co rok. W[ 
programie są przewidziane rozmaite zaba­
wy i obchody regjonalne. Celem tego ob-1 
chodu jest propaganda na rzecz tej okoli­
cy, szczycącej się mianem „polskiego Me-1 
ranu“. Organizatorzy imprezy starają się 
o zniżki koAjowe na ten czas do Za-I 
leszczyk,

Pobiedziska. Zebranie plenar- 
Ine Str. Narodowego zagaił p. dr. 
Bartlitz. Referat organizacyjny wygło­
sił b. poseł Górczak, poczem pięk­
ne przemówienie wypowiedział kie- 

| równik S.. N. placówki pobiedziskiej. 
Kilkogodzinne zebranie zamknięto 
odśpiewaniem hymnu Młodych. Za­
znaczyć należy, że szeregi placówki 
dzięki wytrwałej pracy kierownictwa 
stale się rozrastają i potężnieją.

Gniezno. W niedzielę, dnia 25 
I sierpnia, o godz. 12 w południ© odbę­
dzie się w Hotelu Europejskim wielkie 
powiatowe zebranie Stronnictwa Nar., 
na którem przemawiać będą b. poseł 
Przanowski z Imielnika i b. poseł Le- 

jwandowski z Bydgoszczy.
Sekre.tarjat koła Str. Nar. w Gnieź- 

I nie mieści się przy uł. Warszawskiej 
nr. 38, II p., dokąd należy się zwracać 
z wszelkiemi sprawami.

Marzenin. 
Idowego zagaił

Zebranie Str. Naro- 
kierownik. Po od­

Konkurs powakacyjny
„Kurjera Poznańskiego“

Zgodnie z naszemi zapowiedziami ogłosimy w jułrzejszem 
wydaniu gfównem nasz „Konkurs powakacyjny**

Z rozpoczęciem nowego roku szkolnego nastaje dla młodzieży 
szkolnej nowy okres, który dla jednych jest początkiem czegoś nowe­
go, znanego tylko z opowiadania starszych, dla drugich dalszym cią­
giem rozpoczętej nauki, dla innych końcem złotej wolności...

Początek nowego roku szkolnego nie powinien posiadać charak­
teru smutnego. Młodzież winna wstąpić w progi szkoły wesoło i ocho­
czo. Wydawnictwo nasze urządza w tym celu wielce urozmaicony 
konkurs, przedewszystkiem dla młodzieży szkolnej. Konkurs nasz ma 
charakter wybitnie propagandowy i wzbudzić ma dla firm chrześci- 
jańsko-polskich z rozpoczęciem nowego sezonu jesiennego zaufanie 
tak rodziców, jak i młodzieży szkolnej. Jesteśmy przekonani, że kon­
kurs nasz zadowoli kupiectwo i czytelników, czego dowodem będzie 
niewątpliwie liczny udział w naszej imprezie.

* «i •*
Jak już powiedzieliśmy, jutro ukaże się w wydaniu głównem pisma 

naszego rysunek, wyobrażający powracającą młodzież szkolną z wakacyj, 
a pod nim plan sytuacyjny ulic miasta Poznania. Na ulicach znajdą czytel­
nicy cyfry, oznaczające numery domów, do których należy pójść i spisać, ja­
ka w domu tym mieści się firma, przedsiębiorstwo Inb fabryka, która zgło­
siła swój udział w konkursie. Przy rozwiązaniu należy podać brzmienie fir­
my i jej branżę. Ponieważ może się zdarzyć, że w jednym domu będzie wię­
cej firm, które zgłosiły swój udział w konkursie, powtórzymy tyle razy nu­
mer domu, ile z kamienicy danej zgłosiło się firm do konkursu.

Rozwiązanie konkursu ukaże się w wydaniu głównem „Kurjera Po­
znańskiego“ z datą 3 września 1935 r. i to w ten sposób, że na stronach ogło­
szeniowych znajdą czytelnicy ogłoszenia tych firm, które brały udział w 
konkursie. Dla lepszego zorientowania się podamy nazwę i branżę firmy 
osobno na środku odnośnej strony ogłoszeniowej.

Odpowiedzi prosimy nadsyłać w zamkniętych kopertach z napisem 
„Konkurs powakacyjny" najpóźniej do 2 września rb. godz. 12-tej w poL

Za trafne odpowiedzi według k olejności otrzymania wyznaczyliśmy 
następujące nagrody: 1) aparat fotograficzny, 2) zegarek ręczny, 3) przy- 
bory kreślarskie, 4) teka skórzhna, 5) teka skórzana, 6) piłka nożna, 7) pióro 
wieczne, 8) pióro wieczne, 9) pióro wieczne, 10) cyrkiel, 11) książka, 12) książ­
ka, 13) książka, 14) książka, 15) książka, 16) pudełko ołówków kolorowych, 
17) abonament kwartalny „Ilustracji Polskiej“, 18) abonament kwartalny 
„Ilustracji Polskiej, 19) abonament kwartalny „Ilustracji Polskiej“, 20) 12 ze­
szytów.

Bogate plony

Gospodarz: Szczęśliwie wszystko zebrałem. Kupię sobie zato 
cztery gwoździe i kawał powrozu.

Ze Stronnictwa Narodowego
śpiewaniu „Pieśni Bojowej“ i przywi­
taniu delegacji z Wrześni referat wy­
głosił p. Lucjan Stankowski. P,o re­
feracie wywiązała się ożywiona, dys­
kusja. Na zebraniu obecnych byłó oko­
ło 80 osób. ,

Szamotuły. Zebraniu Str Nar. 
przewodniczył prezes p. Rebelka. Salę 
hotelu „Eldorado“ wypełnili pod brzegi 
członkowie, w tern dużo Młodych. Po 
odśpiewaniu „Pięśni Bojowej“ wygło­
sili referaty gospodarcze i polityczne 
pp. Lembicz z Poznania i Tadeusz Gór­
czak z Dusznik. Przemówienia przery­
wano hucznemi oklaskami. W czasie 
zebrania wkroczyła na salę policja, 
stwierdzając u wszystkich członków 
legitymacje, poczem opuściła salę — 
„Hymnem Młodych“ i okrzykami na 
cześć przywódców ruchu narodowego 
zakończono imponujące zebranie.

Zatom (pow. międzychodzki). W 
Zatomiu 11 bm. odbyło się zebranie 
Str. Nar. Zagaił je kierownik p. Stefan

Wałkowiak. Do zgromadzonych prze, 
mawiał p. Kempiński z Poznania __ 
Hymnem Młodych zakończono 22 
branie.

Z Kujaw. Zarząd powiatowy 
Stronnictwa Narodowego w Inowroc 
ławiu prowadzi żywą działalność Or" 
ganizacyjną na podległym jego wpły’ 
wom terenie. Odbywają się tam ze 
brania nietylko w miastach, ale rów­
nież i po wsiach. W szeregu większych 
wsi powstały placówki organizacyjne 
zwiększające stale kadry swoich człon- 
ków i krzewiące dalej ideę narodowa 
w wioskach sąsiednich.

Między innemi w ubiegły czwartek 
odbyło się zebranie organizacyjne S 
N. w Janikowie, gdzie zebrało sie 
około 70 osób. Po referacie p. Balce- 
rzaka z Pakości utworzył się zarząd 
koła, który zajmie się pracą organiza­
cyjną w Janikowie i okolicy.

W niedzielę urządzono zebranie or­
ganizacyjne w S zad ł o w i cach 
Tutaj referat o historji ruchu narodo­
wego i zasadniczych wytycznych na­
szego programu wygłosił red. Fiedler 
W dyskusji zabierali głos: ks. kano­
nik Fibak, p. Kaczmarek, Musiałowski 
i kilku innych. Utworzono zarząd ko­
ła z pp. Musiałowskim, Jackowskim i 
Sieradzkim na czele. Koło obejmuje 
Szadłowice i trzy wsi sąsiednie.

W niedzielę po poł. w Inowroc­
ławiu w sali hotelu Basta odbył 
się zjazd rady powiatowej i delegatów 
ze wszystkich kół zachodnich Kujaw. 
Referaty o zagadnieniach organizacyji 
nych i bieżącej polityki polskiej wy­
głosili pp. dr. Zabrocki z Poznania i 
red. Fiedler z Bydgoszczy. Po refera­
tach i dyskusji odbyło się dekoracja 
8 drużynowych z sekcji Młodych, a na­
stępnie wybory do rady powiatowej. 
W skład tej rady weszło 18 osób, a ści­
sły zarząd stanowią: p. Bratek-Dą- 
browski, prezes, Milewski z Gniewko­
wa, Dźwikowski, dr. Ganowicz, Miet- 
Iiński i Pałąk z Inowrocławia, Oźmina 
z Rojewa.

J a r o c i n. Str. Narodowe urządzi­
ło w sali św. Józefa w dn. 15 b. m. 
uroczyste zebranie z okazji 15- 
lecia „Cudu nad Wisłą“. W pięknie u- 
dekorowanej sali referat wygłosi! 
dr. Białasik. Deklamowała p. Mielo- 
szyńska. Podniosłą uroczystość zakoń­
czono okrzykiem na cześć Rzplitej 
i twórcy ruchu narodowego, Romana 
Dmowskiego.

Żerków. W czwartek, dnia 15 bw... 
odbyło się w salce parafjałnej w Żer­
kowie zebranie koła Stronnictwa Nar. 
oraz zaproszonych gości, poświęcone 
15-tej rocznicy „Cudu nad Wisłą“. Ze­
branie zagaił kierownik koła p. Latu­
sek, który podkreślił, jak ważną datą 
jest dzień 15 sierpnia w dziejach na­
rodu polskiego. Następnie okoliczno­
ściowe przemówienie wygłosił instruk­
tor wojewódzki p. St. Weychta z Po­
znania. Zebrani zsolidaryzowali się 
z referentem i po ukończonem przeinó- 
wieniu nagrodzili go burzą oklasków.

Zakończono zebranie okrzykiem na 
cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej, 
oraz na cześć twórcy ruchu narodowe­
go Romana Dmowskiego. Odśpiewa­
niem „Roty“ zebranie zakończono. Ze­
braniu asystowali dwaj policjanci.

Imponująca 
uroczystość narodowa

W Opocznie ziemi radomskiej od­
była się uroczystość poświęcenia sztan­
daru Str. Narodowego. Przybyli człon­
kowie z powiatu i delegaci z dalszyci 
stron; do raportu stanęło 3.100 osób, w 
tem mnóstwo włościan.

Odbyło się nabożeństwo, poczem 
luźnemi grupami, gdyż władze n> 
pozwoliły na pochód, udano się 
sali sokolni. Pomieściła ona zaledwi 
drobną część zebranych; reszta w lim­
bie 2.500 osób musiała stać na P°d'w. 
rżu. Wśród entuzjastycznego n^strt^k 
zebranych przemawiali b. sen. 5oi . 
orof. Staniszkis i delegat Łodzi.

Uroczystość wypadła imponująco- 

STRONNICTWO NARODOWE
KOŁO ŚRÓDMIEŚCIE 

Zebrania członków w sobotę 24»»•
o godz. 20 w sali Stronnictwa, św., 
cln 65. Referat na temat: „Histori 
woczesnych ruchów narodowych ■

Obecność wszystkich członków 
względnie obowiązkowa.

KOŁO WINIARY 
Zebranie plenarne odbędzie

niedzielę, 25. bm. o godz. 14 w S _ 
Przybycie wszystkich p
wiązkowe. ZAR-^
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FELJETOW kulturalny

„Car-ptak“ i „Car-plac“

zytaliśmy nie­
dawno w dzien­
nikach, że naj­
bliższy plan roz­
budowy miasta 
Moskwy przewi­
duje w bieżącem 

dziesięcioleciu 
dwukrotne po­
większenie hi­

storycznego placu Czerwonego, cią­
gnącego się wzdłuż murów Kremla. 
Plac ten, na którym znajduje się mau­
zoleum Lenina, jest stałem miejscem 
wszelkich rewij i manifestacyj pu­
blicznych. Rosja bolszewicka hołduje 
jak wiadomo zasadzie dawnej Rosji 
carskiej, lubującej się w przenajróż- 
niejszych kolosalnościach; car-kołokoł, 
car-puszka były ideałem, który teraz 
zastąpi car-płoszczad (plac) a raczej, 
wobec niecenzuralności słowa „car*', 
może „tawariszcz-płoszczad?“.

Buduje się teraz w tej Moskwie 
„Pałac Sowietów“, z monstrualnym 
posągiem Lenina u szczytu. Wszystko, 
co zbudował dotychczas cały świat cy­
wilizowany, zblednie wobec tego prole­
tariackiego cudu, podobnie, jak miało 
zblednąć wobec Dnieprostroju i innych 
arcydzieł, o których naprzemian to 
głucho, to znów głośno, chociaż nie­
sławnie, jak np. o kolei podziemnej w 
Moskwie, lub car-ptaku, samolocie 
„Maksym Gorkij“, który uległ tragicz­
nej katastrofie nad Moskwą. Opowia­
dane o nim na ucho, że był tak wielki, 
iż po za Moskwą, w całej Rosji So­
wieckiej nie posiadano dość wielkiego 
lotniska, na którem mógłby lądo­
wać ...

Długo możnaby dowcipkować na 
ten temat, lecz nie w tym celu pod­
chwyciłem notatkę dziennikarską. Mi­
mo bowiem tragicznego końca, potęż­
ny samolot rosyjski był przecie arcy­
dziełem w swoim rodzaju, i mógł na­
pawać konstruktorów słuszną dumą 
Co innego miałem wszakże na myśli. 
Ot poprostu, ów pęd do „kolosalności“, 
mający w sobie posmak barbaryzmu. 
I gdyby nie to, że podobne zjawiska 
obserwujemy również po za granicami 
Sowietów, skłonny byłbym mniemać, 
ze jest w tern piętno Azji.,.

Panem et circenses!—wołały rzym­
skie tłumy. Podobno dostawały jedno 
i drugie. Dzisiaj, chętniej daje się im 
tylko igrzyska, odurzające, a raczej 
pragnące odurzać wyobraźnię. Prawda, 
w niektórych krajach łączy się to z 
niewątpliwym renesansem wrodzonych 
temu narodowi wartości. W danym 
wypadku mam na myśli Włochy, gdzie 
świetność igrzysk podaje się zapalne­
mu, ale niepozbawionemu rozsądku 
«urnowi w postaci wspaniałych robót 
Pumicznych, wskrzeszających „wiel­
kość Rzymu“ (Rzym jako pojęcie pań- 

Włosi są z krwi i kości ar- 
mtektami, z temperamentu aktorami; 
o, co się tam dzieje, leży w orbicie ich 

Psychicznej. Zresztą stanowi 
dbudowę wartości. Nadbudowę, 

wi.zna^zy’ że niższa warstwa, stano- 
ąca fundament tego, co się tam dzie-
Jest istotnie fun-da-men-tal-na!! 

knćeSiV° b°wiem Rzym-Feniks. Rzym 
™nsulow.cezarów, apostołów — Rzym 
, T ?zym dwudziestu pięciu stu- 
Wio/ł -°ryc^1. każde było wielkiem! 
Fs“ ,• * 5 dzisiejsza „mania grandio- 
narnli ,raczei nałogiem wielkościarodu, który innym być nie potrafi.

co £ znaczy t0 jednak, aby wszy 
,0 kolosalne miało być zaraz w A1 o m.
chr&oleon był wielkim człowiel 

ntZ--? »małym kapralem“! 
zannn< kapitalnej prawdzie częst< pominą, a im bardziej ku wsch
¡'¿Europy, tym zapomina się

przibnH^’•gd? czytałem notatk 
skwipUd^-V^e pIacu Czerwonego w 
mym ’nZiajiOmośd ta skojarzyła s 

ruf ° ? .naszemi »Pełnemi 
ścia w„P anami Przebudowy śród takżpW s?awy- Przypomniało ml
dajneV‘Z11noiedaw1n° z ust osoby ”m 
lacv n- Us,yszałem zdanie, że my 
wszyctiL osiadamy „rozmachu“ 
mało tk 6 nasze zamierzenia są drc 

vW?< trzeba rozbudować.Si va.c-*: -”Na miar° wieik°^
na k!ej zyjemy!“ Przeciąć

3, drugą oś architektoniczną, Pov

szyć plac Marszałka Piłsudskiego w 
dwójnasób (aha! Już wiem dlaczego 
mi się to skojarzyło z Placem Czerwo­
nym: przeszkadzała nam cerkiew ro­
syjska na placu Saskim, zburzyliśmy 
ją, ale sam plac zakreślimy sze-ro-ko 
na miarę carskiego Petersburga lub 
stalinowskiej Moskwy)...

Czyż istotnie owa „wielkość“, a 
właściwie „olbrzymiość“, jest potrzeb­
na Warszawie do szczęścia? Czyż 
istotnie trzeba ją przefasonować na 
modłę madę i n M o s c o w 1935?

*
Chyba nie. Warszawa, nie jest tak 

paskudna, jak o tern sądzą niektórzy. 
Jest zapaskudzona, ale to nie powód, 
żeby ją zapaskudzać do reszty. Był bo­
wiem krótki w jej dziejach okres, kie­
dy stanowczym, zdecydowanym kro­
kiem szła ku wielkości. Ku wielkości 
prawdziwej. Wielkości, której ślady 
dostrzegamy po dziś dzień. Wielkości, 
którą należałoby, idąc śladami Włoch, 
a nie Sowietów (skoro już koniecznie 
chcemy stosować zasadę burzycielską), 
wyłuskiwać z pod naleciałości, a nie 
burzyć do reszty.

Wielkość ta, to czasy Stanisławow­
skie. To Księstwo Warszawskie. To 
Królestwo Kongresowe.

O Warszawie tych czasów opowia­
dają piękne obrazy Canaletta na 
Zamku Warszawskim. Opowiadają o 
niej wspaniałe, dogorywające gmachy 
Teatru Wielkiego, Komisji Przycho-

GÓRNICY Z MIEJSCA KATASTROFY BERLIŃSKIEJ

Dla fachowego odkopania 20 robotników, zasypanych podczas katastrofy budowlanej 
przy nowym tunelu berlińskiej kolei podziemnej, sprowadzono samolotem 16 górni­
ków z Zagłębia Ruhry. Drużyna ratownicza górników wspomaga teraz swojemi do­
świadczeniami pracę około 600 ludzi, pracujących nad wydobyciem zasypanych. Do­

tąd nrace nie dały większych wyników.

Łódź przed wyborami
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).

Łódź, 22 sierpnia. 
Jak Łódź Łodzią, a wybory wybora­

mi, takiego okresu przedwyborczego 
nikt nie pamięta. Absolutny brak za­
interesowania, cisza niczem nie zakłó­
cana, apatja u organizatorów, a wy­
mowne milczenie u społeczeństwa. 
Prawdziwe zainteresowanie istnieje 
tylko wśród kandydatów i u ich naj-

ższych przyjaciół.
Fakt wyborów pozostaje jednak fak- 
l, a co za tem idzie prócz kandyda- 
v i organizatorów potrzebni są rów- 
,ż wyborcy. To też cala troska or- 
lizatorów sprowadza się obecnie w 
dzi, podobnie jak i w innych okrę- 
:h, do zapewnienia dostatecznej tlo- 
głosujących. W danym wypadku 

leży się również liczyć z jeszcze jed- 
m faktem: Łódź jest narodowa i to 
takim stopniu, że czynniki „sana- 
ne“ zmuszone były do zaniechania 
¡pośrednich, jak to się mówi: „fron- 
vych“ ataków na hasła narodowe, a 
¡ybrania z-upełnie jawnie szyldu na-

Ottcjalny organ B. B. W. R. nosi o- 
;nie tytuł: „Biuletyn z pola walki o 
~zą przyszłość nar od u. (poa-

„nrAciaT/»v ł.ftsrft nisemka na

dów i Skarbu, kościoły św. Anny, 
Karmelitów, Kanoniczek, pałace Sta­
szica, Potockich, Paca i niezliczone, 
jeszcze po dzień dzisiejszy, kamienicz- | 
ki Nowego Świata, Leszna, Długiej, E- 
lektoralnej...

*
Ale nam to nie wystarcza.
Zakątek Wizytek i Pałacu Potoc­

kich (dzisiaj Akademja Literatury) ra­
zi nasz pęd ku wielkości, prowincjona- 
lizmem swej skali. Sięgamy więc lekką 
ręką zarządu Funduszu Kwaterunku 
Wojskowego, po ciężkie działo nowo­
czesnej wielkości i przytłaczamy fine­
zję Starej Warszawy „białokamienną“ 
próbką nowej skali (na miarę wielko­
ści epoki, w której żyjemy). .

I oto teraz, każdy przechodzień o- 
trzymuje lekcję poglądową: czem była 
Warszawa, a czem ją zamierzamy u- 
czynić.

Jeżeli uda się urzeczywistnić am­
bitne plany, jeżeli Warszawa istotnie 
„podskoczy w skali“ na miarę zakre­
śloną na Krakowskiem Przedmieściu, 
lub na placu Napoleona, co jak widać 
z ostatnich konkursów, znajduje żywy 
poklask „czynników miarodajnych“, 
będzie to nader sympatyczne.

Wytworna syrena Stanisławowska, 
wkłada rękawice bokserskie!...

One, two ... five... ten!
Knock-out — Stara Warszawo!

Dr. LECH NIEMOJEWSKI
Warszawa

karcie tytułowej). Również „sanacyj­
ne“ przybudówki robotnicze noszą na­
zwę „Robotniczych Klubów Narodo­
wych“ (?!). Prócz tego na gwałt zwo­
łuje się w lokalach B. B. W. R. zebra­
nia usuniętych ze Stronnictwa Nar. o- 
sób i pod kierownictwem sekretarzy 
B. B. zakłada „Niezależne Kluby Naro­
dowe im. Hallera“.

O ile ten ostatni chwyt, obliczony na 
zmylenie narodowo czujących mas, ma 
swe precedensy »w „Związku Młodych 
Narodowców“, lwowskiej „Grupie Stu“ 
i „Narodowych Socjalistach“, o tyle 
podszywanie się pod hasła narodowe 
„stuprocentowych“ pierwszo- i czwar- 
tobrygadzistów jest nowością.

Dziś w Łodzi nie słyszy się nic o po­
czynaniach „państwowotwórczych“ o 
państwie „totalnem“, o elicie, czy „sza­
rym człowieku“, — wszystkie te hasła 
na tyle są zdyskredytowane, że „sana­
cyjni“ działacze, chcąc zyskać bodaj 
drobną grupkę zwolenników i... gło­
sów, potrzebnych do uzyskania man­
datu, muszą przywdziewać na się ma­
ski znienawidzonych przez siebie i do 
niedawna tuk namiętnie zwalczanych 
narodowców.

Po konjunk turach, określonych sło-

Przy dolegliwościach żołądkowych,
zgadze, braku apetytu, obstrukcji, 
ucisku w okolicach wątroby, złem 
samopoczuciu, drżeniu kończyn, sen­
ności, szklanka naturalnej wody gorz­
kiej Fianęiszka-Józefa działa szybko i 
ożywczo na osłabione trawienie.

Tg 1546

NA KOSZT PAŃSTWA

W obecności Mussoliniego odbył się w 
Rzymie państwowy pogrzeb ofiar katastro­
fy samolotowej pod Kairem, w której zgi­
nęli min. Razzi i znany badacz Abisynjl, 

Franchetti.

wami: „frontem do przemysłu“, „fron­
tem do wsi“, czy „równajmy na szarego 
człowieka“, przyszła konjunktura, któ­
rą możnaby nazwać: „frontem do naro­
dowca“. Ta kapitulacja z dotychcza­
sowych haseł na rzecz pozornego „u- 
narodowienia się“ w imię oddizyskania 
bodaj cząstki wpływów jest bardziej 
kompromitująca od najgorszej prze­
granej. Dowodzi ona nietylko całko­
witej utraty wpływów śród społeczeń­
stwa. ale niewiary u kierowników we 
własny program i hasła, a cóż może 
być bardziej beznadziejnego? To. już 
nie klęska — to kompromitacja...

Kompromitacja tem boleśniejsza, że 
nie okupiona powodzeniem. Robotnik 
łódzki okazał się o wiele rozumniejszy, 
niż sobie „sanacyjno“ - biurokratyczni 
działacze wyobrażali. „Robotnicze Klu­
by Narodowe“ ledwo wegetują mimo 
poparcia administracji i wysiłków 
swych wynalazców, „Niezależny Klub 
Narodowy im. Hallera“, składający się 
z usuniętych za różne przekroczenia ze 
Stronnictwa Narodowego niby - naro­
dowców, ze względu na opinję tych 
„działaczy“ nie może również nikogo 
przyciągnąć — i cóż dalej?

Oto pytanie, jakie zadaje sobie „sa­
nacja“ w Łodzi po dziewięciu przeszło 
latach rządów nieprzerwanych i abso­
lutnych.. Trzeba przyznać, że jak na 
bilans kończącego się dziesięciolecia, to 
niezbyt wiele.

KAZIMIERZ HAŁABURDA.

Rewizje u narodowców 
w Zbąszyniu

Ze Zbąszynia donosi nasz korespon­
dent: ,

We wtorek w godzinach południo­
wych przybyli do mieszkania znanego 
na tutejszym terenie działacza naro­
dowego, p. Władysława Borowskiego, 
zamieszkałego przy ul. 17 Stycznia 43, 
aspirant policji granicznej na dworcu 
Olasik w asyście dwóch policjantów 
śledczych i jednego mundurowego ce­
lem przeprowadzenia rewizji, która 
miała na celu znalezienie odbitek ma­
szynowych listu gen. Hallera oraz e- 
wentualnie innych ulotek. Rewizja 
trwała od godz. 11,30 do 13 w południe. 
W czasie jej przeprowadzania doko­
nano także rewizji osobistej u starsze­
go syna p. Borowskiego.

Poza tem w tymże dniu dokonano 
rewizji w mieszkaniu p. Plewki Lud­
wika, zamieszkałego przy ul. 17 Stycz­
nia 44, oraz p. Mani Antoniego, zamie­
szkałego przy ul. Kpt. Żwirki 5 w tym 
samym celu.

Rewizje nie dały wyników.

Matko, czy potrafisz obronić własne 
dziecko? Zapisz się na kursy LOPP. 
Zapisy do Kół Kobiecych LOPP. przyj­
muje Ośrodek Propagandy LOPP. przy 
ul. 27 Grudnia 19 i Biuro Okręgu 
Wojew. LOPP. przy ul. Fredry nr. 3, 

m. 4, I p.
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Sierpień

Kalendarz rzym.4taL 
Sobota: Bartłomieja Ap, 
Niedziela: Ludwika kr.,

Róży
Kalendarz słowiański 

Sobota: Cieszymira 
Niedziela: Namyslawa

Słońca: wschód 4,48 
zachód 19,00

Długość dnia 14 g 12 min.
Księżyca: wschód 24,41 zachód 16,56 

Faza: 5 dzień przed nowiem.

Przepowiednia pogody na sobotę: Nadal 
pogodnie i ciepło.

OSOBISTE
. — * Kurator Okr. Szk.-w Poznaniu, dr

Michał Poilak, powrócił z urlopu wypo 
czynkowego i objął urzędowanie. (Pat.)

KOMUNIKATY ROŻNE
— * Rejestracja mężczyzn, urodzonych 

w x. 1917. W wydziale wojskowym zarzą­
du miejskiego w Poznaniu (pl. Sapieżyń- 
ski 9) przeprowadzać się będzie od 2 do 
30 września hr. rejestrację mężczyzn, uro­
dzonych w r. 1917. Szczegóły w „Orędow­
niku zarządu stcł. m. Poznania“.

, — ‘ Ważne dla mistrzów rzeżnickich.
Wydział przemysłowy-zarządu miejskiego 
w Poznaniu zwraca uwagę mistrzom rźeź- 
nickim na rozporządzenie min. spraw- we­
wnętrznych z dnia 30 czerwca 1932 r., o 
dozorze nad mięsem *4 przetworami mięsne- 
noi (Dz. U. R. P. nr. 64, poz. 603), według 
którego istniejące w chwiii wejścia w ży­
cie tego rozporządzenia miejsca sprzeda­
ży mięsa, oraz wytwórnie i miejsca sprze­
daży przetworów’ mięsnych, zarówno jak 
szlamiarnie i wędzarnie przemysłowe, po­
winny być doprowadzone do stnau wyma­
ganego tem_ rozporządzeniem do dnia 30 
czerwca 1935 r., a w stosunku do postano­
wień § 24. ustęp 1 do dnia 31 grudnia 1935 
r.. w7 przeciwnym zaś razie ulegną, za­
mknięciu.

— * Poszukuję spadkobierców, należą­
cych do rodziny Jan Ignacy Michnikow­
skich, który uszedł z Litwy podczas po­
wstania i osiedlił się wr Wielkopolsce w 
Miłosławiu. Zainteresowani proszeni są 
o podanie szczegółów--ego adresu, względ­
nie o przybycie osobiście. Jan Senftleben, 
Poznań, ul. Szamarzewskiego 8 m. 12.

— * Strzelanie żniwne Bractwa Kurko­
wego. Tradycyjnym zwyczajem odbędzie 
się w sirzeinicy na Szeia.gu od 25 do 29 b. 
m. strzelanie żniwne Bractwa Kurkowego 
.w Poznaniu. Rozpoczęcie strzelania na­
stąpi w niedzielę, dnia 25 hm. o godz. 15, 
którego dokona dotychczasowy zwycięzca 
żniwny, p. Kazimierz Wereszczako. Strze­
lanie kontynuować się będzie codziennie 
od godz. 14 aż do zmroku, zaś w czwartek, 
dnia 29 bm. od godz. 13—18.

Wystawione będą tarcze: zwycięzców, 
płytkowa z oparcia, seryjna pierścienio­
wa, płytkowa wolnoręczna i małokalibro­
wa. Jako nagrody do tarczy premjowych 
przewidziane są drogocenne premje.

Ponieważ w tymże okresie przypada 
15-letni jubileusz „Cudu nad Wisłą“, za­
rząd Bractwa Kurkowego dla. uczczenia 
tegoż wydarzenia, ufundował pięć pamiąt­
kowych medali dla najlepszych strzelców 
przy tarczy zwycięzców, za osiągnięcie naj­
większej ilości pierścieni.

Proklamacja zwycięzców i rozdanie 
nagród nastąpi w niedzielę, dnia 1 wrze­
śnia 1935 r. na sali brackiej na Szelągu.

Kinoteatr „Słońce“
W sobotę 24 i w niedzielę 25 sierpnia 

o godz. 3 po poŁ,
specjalne popularne przedstawienia po ce­

nach znacznie zniżonych.
Najpiękniejsze arcydzieło filmowe wytw. 

,,Fox“. realizacji Jamesa Tinlingą
OSTATNIA SERENADA.

Przepiękny film z Życia wielkiego kompo­
zytora Franciszka Schuberta.

Nils Asther — Pat. Paterson. Czar pięk­
nych melodyj schubertowskich. Koncer­
towa gra! Przepych dworu cesarskiego! 
Wspaniała wystawa! Uczta dla tych, co 

przepadają za prawdziwem pięknem!
Ze względu na wysoką wartość artystycz­

ną obraz dla młodzieży dozwolony. 
Czysty dochód z przedstawienia przezna­
czony na biednych z parafji św. Wojciecha 

Bilety po cenach znacznie zniżonych: 
cały parter 75 gr — cały balkon 1 zł 
są do nabycia przy kasie III w dzień 

przedstawienia w kinie «Sloń®9“j

„Pan zapłaci jeden złoty kary!“
Od poniedziałku, 26 b. m., policjanci będą karali l~zlotowe~ 

mi mandatami osoby źle przechodzące przez ulice
Jak już donosiliśmy, specjalni© de­

legowani posterunkowi w najruchliw­
szych punktach miasta pouczaj.’;, pu­
bliczność o umiejętnem przechodze­
niu przez jezdnię.

Podobne „nauki chodzenia" odby­
wano w Poznaniu już dwukrotnie; gro­
żono wówczas, że każdy, kto będzie 
źle przechodził przez jezdnię ukara­
ny zostanie doraźnie mandatem kar­
nym w wysokości 1 zł. Nauka poszła w

KRONIKA MIEJSCOWA
Aa Targi Lipskie wyjazd 26 sierpnia.

Wycieczka Kupców pod protektora­
tem Izby Przemysłowo - Handlowej. 
Cena paszportu wizy i przejazdów ca 
zł. 80,— Ze względu na bliski termin 
wyjazdu uprasza się o wczesne zgło­
szenia. Zapisy Orbis, Poznań, 
Plac Wolności 9, tel. 52-18. ng 13 918

— ’ Śp. Stanisław Jankowski. W czwar­
tek odprowadzono na miejsce wiecznego 
spoczynku na cmentarzu jeżyckim zwłoki 
śp. Stanisława Jankowskiego, długoletnie­
go kierownika kancelarji w starostwie 
grodzkiem. Zmarły był wzorowym i su­
miennym urzędnikiem, gorliwym Pola­
kiem patrjot.ą i przedewszystkiem ceniono 
jego niezwykłą obowiązkowość. Przed o- 
koto dwoma tygodniami zasłabł śp. Jan­
kowski na udar serca i po krótkiem lecze­
niu szpitainem zmarł w wieku 58 lat. Zgon 
jego wzbudził szczery żal w kolach jego 
znajomych i kolegów, oraz przełożonych.

W pogrzebie uczestniczyli licznie ci 
wszyscy, którzy nauczyli się go cenić za 
życia. Z ramienia urzędy wojewódzkiego 
był radca Chmielewski, dalej starosta 
grodzki Podhorodeński i jego zastępca p. 
Głodowskj, oraz delegacje sztandarowe sto-, 
warzyszeń. Cześć jego pamięci!

—- ’ Sadowa gmachu P. K. O. , Po po­
łożeniu kabli elektrycznych piać budowia- 
ny jest teraz nocą rzęsiście oświetlony, 
tak, że prace trwają przez całą dobę bez 
przerwy. Roboty ziemne pod fundamenty 
gmachu są w pełnym toku i postępują 
szybko naprzód.

Prace, budowlane wykonuje firma in­
żynierska F. Skąpski i Ska, Gdynia, robo­
ty zaś fundamentowe ma firma M. Łem- 
piński, S. A., Warszawa, która też na miej­
scu wykonuje olbrzymie, dziesięciometro­
we betonowe pale pod fundamenty, (pt.)

— * Niebezpieczna palma zdjęta. W 
związku z naszą wczorajszą notatką o 
■niebezpiecznej palmie na gzymsie fasady 
kamienicy przy Nowym Rynku 13-15, in­
formuje nas administratur tego domu, p. 
Spiżewski, iż dziś rano zdjęto tę ozdobę. 
Pracy tej podjął się mistrz blacharski p. 
Rejnowski. (pt.)

— * W Sprawie żydowskiego kopca Po- 
korileSa, o którym donosiliśmy w dniu 20 
bm., że ulokował się jako sublokator w 
mieszkaniu hr. 8 w domu przy Wielkich 
Garbarach 33, dowiadujemy się, że p. Wła­
dysława Kozak zwolniła, to mieszkanie w 
maju br. i Pohorilesowi mieszkania nie 
wynajmowała. O tem, w jaki sposób Po- 
horiles usadowił się w domu przy ul. W. 
Garbary 33 jest przypuszczalnie poinfor­
mowany administrator tej kamienicy p. 
Adam Laube.
rT, — * Biedni adjacenci z nL Zakręt. —
Ul. Zakręt, to jedna z najmłodszych ulic 
pięknej dzielnicy willowej na zachodzie 
naszego miasta. Myli się jednak ten, co 
przypuszcza, że utrzymana jest wzorowo 
przez wydział budowlany. Ulica Zakręt 
jest przez magistrat zaniedbana.

Trzymetrowa -— jednotorowa jezdnia 
ma na krótkiej przestrzeni niespełna trzy­
dziestu metrów trojaki bruk. Jest, tam i 
kostka szwedzka i „kocie łby", no i ja­
kaś mieszanina z piasku i luźnych drob­
nych kamieni, używanych zwykle na szo­
sach. Przed niektóremi posesjami jeszcze 
dziś niema chodników, pomimo, że wille 
tam już stoją od kilku Jat, Dostarczane

Skazany komunista j 
legitymuje się przynależnością do BB

Dnia 16 maja 1935 r. przed sądem 
okręgowym w Poznaniu stanął 32- 
letni robotnik Kazimierz Żmuda z Po­
znania, oskarżony o przynależność do 
Komunistycznej Partji Polskiej oraz o 
uprawianie agitacji wywrotowej.

Żmudę aresztowano w Poznaniu 
w nocy na 18 marca, w rocznicę komu­
ny paryskiej, w dzień wzmożonej agi­
tacji elementów wywrotowych. Ujęto 
go, gdy rozrzucał przy ul. Pamiątko­
wej ulotki komunistyczne. Posterun­
kowy służby śledczej Bryzgalski zna­
lazł u niego ulotki komunistyczne, u- 
kryte pod paltem. Żmuda został ska­
zany na 2 łata więzienia za agitację

las, a mandaty za nią,.
Obecnie z racji nowego rozporzą­

dzenia wojewódzkiego o ruchu poja­
zdów mechanicznych, przypomniano 
sobie dawne czasy i, jak nas zapewnia­
ją, od poniedziałku, 26 bm., każdy, 
kto nie będzie się stosował do wska­
zówek posterunkowych, zapłaci na- 
tycnmiast 1 zl kary.

Zarządzenie to będzie od ponie­
działku stale przestrzegane, (wel)

przez magistrat drogie krawężniki są już 
teraz w opłakanym stanie.

Mieszkańcy ulicy, którzy — niezwykle 
wysokie zresztą — koszta adjacencji daw­
no już popłacili, są nadzwyczaj rozgory 
czeni i pytają się, całkiem słusznie, co po­
częto z pieniędzmi, ściągniętemi od adja- 
centów. Bo, że na wybrukowanie i utrzy­
manie wąskiej uliczki ich nie zużyto, to 
nawet najzwyklejszy laik zrozumie.

Ulica Zakręt, ze swemi ładnemi wilka­
mi, z pięknemi, pielęgnowanemi ogródka 
mi, mogłaby być naprawdę malowniczym 
zakątkiem i chlubą miasta naszego, gdy­
by’ nie pożałowania godna jej jezdnia i 
chodniki, (pt.)

— * Ceny na mydło zwyżkowały. W
związku z podwyższeniem cła na przywo­
żone do kraju tłuszcze roślinne, ceny my­
dła w sprzedaży’ detalicznej zwyżkowały 
o 15 do 20 procent. Sprzedawcy tłumaczą 
podwyżkę tern, że fabryki mydła, nie chcąc 
sprowadzać drogich tłuszczów, koniecz­
nych do fabrykacji. — noszą się z poważ­
ną myślą zamknięcia fabryk. Stary zapas 
mydła szybko się może wyczerpać, gdyż 
na mydło jest zawsze zapotrzebowanie.

(wel.)
— * Zabawy pod pomnikiem ułanów.

Na ul. Ludgardy, tuż w pobliżu pomnika 
ułanów wielkopolskich, gromada dzieci 
uprawia niemal codziennie różne gry. Cza­
sem zabawia się w piłkę nożną, nie zwra­
cając bynajmniej uwagi na bezpieczeństwo 
przechodniów, to znów rozpoczyna gonit­
wy’ dokoła cokołu pomnika. Uważamy, że 
teren, gdzie stoi pamiątka ku czci pole 
głych w boju o niepodległość Polski uła­
nów, nie może być miejscem dla tego ro­
dzaju zabaw, dlatego też zwracamy na to 
uwagę władz, (sk.)

— • Zalew Poznania pismami wolno- 
myśllcielskieml, W ostatnich dniach w 
kioskach ulicznych pojawiają się tu i 
owdzie w sprzedaży’ rozmaite pisma wol 
riomyślicielskie, jak: „Wolnomyśliciel“, 
„Wolna Myśl“, „Myśl Niezależna“ itp. — 
Pisma te obliczone są na odbyt wśród 
mniej krytycznych czytelników, by w nie­
skażonych duszach szerzyć gangrenę mo­
ralną i bezbożnictwo. Uprzywilejowanem 
miejscem sprzedaży tych niepożądanych 
pism jest na Poznań księgarnia kolejowa 
„Ruch*'. Bezbożniezą lekturę wykłada się 
obok pism czysto katolickich, (wel.)

— " Poręcze, które winny być zmienio­
ne. Na moście Dworcowym od strony ul. 
Towarowej, znajdują się po obu stronach 
stare drewniane poręcze, stanowiące ro­
dzaj opłotowania. Drzewo jest spróchnia­
łe i w niektórych miejscach chyli się ku 
upadkowi. Poręcze są tak słabe, że każ­
dy, kto się o nie oprze, jest w obawie, że 
może je wywrócić. — Dnia 5 września bę­
dzie 25 lat od. chwili, gdy most Dworcowy 
oddano do dyspozycji publiczności. Porę 
cze wydają się pochodzić z tego czasu. 
Należałoby je zamienić, bo są nietylko 
zniszczone, nietylko nieestetyczne dla oka, 
ale także niepewne dla bezpieczeństwa.

— Z targn. Dnia 23. b. m. na placu 
Sapieżyńskim płacono:

Za nabiał: 1 kg masła wiejskiego 
3,00—3,20 zl; 1 kg. masła mleczarskiego 
3,20—3,60 zł; 1 kg. twarogu 50—60 groszy; 
za litr śmietany 1,40—1.60 zł; litr mleka 
pełnego 22—25 gr; 1 mdl. jaj 0,95—1,05 zł.

Za mięso: 1 kg słoniny świeżej 
1,80—2,00 zł; słoniny wędzonej 2,00—2,40 zł; 
wieprzowiny 1,40—2.00 zł; wołowiny 1.40 
dó 2,00 zł; cielęciny 1,20—1,80 zł; koziny 
1,00—1,20 zł: skopowiny 1,40—1,60 zł; smal­
cu 2,20—2,60 zł.

wywrotową; od zarzutu przynależności 
do K. P, P. został uniewinniony.

W dniu wczorajszym odbył się jego 
proces odwoławćzy przed sądem ape­
lacyjnym w Poznaniu Obrońca oskar­
żonego na dowód jego niewinności 
przedłożył legitymację Żmudy, który 
należał do Koła Przyjaciół „Strzelca“ 
oraz do partji B. B. W. R.

Poza tern obrońca oskarżonego 
przedłożył szereg zaświadczeń para­
fialnych. Sąd apelacyjny uznał jednak 
winę oskarżonego za udowodnioną i 
wyrok, skazujący go na 2 lata za­
twierdził. (w).

Restauracja w Hotelu Polonia, Grun. 
waldzka 18, poleca bezpłatnie salę nowo 
odrestaurowaną i pokoje klubowe na 
wszelkie uroczystości. Kuchnia wyborowa. 
Ceny niskie. Wieczorem dancing.
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Echa zgonu Angielki
Jeden z naszych przyjaciół w Lon­

dynie przysłał nam wycinek bardzo 
rozpowszechnionego w stolicy Anglji 
ilustrowanego pisma bulwarowego 

1 „Daily Mirroir“ z dnia 21 bm. Wycinek 
ten zawiera reprodukowaną poniżej 
wiadomość o wypadku angielskiej 
szachistki, p. Stevenson, na lotnisku
w Poznaniu.

ess
Stor Killed

her way to Warsaw to play la a 
.W tournament, Mrs. R, H. S. Stevenson,' 

. several times- British woman chess chain.
m, was ,killed at'Posen airport. 1» 

I Prussia, to-day.
— - ..._ «track by the prepeUer «Í the air 

liner In which she was iráveüias from Bertie 
ie. WhraaWi—B.UJP, . B

—------ ..fc.J
Wiadomość „Daily Mirror“ brzmi w 

przekładzie polskim następująco:
Mistrzyni szachowa zabita.

Warszawa, wtorek.
W drodze do Warszawy na turniej, p. 

R. H. S. Stevenson, wielokrotna brytyjska 
mistrzyni szachowa, została dziś zabita 
na lotnisku w Poznaniu, w Prusiech.

Uderzyło ją śmigło samolotu pasażer­
skiego, którym podróżowała z Berlina do 
Warszawy.“

Depeszę do angielskiego dziennika 
nadał z Warszawy korespondent „Bri- 
tish United Press“ (w depeszy jest do­
pisek „B. U. P.“) który winien znać 
geografję terytorjum, na którem pra­
cuje i wiedzieć o tem, że Poznań nie 
jest położony w Prusiech.

Za drób: kura 1.60—3.00 zl; kaczka 
2.00—3.50 zl; gęś 3.50—6.00 zł; para gołębi 
0,90—1,00 zl; indyk 4.00—7,50 zł; para kur­
cząt 1,20—2,80 zl.

Za ryby: 1 kg. szczupaka 2.60—2.80 
zl; 1 kg okonia 1,60—2,40 zł; 1 kg lina 
2,40—2,60 zł; karpia 2,40—2,60 zł; 1 kg. 
leszcza 1,40—2,00 złote; 1 kilogram 
białych ryb 1,00—1,80 zł; 1 kg sandacza 
3,00—3,20 zł; 1 kg karasia 1,20—2,00 zł: 1 
kg węgorza 2.40—2,80 zł. Za ryby śnięte 
płacono 40—60 gr mniej.

Za jarzyny: 1 kg ziemniaków 
8—10 gr.; pietruszki 10 groszy; pęczek 
cebuli 5^10 gr: pęczek rzodkiewek 10— la 
gr; 1 kg szpinaku 40—50 gr; seleru 10—20 
groszy; 1 pęczek buraków 15 groszy: 
1 kilogram rabarbaru 10 — 15 eroszy; 
główka sałaty 5—10 gr; mdl. ogórków 20 
do 40 gr; pęczek kalarepy 10 gr; mar­
chwi 8—10 gr; kaiafjor 10—60 gr; 1 kg. 
pomidorów 20—40 gr; fasoli 40—50 gr; 
główka kapusty białej 10—20 gr; włoskiej 
15—30 gr; modrej 20—40 gr.

Za owoce: 1 kg owoców suszonych 
1,20—2,00 zl; renkiod 70-80 gr; jabłek 
40—60 gr; gruszek 30—60 gr; śliwek 40—89 
gr; borówek 70—80 gr.

Za grzyby: 1 kg. borowików 1,60 no 
2,40 zł kurków 1,40—1,60 zł. (hu)

KRONIKA WYPADKÓW
— * Niezwykły wypadek zwolennik3 

czystości. Podczas mycia się nad Wartą 
w pobliżu mostu św. Rocha, stojący na Ka­
mieniu 24-letni Eugenjusz Szymański z 
Zawad upadł na wystający kolek i zIa£aa 
żebro. Ofiarę niezwykłego wypadku prze­
wieziono do szpitala miejskiego, (kid _

— * Zgon po zamachu samobójczym. 
Jak już donosiliśmy, na Wierzbięctca. 
targnął się na życie, trując się iyzoien, 
29-letni handlarz Marjan Wystraszę«- 
(ul; Półwiejska 4). Przywołane pogoto 
przewiozło go do szpitala miejskiego, 
trucie jednak było tak ciężkie, że wys 
szewski zmarł. (kl.)

KRONIKA POLICYJNA
Rozbicie okna wystawowego. U-

megifej nocy między godz. 2 a w
narazie złoczyńcy wybili kawałek 
oknie wystawowem składu galanteryj « 
go p. Krystyny Majtas przy ul ircflry j 
mieszkającej na G. Wildzie 78. urzyp 
szczalnie byli to złodzieje z typu „j0 Jn0 
czy szyb“ — dokonywujący kradzl,enzsy_.,;a 
rozbiciu okna. Grasują oni. zWla^jji 
podczas, ciemniejszych nocy i w 
zbliżania się jakiegoś pojazdu, wy . 
jącego łoskot, rozbijają szybę. W ę_» 
kradzieży, zdaje się, podczas tego yp 
ku złodzieje nie dokonali, (kb) kra„— * Młody malarczyk uplanował^.Młody malarczyk
dzież podczas malowania. *‘“¿-„¡010 dsisni dokonano kradzieży z wla
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mieszkaniu właściciela znanego maga­
zynu kołder p. Antoniego Bandela przy ul. 
Kantaka 7. Włamywacze wycięli wnękę 
drzwi i spłondrowali mieszkanie, zabiera­
jąc srebrne zastawy tołowe, biżuterje i 
bieliznę, wartości 1.80« złotych. Wszczęty 
natychmiast przez wydział śledczy na m. 
Poznań pościg za złoczyńcami, naprowa­
dził już następnego dnia na ślad włamy­
waczy. których też niebawem zdołano ująć. 
Skradzione "przedmioty znaleziono zmaga­
zynowane w szopie przy ul. Bóżniczej, 
gdzie też włamywacze się ukrywali. Zdo­
łano ich ująć. Są to: 21-1 etni murarz Ste­
fan Narożny (ul. Żydowska 9). 26-letni ro­
botnik Bronisław Michalak, mający ostat­
nio stale mieszkanie przy ul. Kolejowej 7 
i 22-letni uczeń szoferski Florjan Pawlik 
ful.'Mostowa 23).

Podejrzanych o włamanie odstawiono 
do dyspozycji władz sądowych. W toku 
dochodzeń ujawniono bardzo ciekawe 
szczegóły. Mianowicie okazało się, że 
inicjatorem dokonania wymienionej kra­
dzieży u p. Bandela był niejaki Bronisław 
Michalak, który przed trzema laty praco­
wał w mieszkaniu p. Bandela jako uczeń 
malarski. Miody malarczyk dobrał sobie 
wspólników, którzy na podstawie udzie­
lonych przez niego wskazówek, co do roz­
kładu mieszKania. dokonali kradzieży. W 
melinie złodziejskiej na ul. Bóżniczej zna­
leziono sztuciec „Fraget“, 12 srebrnych no­
ży deserowych, patefon, 4 puhary, zegar 
stołowy, obuwie, naszyjniki i kolczyki 
damskie. Część przedmiotów znaleziono 
u paserki Joanny Janowskiej przy ulicy 
Krętej 6. (k.)

— • Podczas kontroli ruchu kołowego
w komisarjatach I i II ukarano doraźne- 
mi nakazami karnemi 9 osób; przeciw 7 
sporządzono doniesienia karne, (kl.)

— ' Borówki w™ komisariacie. W ko­
misariacie VII przy ul. Staszica znajdują 
się cztery kosze z borówkami i kosz próż­
ny. Przypuszczalnie kosze pochodzą, z 
kradzieży, (kl.)

KROKIKA SĄDOWA
— * Proces o krzywoprzysięstwo. —

Przed sądem okręgowym w Poznaniu sta­
nęli dziś mieszkańcy Murowanej Gośliny, 
Jan Baszczyński, Jadwiga Janiszewska i 
Anastazy Janiszewski, oskarżeni o złoże­
nie fałszywych zeznań przed sądem okrę­
gowym w Poznaniu. Sąd okręgowy ska­
za! Jana Klaszczyńskiego na jeden rok 
i 6 miesięcy więzienia, a pozostałych o- 
skarżonych uniewinnił, (k.)

— * Ofiary żydów. Głośną swego cza­
su była w Poznaniu zuchwała kradzież w 
T. C. L„ dokonana przez bandę złodziei z 
Żydem Joskiem Binderem na czele. Szaj­
ka skradla większą ilość książek. Część 
tych książek przestępcy sprzedali w anty­
kwariacie Niteckich w Poznaniu, obecnie 
Już nieistniejącym. Sąd okręgowy skazał 
właścicieli antykwariatu za paserstwo na 
kary-po g miesięcy więzienia. Sąd apela- 
cyjny w Poznan:u po wysłuchaniu wywo­
dów adw. Hrabyka oskarżonych z braku 
dowodów uniewinnił, (k;)

— * Podrobiła kwit. Przed sądem o- 
kręgowym w Poznaniu stanęła 19-Ietnia

5u a P- pod zarzutem podrobienia do­wodu wpłaty urzędu skarbowego i przy­
właszczenia sobie 97 zł.

Oskarżona otrzymała polecenie od swe- 
ivt™Jca' ,by wP'aciła w urzędzie skarbo

P°uatek obrotowy w wysokości 150 
_ Myru. Oskarżona wpłaciła 52 złote, kwit 
za 8 Podrobiła na całą sumę.

Aa rozprawie tłumaczyła się, że w dro- 
i łL, "^zędu skarbowego zgubiła 100 zł 
Sna Sl» £niewu ojca, kwit przerobiła.

a na 6 miesięcy więzienia z 
lat qeSzeniem wykonania kary na przeciąg 
nr„Sza Podrobienie kwitu. Od zarzutu 
‘ płaszczenia sąd ją uniewinnił, (k.) 
c?v ooa, a, świnie. Wydział odwoław- 

okręgowego w Poznaniu rozpa- 
likcaaVSPrawĘ Mariana Roszkiewicza i Fe- 
Po7nmi=i5fgler,a’ którzy grasowali w pow.

kradnąc wieśniakom świnie.
Borówiz6,?1 w nocy na 21 sierpnia 1934 r. w 
gosiwia’,. P°^‘ Poznańskiego, skradli u wagTno innai Jęd£zejczaka dwa tuczniki, 

sposób Z?° kradzieży dokonali w ten 
wwiwun- wy™ażywszy drzwi od chlewu, 
poIp i Z(. znaldujące się w nim świnie w 
W d™la naJ’większe z nich zabili.
niezbito6 Iew,zJI u Krysiera znaleziono 
siwa <5-,a0W0<ly, Popełnionego przestęp- 
zał grodzki w Pobiedziskach Ska­
nia Knos^,cyicza na półtora roku więzie- 

Rirt ,ygiera na jeden rok więzienia.zatwIerdz^L^Tf ™ Poznaniu wyrok

krawtenki^aw£ 2at?r'’ wśród czeladników
sztatów z-r1*’ -W, pdyni w jednym z war- 
terze 1.^ckieh Prac°wali w charak-
I.eonołd 6 A^mków Piotr Ławrynowicz i 
MaAwżpi^ UIarczykŁ -- ślusarczyk, którv 
8l'ę stale w h,erarchji zawodowej, znęcał 
bijać w -?d .Ławrynowiczem. często go 
wicz w Lcza?,e.lednej z bójek Ławryno- 
i ueodzi?LZZ8t^,e rozpaczy schwycił nóż 
siową pin?1 usarczyka w klatkę pier- 
zniarl J byi .śmiertelny. Ślusarczyk 
okręsówr^ y7-°,w'c.z stanął przed sądem 
ni zabóistunW odjni- Bod zarzutem zbrod- 
bowisku »o a -'?d, ,ednak stanął na sta­
rej i unip-vB,Z'ual on w obronie koniecz-
poznaniu wirni? tP°' Sąd. aPe,acy.i'ny w 

— * w • k. ten zatwierdził, (k.)
rnWeroWH "i® Podrobienie karty 
skazał w u„-ąd„okręgowy w Toruniu 
Wacława pS 7 ,s.tycznia br. robotnika 
<v więzieniaof,r"Wąk,e"o.na.karę 6 miesię- 
ici na karcie21? przer°bienie daty ważno- 
w maiu iibi?ełOWero?ei- Piotrowskiemu 
8,anW na'niiT\roku skradziono pożo­
gę na nadib-żJ? Y bez opieki rower- Udał 
*'"<? Posterunek i tam okazał
kartę rowei-c?ną kartą. Posterunkowy 
odpowiednie Zakw?Ptjonował 1 sPi?ał

Rau J , doniesienie.
n6 p'ot?owskUmy V Poznaniu wymierzo- 

nowskiemu karę zatwierdził, (k.)

IV Targi Pałuckie w Żninie
Żnin (g). Mieszkańcy Pałuk żyją 

obecnie pod znakiem przygotowań do 
IV Targów Pałuckich, które odbędą 
się od 15—22 września br. Za cztery 
tygodnie na wielkich placach wysta­
wowych przy ul. Gnieźnieńskiej kipić 
będzie już życie.

Targi Pałuckie zdobyły już dobre 
imię w pałuckim świecie handlowym 
i sały się w międzyczasie ważnym o- 
środkiem handlu wymiennego w wo­
jewództwie.

Doświadczenia z ostatnich Targów 
wykazały, że w transakcjach, zawie­
ranych na targach, dużą rolę odgrywa­
ją kobiety. To właśnie bierze Zarząd 
Targów pod uwagę i czyni starania, 
by jak najwięcej wystawiano robót 
ręcznych, kilimów, szkła i sprzętów 
domowych oraz mebli.

Rolnicy wystawiać będą tylko je­

den dzień, we wtorek, 17 września
Targi zeszłoroczne zwiedziło około 

14 000 osób, co dowodzi o wielkiej ich 
popularności.

Jest to bardzo ważne dla wystaw­
ców i zapewnieniem, że liczyć mogą 
na wielki zbyt eksponatów.

W odróżnieniu od lat poprzednich, 
Targi tegoroczne wskazują na potężny 
rozmach, czego najlepszym dowodem 
jest budowa drugiego pawilonu. Ilość 
miejsc na stoiska okazała się za szczu­
pła wobec dużej ilości zgłoszeń wy­
stawców, jakie do tej pory wpłynęły.

Atrakcją Targów, szczególnie dla 
miłośników folkloru, będą oryginalne 
i barwne dożynki pałuckie, które od­
będą się w dniu zamknięcia.

Termin przyjmowania zgłoszeń na 
stoiska kończy się 25 sierpnia. Adres 
Targów: Żnin, skrytka pocztowa 1.

—- Sternik pobił policjanta i akryl się 
“® statku. Dnia 14 lipca 1934 r. w Toru­
niu posterunkowy P. P., Marjan Dojwa 
pełnił służbę na Rynku Ńowomiejskim. — 
W pewnym momencie zauważył trochę 
podpitego sternika żeglugi śródlądowej na 
Wisie, ~2-letniego Feliksa Woźnego, ro- 
oein z Oberhausen, zam. w Fordonie przy 
ul. Wyszogrodzkiej. Woźny awanturował 
się i krzyczał. Posterunkowy podszedł dc 
niego, by go wylegitymować. Sternik sta­
wił opór i w pewnym momencie jednym 
ciosem pięści powalił policjanta na ziemię 
i począł uciekać. Policjant w pościgu od­
dal za nim kilka strzałów, jednak bez 
skutku. Woźny zaś zbiegł i ukrył się na 
statku „Uranus" na Wiśle.

W dniu 18 marca 1935 r. stanął przed 
sądem okręgowym w Toruniu pod zarzu­
tem stawienia oporu władzy. Sąd skaza! 
go na 6 miesięcy więzienia. Sąd apelacyj­
ny w Poznaniu wyrok ten uchyli! i ska- 
zai go na 3 tygodnie aresztu z zawieszę- 
niem wykonania kary na lat 5. (k.)

Z WIELKOPOLSKI
“* Bydgoszcz. Katolickie Tow. Robotników 

Polskich przy parafii św. Trójcy urządzą w ju­
trzejsza niedziele po nieszporach zebranie mie­
sięczne członków z referatem p. Wiktora Zie­
lińskiego.

-— Bydgoskie Tow. Łowieckie przygotowało 
na niedziele, 25. bm. ponowna imprezę strzelania 
śrutem do rzutek i kulami do rogacza stojącego. 
M yznaczono szereg cennych nagród. Strzelanie 
odbędzie sie na strzelnicy Tow. Łowieckiego 
przy leśniczówce w Czyżkówku.

Polski Związek Piłki Nożnej wyznaczy! 
Bydgoskiemu Klubowi Sportowemu „Polonia", 
za nietaktowne zachowanie sie jego członków 
wobec sędziego podczas meczu z łódzkim Union- 
Touring Klubem, grzywnę 25 zł.

Bydgoski oddział Związku Inwalidów 
Wojennych organizuje w dniu dzisiejszym (w 
botę) zabawę taneczna w sali Resursy Kupiec­
kiej. Przygrywali będzie do tańca orkiestra 
Związku Inwalidów. Początek o godz. 7 wie­
czorem.

— W niedziele na stadionie miejskim B. K. 
S. Polonia zapowiada rewanżowe spotkanie 
o wejście do Ligi z drużyna mistrzowska War­
szawy K. S. Skoda. Początek o godz. 4 po pot. 
Mecz ten poprzedzi przedmecz bydgoskich dru­
żyn B-klasy, zaczynający sie o godzinie 2.30. 
Po meczu Polonia — Skoda zapowiedziane sa 
zawody lekkoatletyczne pomiędzy reprezentacja­
mi Torunia i Bydgoszczy. Do zawodów wyzna­
czeni sa najwybitniejsi lekkoatleci obu miast. 
W roku ubiegłym zwyciężyła reprezentacja 
Bydgoszczy w stosunku 82:40 i zdobyła nagrodę 
przechodnia prezydenta m. Bydgoszczy.

— Na turnieju tennisowym junjorów. roze­
granym w tych dniach w Warszawie, zwycię­
stwo odniosła Bydgoszczanka Zofja Siodówna 
po pokonaniu Kumantówny z Łodzi i Choja- 
nówny z Poznania.

. Go szpitala bydgoskiego przewieziono 
mieszkańca Samsieczynka, pow. bydgoskiego, 
Jana Skibińskiego, z cieżkiemi obrażeniami gło­
wy. Okaleczenie nastąpiło podczas zabawy ta­
necznej w Samsieczynku na tle sporu o taniec 
z urodziwa narzeczona jednego z sąsiadów, nie­
jakiego Jurczyka. Od kłótni doszło do bójki 
i Jurczyk roztrzaskał na głowie Skibińskiego 
butelkę od wódki. Stan okaleczonego dość po­
ważny.

—* Gebice. Skradziono 7 kaczek i 1 geś na 
szkodę rolnika Z. Gabryszaka z Różanny. Kra­
dzieży dokonali jacyś osobnicy, którzy specjal­
nie w tym celu przybyli rowerami od strony 
Strzelna.

* Mogilno. Zuchwałego napadu na jada- 
r°werem chłopca dokonał na szosie Mogil- 

no-Dąbrówka nieznany osobnik, usiłując zabrać 
rower. Opryszek 12-letniego Jana Kwiatkow­
skiego z Dąbrówki uderzył kilkakrotnie w twarz 
i wciągnął do przydrożnego rowu. Chłopiec 
wszczął krzyk, na który nadbiegł pewien rowe­
rzysta. wobec czego napastnik zbiegł. Wszczęty 
natychmiast pościg doprowadził do ujęcia Stani­
sława Szczepaniaka ze Strzelna, kilkakrotnie
karanego za kradzieże i oszustwa.
- . ,* Oborniki. We wtorek, 3 września odbę­
dzie sie jarmark kramny, na konie, bydło i świ- nie.

—♦ Opalenica. Dnia 14. b. m. odbył sie w 
Opalenicy jarmark kramny przy licznej frek­
wencji straganiarzy. wśród których nie brakło 
żydowskich tandeciarzy. Ludności, zwłaszcza 
wiejskiej, przypominamy hasto „Swój do swe­
go . gdyż jeśli chcomy, aby ciężko zapracowany 
grosz polski pozostał w kieszeni Polaków, win­
niśmy kupować tylko u kupców polskich.

_ —* Pleszew. Związek maiżeński pobłogosła­
wiony został pomiędzy p Bronisławem Rauehu- 
tem z Lutyni, a p. Janiną Stragierowiczówną. 
Aktu ślubnego udzielił kuzyn pana młodego ks. 
Władysław Buchwald z Mieszkowa w asyście 
duchowieństwa. Młodej parze „Szczęść Boże“.

—♦ Szamotały. Cech szewski uchwalił na 
swam ostatniem zebraniu obniżkę cen na obu­
wie o 10%. Poza tem omawiano kilka spraw 
zawodowych.

— Około pół centnara smalcu wieprzowego 
skradziono w tut. rzeźni na szkodę p. Raczkie- 
wicza. Jako sprawców ujęto uczni rzeźnickich 
Marcelego Gumnego z Samołeża, Leona Bart­
kowiaka i pasera Stefana Bałta z Szamotuł, 
u którego znaleziono cześć skradzionego łupu.

—* Skoki. Związek małżeński pomiędzy P. 
Florianem Fabianowskim, lekarzem ze Skoków 
a p. Bronisławą Błochówną z Poznania odbył 
sie w kościele św. Floriana w Poznaniu. Ślubu 
udzielał ks. dr. Abdt. M' iej parze „Szczęść 
Boże".

—♦ Witkowo. W niedziele, dnia 25 sierpnia 
br. odbędzie się doroczny występ miejscowych 
Kat. Stów. Młodzieży Polskiej żeńskiej i mę­
skiej z następującym programem. O godz. 2 po 
południu wymarsz stowarzyszeń z sztandarami 
i orkiestra przez ulice miasta do parku Bractwa 
Kurkowego, gdzie do godziny 8 wieczorem od­
będzie się koncert, gry, popisy oraz cały szereg 
niespodzianek. O godz. 8.30 wymarsz na sale 
p. Dębickiego. Dochód z imprezy przeznacza się 
na dokończenie rozpoczętej w roku ubiegłym 
budowy „Ogniska" dla K. S. M. P.

—* Żnin. Pożar wybuchł w zabudowaniach 
rolnika Karola Kaluscha w Niemczynie. Pastwą 
płomieni padła stodoła z tegorocznemi zbiorami 
i maszynami rolniczemi.

— Mistrz ślusarski Andrzej świątkiewicz 
ze Strzelna wyraził się pochlebnie o Hitlerze. 
Wróżył nawet słuchaczom, że wkrótce do Polski 
przyjdzie Hitler i zrobi porządek. Sprawa oparła 
się o sąd, który skazał światkiewicza na 6 mie­
sięcy więzienia.

Z POMORZA
—* Chojnice. Z Krajowych Zakładów Opie­

ki Społecznej zbiegł aresztant Bronisław Balcer 
vel Wiśniewski.

— Miejscowy Klub Żeglarski reprezentowa­
ny był przez p. Kalettę jun. na regatach augu­
stowskich, podczas których odbyły się elimina­
cje przedolimpijskie. Pan Kaletta zdobył kilka 
pierwszych miejsc i temsamem wysunął się na 
czoło najlepszych żeglarzy krajowych.

— Drogerzysta p. Kazimierz Żak z Chojnic 
sprzedał swoja drogerje Niemcowi, czem przy­
czyni! się do zwiększenia niemieckiego stanu po­
siadania. Obecnie jego drogerja stała się jedyna 
niemiecką drogerja na miejscu. Czyn sprzedaw­
czyka przyjęła opinją publiczna z oburzeniem, 
tembardziej, że p. Żak pochodzi z Kresów 
Wschodnich i brał czynny udział w życiu spo- 
łecznem naszego miasta.

— W pobliskich Chojniczkach urządza tamt. 
placówka Młodych Stronnictwa Narodowego la- 
tową zabawę z różnemi niespodziankami i kon­
certem nad uroczem jeziorem.

— Skazani na karę śmierci przez powiesze­
nie Breska i Trzeciński przebywają w tut. wię­
zieniu karno-śledczem. Ich obrońcy wnieśli ape­
lację do Sądu Apelacyjnego w Poznaniu, który 
sprawę jeszcze raz rozpatrzy.

—* Grudziądz. W zabudowaniach rolnika 
Budziarskiego w Nowej Wsi wybuchł dnia 21. 
bm. pożar, który zniszczył doszczętnie dom 
mieszkalny wraz z calem urządzeniem. Wobec 
panującego wiatru akcja ratownicza ograniczyła 
się do zlokalizowania pożaru. Straty wynoszą 
około 30 000 zł. W Rudniku spłonął dom. należą­
cy do zarządu gminy Grudziądz-wieś. Pastwą 
żywiołu padly sprzęty domowe i umeblowanie 
czterech rodzin. Straty wynoszą kilka tys. zł. 
Pożar w obu wypadkach powstał wskutek wa­
dliwości komina. Właściciele byli zaasekuro- 
wani.

— Przy kopanin żwiru na polu majętności 
Gołąbiewko znaleziono w nieznacznej głębokości 
dwa ludzkie szkielety, które od dłuższego czasu 
spoczywały w ziemi. Odnośne władze wszczęły 
dochodzenia.

U wylotu ni. Grunwaldzkiej osunęła się 
stroma ściana piaśnicy. zasypując czworo ba­
wiących sie w tej chwili dzieci, przyczem 11-letni 
J. Drapiewski i 5-letnia Krystyna Baranowska 
odniosły poważne obrażenia ciała.

■ . W ostatnim czasie zarysowały się poważ­
nie mury trzypiętrowego Spichlerza przy Gł. 
Kynku nr. 8. Wobec grożącego niebezpieczeń­
stwa zarząd miasta wskutek interwencji władz 
policyjnych przystąpił do rozbiórki Spichlerza. 
„7. Bb. soboty zaginęła bez śladu 15-Ietnia 
wincentyna Szczepańska, zamieszkała przy ul. 
Słowackiego nr. 26. Zachodzi podejrzenie, że 
dziewczynka popełniła samobójstwo.
i, j* kościele parafialnym w Szembruku 
, : “r- Imnajski pobłogosławił związek małżeń­

ski p. Mieczysława Piątkowskiego, prof. gimn. 
państwowego w świeciu z p. Bmilją Kwapiszew­
ską ze Szembruka.

—* świecie. Pożar wybuchł w majętności
Państw. Banku Rolnego w Morsku pod świe- 
ciem. Zapaliła się słoma, lecz przy' pomocy 
wojska, bawiącego w tej okolicy, zdołano pożar 
zlokalizować w zarodku. Uratowano stodołę 
wraz ze żniwem od zniszczenia. Powstałe szko­
dy obhczają na około 100 zł.

. Przed izba karna sądu okręgowego, ba­
wiącego w Świeciu na sesji wyjazdowej, odpo­
wiadał Bernard Piotrowski z Niemieckiego 
Łakiego oskarżony za spowodowanie pożaru 
wskutek lekkomyślnego obchodzenia sie ze 
s’''iat!em. Spalił się dom mieszkalny wraz ze 
składem ko!.njalnym i zapasami towaru na 
szkodę jego brata Klemensa Piotrowskiego w 
Niem. Ląkiem. Sąd wymierzył Piotrowskiemu

karę 3 miesięcy aresztu z zawieszeniem na n: - 
ciąg lat 3.

— Z kół zainteresowanych żalą sie nam r.a 
nieuzasadniona podwyżkę ceny piwa buteik - 
wego w handlu hurtowym w świeciu. Prz- d 
kilkunastu dniami butelka piwa w handlu hur­
towym kosztowała 26 groszy, obecnie nagle cenę 
te podwyższono do 28 i 29 groszy, gdy tymcza­
sem w innych miastach cena nie uległa zmia­
nie. Jest to więc zjawisko bądź co bądź cie­
kawe. Świecie wyróżnia 6ie drożyzną piwa.

—* Toruń. Zespół Reduty wystawił w ab. 
środę w .eatrze Ziemi Pomorskiej świetna ko­
medie Czwojdzińskiego „Teorja Einsteina".

— Na propagandowe regaty wioślarskie, któ­
re odbędą sie w najbliższa niedziele, zgłosiły 
dotychczas swój udział ńast. kluby: B. T. W. 
i Klub Kolejowy — Bydgoszcz. Klub Wioślar­
ski z Włocławka, G. R. V. i „Wisła" — Gru­
dziądz oraz Klub Wioślarski — Toruń. Spo­
dziewane są jeszcze zgłoszenia z Warszawy, 
Gdańska i Poznania.

—- Ostatnio zmarła ś. p. Helena Jamroszo- 
wa, żona znanego działacza na terenie młodzie­
ży szkół średnich, ś. p. zmarła była emeryto­
waną nauczycielka tutejszego seminarium żeń­
skiego.

— Podczas zwózki węgla do piwnicy gimna­
zjum męskiego ciężki wóz węglowy, cofając sic, 
tak silnie uderzy! o mar gmachu, że uczynił po­
ważny wyłom.

— Samobójstwo przez wypicie większej ilo­
ści lizoiu usiłowała popełnić w Chełmży niej. 
Łucja Kłosowska. Przewieziono ją karetka 
pogotowia do szpitala w Toruniu. Stan niedo­
szłej samobójczyni nie jest groźny.

Ujęcie złodziejki 
wózków dziecięcych

Po dłuższych dochodzeniach policja 
przytrzymała kobietę, której specjalno- 
ścig, była kradzież wózków dziecięcych 
z ulicy. Jest to 22-letnia Zofja Jankow­
ska z Poznania, zamieszkała przy ul. 
Chociszewskiego 9b.

Jankowska dokonywała kradzieży, 
jak to już szczegółowo donosiliśmy, 
na ulicy, zaczepiając nieletnie dzieci. 
Pod różnemi pozorami wysyłała Jan­
kowska dzieci, towarzyszące niemo­
wlętom w wózku. Zwykle „uprzejma" 
nieznajoma obiecywała dzieciom jakąś 
nagrodę, wysyłając je z listem, względ­
nie po odbiór pieniędzy. Gdy takie 
dziecko po załatwieniu polecenia wra­
cało, to młodsza siostrzyczka lub bra­
ciszek był już pod opieką innych to­
warzyszy, nie miał jednak wózka, gdyż 
nieznajoma zabrała wózek „na chwi­
lę", aby odwueźć jakąś paczkę. Oczy­
wiście, że nie wracała. W pewnym wy­
padku wyłudziła ona podstępnie 
skrzypce od pewnej uczennicy, uczę­
szczającej na lekcje muzyki.

Po ujawnieniu sprawczyni tej kra­
dzieży skradzione przedmioty odebra­
no i zwrócono poszkodowanym.

Jankowską odstawiono do dyspozy­
cji władz sądowych, (kl)

Eksport zboża 
na szeroką skałę

Grudziądz (os). Od kilku dni 
panuje w porcie grudziądzkim wielkie 
ożywienie, spowodowane eksportem 
zboża Wisłą w kierunku Gdańska. Wy­
syłką zboża zajęte są firmy handlowe 
z Grudziądza i miast sąsiednich.

Dziennie z Grudziądza odchodzi 
przeciętnie dziesięć berlinek w dół 
Wisły. Bocznica portowa jest obecnie 
zapchana wagonami ze zbożem z tego­
rocznego plonu, które z gorączkowym 
pośpiechem, nawet nocą przeładowuje 
się na statki.

Dwóch kupców z oddalonego o 40 
km Wąbrzeźna wysyła od kilkunastu 
dni żyto zwykłym frachtem kołowym 
po kilkanaście wozów równocześnie 
do Grudziądza, nie korzystając ze 
względu na wysoką taryfę z usług 
kolei.

Nocny napad bandytów
W nocy około godz. 1 nieznany o- 

sobnik wszedł oknem do ■ mieszkania 
p. Marjanny Cudowej w Złotowie, w 
pow. poznańskim. Nieznajomy usiło­
wał dokonać kradzieży. Szmer otwie­
ranej szafy zbudził śpiącą w tym po­
koju Cudową, która zerwała się z łóż­
ka i pobiegła do złoczyńcy, usiłując 
go przytrzymać. '

Napastnik, chcąc uwolnić się, ude­
rzył p. Cudową ręką w głowę, a gdy 
poczęła krzyczeć o pomoc, zagroził 
jej, że strzeli. Potem zbiegł otwartemi 
drzwiami do sieni, nie zabierając jed­
nak niczego. Alarm p. Cudowej zbu­
dził jej rodziców i siostrę, śpiących w 
pokojach przyległych. Wybiegli oni do 
sieni, nie zdołali jednak bandyty przy­
trzymać.

VVedług zeznań p. Cudowej, napast­
ników było trzech; jeden z nich wszedł 
do mieszkania, a dwaj stali w pobliżu 
domu na czatach. Za napastnikami 
wszczęto natychmiastowy pościg, (kl)

Składaj i
Na pomnik Serca Jezusowego: Józef

Ziemski z podziękowaniem za polep=zen;e 
zdrowia 5 zł. — Ra.zem z poprzednio po- 
kwitowanemi 11 zł. ■
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RUCH KOBIECY
Powaga rodziców

Młode pokolenie narzeka na star­
sze, pokolenie starsze twierdzi „że za 
czasów ich młodości bywało lepiej“. — 
To piosenka dawna, jak świat. — Dzi­
siaj jednak obie strony zdają, się na­
rzekać jakoś bardziej zasadniczo: mło­
dzież nie chce poddawać się autoryte­
towi rodzicielskiemu, a rodzice ster 
rzędów domowych i wychowawczych 
zbyt łatwo, zbyt pochopnie i zawcze- 
śnie wydają z rąk, w jakiejś dziwnej, 
niekiedy bolesnej bezradności. Uważa­
ją to z swej strony za postęp. Niech 
młodzież wychowuje się sama! Do te­
go przecież zmierzają różne samorzą­
dy szkolne, organizacje, życie zbiorowe 
poza domem, letniska, wakacje, obozy. 
Upada też autorytet matki, która chce 
być wiecznie młodą, rozflirtowaną 
i flirtującą damą, co koliduje jaskra­
wo ze stanowiskiem matki w rodzinie. 
Wreszcie, żyjemy w czasach, gdy ana­
lizuje się wszelkie autorytety, poddaje 
badaniu tradycje, nieraz wielowieko­
we, poprostu „odbronzawia“ się 
wszystkich i wszystko. Na tern więc 
podłożu mogło również nastąpić pod­
ważenie autorytetu rodziców, a w 
szczególności autorytetu matki, jako 
wychowawczyni, a zarazem (mówiąc 
stylem biurowym), kierowniczki życia 
rodzinnego i domowego Młodzież 
„wzięła na kieł“ i trwa w swym bun­
cie. Pedagogowie patrzący dotąd dość 
przychylnie na to „usamodzielnienie“ 
się młodzieży — zaczynają jednak o- 
becnie niepokoić się i rozmyślać nad 
nowemi metodami wychowawczemi. 
Co zrobić z młodzieżą? Jak przywrócić 
ją domowi i rodzinie? A z drugiej 
strony, co zrobić z rodzicami, zdemo- 
ralizowanemi również i wyzbywające­mu się, bardzo często, dobrowolnie, 
praw’ rodzicielskich, opartych na wię­
zi naturalnej, na prawie boskiem i u-
mowie społecznej. z

To drugie — bodaj nawet gorsze. 
Możnaby. tu bowiem powiedzieć: 
„Stwórzcie młodzieży ideały, a pójdzie 
za niemi i za wami“. — Cóż jednak 
zrobić, jeżeli rodzice nie mają ideałów', 
jeżeli ich prawem naczelnem jest tylko 
użycie i swoboda? To przecież pokłosie 
obecnych prądów literackich, socjolo­
gicznych, filozoficznych i t. p.

Odwołujemy się do matki przede­
wszystkiem, aby zechciała być matka, 
a do ojca, aby autorytet matki swych 
dzieci podnosił i utrwalał. — Matka 
przecież wychowuje w głównej mierze, 
matka przebywa z dziećmi więcej, niż 
ojciec, zajęty zawodowo, matka wre­
szcie w największej mierze odpowie­
dzialna jest za poziom duchowy swych 
dzieci, za ich nastawienie życiowe. — 
Stanowisko matki, wiedzą to wszyscy

Powrót z letniska
Powoli ptaki wracają z wyraju. Do­

brze było, ale musiało się skończyć. 
Ludzie dzielą się teraz na takich, co 
dopiero powrócili, na takich, co już 
zdążyli zapomnieć o urlopie, i na tych 
najsmutniejszych, co to wcale nie wy­
jeżdżali. I jest teraz doskonała okazja 
do studjowania charakterów.

Bo czego to panie nie naopowiadają 
sobie przy stoliku, w kawiarni, o po­
bycie na letnisku! Wyładowywuje się 
więc przedewszystkiem spora doza py­
chy. Odbywa się najpierw' prezentacja 
toalet. Chodzi o to, aby zaimponować 
przyjaciółkom i nachwalić się hołda­
mi, odbieranemi ze strony mężczyzn 
w kąpielisku. Przytem jedna pani 
przed drugą stara się wygrać rekord 
z tego tytułu — że wdaśnie ona była 
nie w jakimś dwrorku zapadłym, czy 
wiosce, ale w miejscowości znanej 
i słynnej, przez co naturalnie podnosi 
się jej znaczenie. Opowiada się cuda 
o zawartych znajomościach, o/ odby­
tych flirtach, o zabawach, w których 
brało się udział, nie zdają sobie wcale 
sprawy z tego, że ktoś drugi nie mógł 
może wcale wyjechać i przykro mu te­
raz wysłuchiwać tej nieznośnej chwal­
by.

A jak wygląda taki powrót w do­
mu? Ci, którzy pozostali, a więc cza­
sem mąż, czasem niezamożna ciotka- 
rezydentka, czasem matka wyglądali 
przez wiele tygodni z utęsknieniem po­
wrotu domowników. Teraz radziby na­
cieszyć się razem z nimi i nasłuchać 
rzeczy wesołych i pogodnych. Oczeku­
ją oni mimowoli czegoś dobrego i mi­
łego ze strony przybyłych z wywcza-

wychowawcy, nie jest łatwe, jeżeli 
pragnie ona zachować swój autorytet, 
a z biegiem lat i dorastania młodzieży, 
podnosić go i władać w rodzinie. — 
Matki tłumaczą się niejednokrotnie, że 
upadek ich autorytetu datuje się od 
chwili, gdy dziecko dorosło, a młody 
człowiek, kształcąc się w szkołach, 
przekonuje się, że matka nie posiada 
tej samej co i on wiedzy. Dziewczyna, 
czy chłopiec oświadczają nieraz: — bo 
mama nic nie wie.

Ale przecież nie o to tu chodzi. 
Przy obecnym szybkim postępie wie­
dzy specjalnej i różnych jej gałęzi 
trudno wymagać od rodziców, nawet 
wykształconych akademicko — aby we 
wszystkich dziedzinach podążyć mogli 
za tem, co najbardziej odkrywcze i 
współczesne. Chodzi właściwie o to 
tylko, aby rodzice odpowiednio nasta­
wili się do tych ewentualnych uwag 
swych dzieci, aby ich autorytet ro­
dzinny i wiedza, że ją tak nazwę, ży­
ciowa, były tak wielkie, aby nie dopu­
szczały u dzieci krytyki umysłowej 
ich rodziców. Na tem bowiem polega 
naczelne stanowisko rodziców w ro­
dzinie; nie wyraża się w wiedzy, ale 
w tem wewnętrznem samopoczuciu 
wyższości, które samo w sobie wyno­
si człowieka ponad jego otoczenie. A- 
by jednak potrafić tak oddziałać, bez

Najmtodsze powieściopisarki

Pola Gojawiczyńska.

sów letników. Ale tu bardzo często 
spotykamy sytuację odwrotną. Ta sa­
ma dama, co to w cukierni nie mogła 
nagadać się i nachwalić kąpieliska, w 
domu ... wyładowywuje zapas złego 
humoru i kwasów. Zła, że już wszyst­
ko przyjemne się skończyło, narzeka, 
kwasi się i dokucza Bogu ducha win­
nej rodzinie, a mężowi wypomina brak 
nadsyłanych z opóźnieniem pienię­
dzy. Równocześnie w domu nie podo­
ba się jej wcale. Tam panowie byli 
grzeczni i zabawni, mówili jej rzeczy 
pochlebne. Tu mąż jest nudny, zapra­
cowany, rozprawia wciąż o kryzysie 
i możliwościach redukcji, a jej się te­
go słuchać nie chce, bo wciąż jeszcze 
wraca marzeniem do jazzu i świateł, 
rozbłysłych w sali dancingowej. Nie 
podoba jej się także mieszkanie. Cia­
sno jest, jakoś szaro i nudno, zupełnie 
inaczej, niż tam, w kąpielisku, gdzie 
co chwilę spotykało się jakieś uroz­
maicenie i jakąś zabawę. Nie chce jej 
się również rozmawiać z matką o tro­
skach i kłopotach rodzinnych, ani ze 
służącą o zaprawach zimowych. Osta­
tecznie stwierdza z grymasem, że 
wszystko w domu w czasie jej nieobec­
ności zostało źle zarządzone, wywołu­
je nagłą i nieuzasadnioną kłótnię z do­
mownikami i wreszcie bierze kape­
lusz i parasolkę i biegnie do cukier­
ni, aby pocieszyć się w gronie plotku­
jących przyjaciółek. Na szczęście jed­
nakże nie wszystkie panie domu, po­
wracające z letnisk, zachowują się w 
ten sposób.

Bywa też zupełnie inaczej. Bo prze­
cież na letnisku tyle było słońca, tyle 
zdrowego, głębokiego oddechu, tyle 
zieleni i kwiatów, że coś z tych oglą-

stosowania kar, terom i i. p., trzeba 
nad sobą popracować, trzeba zasta­
nawiać się nad właściwościami swego 
charakteru i tępić w sobie to, co zdzie­
ra z nas autorytet ma zawsze. Nad tem 
muszą pracować obydwoje rodzice, po­
pierać się wzajemnie i wzajemnie pod­
nosić i utrwalać to autorytatywne 
stanowisko.

Obecnie pobierają się najwięcej lu­
dzie bardzo młodzi. Nie myślą o życiu 
rodzinnem. Wchodzą w nie bez przy­
gotowania, bez zastanowienia. Spo­
strzegają się nieraz po bardzo ciężkich 
doświadczeniach, jakie błędy popełni­
li wobec swych dzieci. Ale wtenczas — 
to już zapóźno. Nikt nie odbuduje na 
nowo straconego raz autorytetu. To 
okrutne, ale nieodwołalne prawo ży­
cia.

Wypadałoby zapytać, co najbar­
dziej podważa autorytet rodziców? 
Brak opanowania ich samych. Sprzecz­
ki wobec dzieci, wymówki, krytyka po­
stępowania, złośliwości, świadczone 
wzajemnie wobec dzieci — budzą w 
nich zmysł obserwacyjny. Dziecko my­
śli, która strona ma rację, najczęściej 
przechyla się w swej ocenie na stronę 
matki, jeśli ojciec okazuje się surowy, 
czasem jednak znowu woli ojca, jeżeli 
matka przedstawi mu się w gotrszem 
świetle. Powstaje w duszy dziecka 
rozterka, przechodząca nierzadko w 
stany nerwowe, potęgujące się w la­
tach dorastania, i będące nieraz przy­

Elżbieta Szemplińska.

danych z zachwytem cudów pozostało 
w sercu. Więc człowiek, odpocząwszy 
po zgryzotach całorocznej pracy i za­
wodów, zapomniawszy przez kilka ty­
godni i o rzeczach złych i poziomych, 
wraca do domu lepszy i jakiś bardziej 
tolerancyjny. Kobieta dobra stara się 
więc z tego zdobytego przez siebie za­
pasu sił fizycznych i duchowych u- 
dzielić bliźnim także trochę szczęścia 
i wesela. Więc oto, po powrocie, oka­
zuje się, że żona jest serdeczniejsza 
i pogodniejsza, niż była przedtem. W 
ciągu kilku godzin poufnej gawędy da 
się załatwić polubownie różne sprąwy, 
które jeszcze na wiosnę tego roku wy­
woływały nieporozumienia wzajemne. 
Podobnie i dzieci. Są grzeczniejsze 
i więcej posłuszne. I oto ojciec rodziny 
stwierdza z zadowoleniem, że ciężko 
przez niego zapracowany grosz, za któ­
ry, odmawiając samemu sobie wypo­
czynku, wysłał rodzinę na wieś, wró­
cił mu się zpowrotem w formie dziw­
nej i niespodziewanej. Wszyscy cieszą 
się, że im było dobrze, atmosfera do­
mu stała się taki miła, że odrazu zapo­
mina się o wszelkich trudach i ten, 
który musiał ‘poświęcić się dla rodzi­
ny, widzi się oto sowicie nagrodzo­
ny. Co więcej, żona wypoczęta i pełna 
nowej, radosnej inicjatywy, znajduje 
jeszcze sposób na to, aby i maż choć 
na dni kilka wyjechał, gdyż ona, o- 
szczędzając i gospodarując przemyśl­
nie, zdołała coś zaoszczędzić z prze­
znaczonych na wakacje pieniędzy.

Trzeba naturalnie przyznać, że po­
wrót z letniska do codziennej, szarej 
pracy wymaga pewnego przestawie­
nia myśli i uczuć na inne tory, wy­
maga opanowania i siły woli. Wiec pa-

czyną neurastenji, histerji, czy innveh 
newroz. * a

Między rodzicami częstokroć ukła 
dają się stosunki jak najlepiej ań 
późnej starości. Ale szczęście domowa 
jest już zburzone. Dzieci wyrastają w 
niewłaściwej atmosferze i wchodzą w 
życie bez sił duchowych, bez broni do 
walki z trudnościami, zgaszone wą­
tłe, pełne przestrachu, nerwowe,’bied 
ne istoty, rzucone w wir wypadków" 
nie znajdujące nigdzie oparcia i nie 
umiejące, podobnie, jak ich rodzice 
wytworzyć naokoło siebie autorytety

Organizm ludzki w swej strukturze 
fizycznej i psychologicznej — to ca­
łość, która rozwija się bardzo plano­
wo, bardzo logicznie i najmniejsze u- 
chybienie wychowawcze przynieść mo­
że nieobliczalne szkody na całe życie. 
Możność wiary w autorytet rodziców 
ich rozum i wychowawcza powaga, 
skupione razem — to dla młodego po­
kolenia dzisiejszej doby jedyne reme- 
djum na rozstrój moralny, na chwiej- 
ność usposobień, na newrozę. Z dzieci 
nerwowych nie urośnie zdrowe spole- 
czeństwo. Nic tu nie pomogą sporty i 
wychowanie fizyczne.

Młodzieży potrzeba ideału i auto­
rytetu. j,

Z Tow. Ziemianek Wlkp.
Prosimy członków Tow. naszego o mo- 

dlitwę za duszę ś. p. Marji z Kurnatow­
skich Korniero-wski ej z Niesudhowa, zało­
życielki i I. przewodniczącej Koła wyrzy­
skiego. Ś. p. Zmarła liczyła już 78 łat, 
więc od dłuższego czasu nie brała czyn­
nego udziału w życiu społecznem, ale ży­
wo śledziła i popierała wszystko, co ma 
łączność z naszą organizacją, a czytywała 
najskrupulatniej „Dział Ziemianek“. Ś. p. 
Zmarła łączyła przedziwnie rolę Marji i 
Marty, troszczyła się o b. wiele, ale naj­
szczęśliwszą była, kiedy wielbiła Boga w 
najpokorniejszej modlitwie. Córce ś. p. 
Zmarłej p. M. Janta-Połczyńskiej, przewod­
niczącej Tow. Ziemianek Pomorskich i 
w-przew. Rady Naczelnej składamy naj­
głębsze współczucie.

Ostatnie zebranie szamotulskiego Koła 
Ziemianek odbyło się w Nowej Wsi u p. 
Płecińskiej, pod przewodnictwem hr. Żół­
towskiej z Myszkowa. Po odczytaniu pro­
tokółu p. ord. Twardowska referowała 
sprawy kasowe, poczem omówiono plan 
kolonji letniej w Szamotułach.

Pani przewodniczą poruszyła następ­
ni? sprawy charytatywne, m. in. zorgani­
zowanie bezrobotnej młodzieży żeńskiej. 
Chodziłoby przedewszystkiem o stworze­
nie sali zajęć dla dziewcząt oraz odpowied­
niej bibljoteki. Na wrzesień projektowany 
jest kurs charytatywny dla delegatek Wło- 
ścianek, Młodzieży Żeńskiej oraz innych 
organizacyj w Szamotułach.

W ostatnim punkcie obrad p. Anna Łu­
bieńska wygłosiła b. interesujący referat 
o wyrobieniu ludzi do pra-cy społecznej. 
Po skończonem zebraniu, dzięki uprzej­
mości p. Płecińskiej, zwiedziły panie pięk­
ny park i ogród oraz rozległe kurniki.

nienka w biurze musi zapomnieć na­
tychmiast o tem, że jeszcze wczoraj 
wolno jej było wypoczywać na plaży 
i nie patrzeć przez dzień cały na zega­
rek, ale w górę na sunące obłoki i 
w dół na pluskające fale. Teraz trzeba 
skupić myśli nad maszyną do pisania 
i pilnie uważać na dyktando szefa biu­
ra. Ktoś inpy, pracujący w magazynie, 
nie może jńż, jak dotąd, w gronie ro­
dziny na wsi oddawać się różnym we­
sołym marzeniom, przygodnej lek- ' 
rze, ale trzeba znów uprzejmie usmi - 
chać się do klientów i biegać, bieg 
bez końca, obsługując kapryśnych g 
ści. Zamiast sportu jest teraz twal,, 
ława szkolna, zamiast konia czy i 
ki książka, do której trzeba nała y 
wać głowę. Młodzieży jest natura i 
znacznie trudniej przystosować 
zpowrotem do twardych warun 
pracy i trzeba nieraz długiej i roz 1 
nej perswazji ze strony rodziców, . 
panienki nakłonić do sumiennos 
pilności. . , „..„v.A kwest ja przystosowania cli 
terów po ukończonych wakacjac j 
ważna nietylko dla tych, co pow , 
ale również dla tych, którzy P°^ 
w mieście. Bardzo często na t 
powstaja nieporozumienia, wył , 
wują się złośliwości. Ludzie zazdm 
szczą sobie wzajemnie i präg«L Rl. 
grać własne zawody życiowe , na„ 
nych. Więc teraz jest właśnie ca 
ła okazja, aby tego nie robie i n 
w sercach ludzkich °.sta^nic\.?„n<,tały 
ni słońca, które tam jeszcze P 
z wakacyj. maRJA o.
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Dzień św. Stefana, swego patrona, obchodzą Węgrzy w Budapeszcie w sposób bardzo 
uroczysty, jak to wskazuje zdjęcie obchodu, który się rozpoczął w dniu wczorajszym

W rzeźni - samochodów
Jak Ford demontuje i zużywa stare automobile

Na piaszczystych ugorach, przylegają­
cych do głównych zakładów fabrycznych 
Forda, zwanych „The River Rouge Plant“, 
dostrzega się tysiące wysłużonych samo­
chodów, które, niby stare szkapiny stojące 
przed rzeźnią rakarza, oczekują dopełnie­
nia się ich losu Prywatni właściciele aut 
zwożą tutaj te stare graty, holowane przez 
ich samochody, lub też dowozi się je, po 
kilka sztuk jednocześnie na olbrzymich 
ciężarówkach z różnych zakątków kraju, 
za pośrednictwem licznych agentur 
Forda,

Przez punkt kontrolny „magazynu przy­
jęć“ przechodzi dziennie około stu zdeze­
lowanych aut, zakapowanych po jednost­
kowej cenie dwudziestu dolarów za sztu­
kę, bez różnicy, czy chodzi o jaki „antyk 
muzealny" czy też o nowoczesny Rolls 
Royce, rozbity wskutek wypadku. Rocz­
nie skupuje Ford przeszło pięćdziesiąt ty­
sięcy takich „trupów“ samochodowych. — 
Dopiero w M31 r. wielki ten przemysło­
wiec amerykański począł zastana wdać 
się nad sprawą nabywania starych, nie­
użytecznych aut i przerabiania ich na su­
rowiec dla fabrykacji nowych wozów. Po 
przeprowadzeniu przedwstępnych badań i 
obliczeń, Ford polecił swoim inżynierom 
wypracować w ciągu dwóch tygodni pro­
jekt warsztatu demontażowego, posiadają­
cego sprawność rozbiórki około stu tysięcy 
wozów rocznie. Z właściwą, mu szybko­
ścią decyzji,' „król samochodów“ kazał 
zaakceptowan-- projekt natychmiast zrea­
lizować i już po upływie sześciu tygodni, 
pierwszy szkielet zdemontowanego auta 
sunął do niecą szmelcowego. Cena dwu­
dziestu dolarów za każde stare auto, pła­
cona jest z jednem tylko zastrzeżeniem: 
wóz musi posiadać baterję i przynaj- 
mniei jedną, chociażby całkowicie zniszczo­
ną oponę. Poza tern, wiek, stan i marka 
6a™°ćhodu są zupełnie obojętne.

' olbrzymiej hali, w której panuje 
ogłuszający łoskot, zauważyć można trzy 
ruchome taśmy, na których auta, względ- 

ie rozebrane ich części, zwolna posuwają 
w, Jedna z tych taśm posiada
r zediużenie, prowadzące do wielkich pie- 
„'J? v,zie zmieciony na bryłę żelazną
samochód, zostaje stopiony.
es ler7sza operacja demontażowa pole- 
Dod v i m’ Że z wozów stojących jeszcze 
rpATłi-0 niehem> usuwane są sumiennie 
 u benzyny i oleju. Następnie każdy

św. Tomasz Moro 
na minjaturze Holbeina

iektólf0'1 rc?żnef?o rodzaju bezcennych ob- 
Portn iJ6 Stynne’ Elekcji miljonera Pier- 
Pieds„,„„rgan^‘ której licytacja odbyła się 
ta min”°ł zBa.łd-owaIa się m. in. przepięk- 
ttistrro |atuta_św. Tomasza Morę roboty 
rei uht^ bei-na- Minjaturę, o kupno któ- 
końcu rad!0 kllku katolików, nabył w 
ra z-istn - a dworu Lord Gassell. Minjatu- 
gdzjp umieszczona na uniwersytecie, 
nim. (RAp7ał święty, jako pamiątka po

Niîwy pretendent do tronu
ma'- CUv*1"-^ Zj.e<ipoczonych w Oklaho-
irancuski„,P.r ’awił się pretendent do tronu 
nów Frań' I kandydat do korony Burbo- 
Pe z Pochodzenia, Louis Philip-
Bi harnu-oi1’ Pracuje jako robotnik w pral- 
twiadczpnio Wystąpił on publicznie z o- 
XVii, żpnJnP\lż ies;t potomkiem Ludwika 
kentów UJe s’f* w posiadaniu doku- 
80 Preten«v,-16P .ających prawdziwość je- 
®rossean „a » 1 wierzyć opowiadaniom
«esnem,; Slę Ludwikowi XVII, ćw-
i^cigiem „elfln°wi Francji, uciec przed 
gdzie lucioniMów do Kanady,
łownego Rr«°n DrLytułek i opiekę u du- 
«kieg0 mipdJ°SSe.aP' Ze związku małżeń- 
ka Pastora R ostatnim z Burbonów a cór- 
?rosseailr? prosseau narodził się syn. 
śnie on. Wlerdzij że tym synem jest wła-

wóz z osobna wciągany zostaje do hali 
i ustawiony na jednej z ruchomych taśm. 
Brygada Iwustu robotników ustawionych 
wzdłuż tych taśm, jest w stanie rozebrać 
na części czterysta aut dziennie. Przede- 
wszystkiem zdejmuje się reflektory, ba- 
terje i zapalnice,; potem wyjmowane jest

Skrzydlaci drapieżcy
Orzeł jako towarzysz łowiecki — Sęp górski, najgroźniejszy 

drapieżca — Łowca wężów
Dawny zwyczaj polowania n„ zwierzy­

nę zapomocą sokołów zt stal zaniechany.
Najdłużej utrzymał się on, jak się zdaje, 
w Austrji, gdzie dopiero w roku 1793. znie­
siono falkpnerję (hodr v!ę sokołów) cesar­
ską w Laxenburgu pod Wiedniem. Póź­
niejsze próby wznowienia łowów sokolich 
na Węgrzech nie wzbudziły w świecie ło­
wieckim żywszego zainteresowania. W 
niektórych krajach wschodu wprawdzie, 
jak a i. w Iranie dzisiaj jeszcze używa 
się sokoła do p icwania.

Niektóre szczepy zamieszkujące wnę­
trze Azji, jak n. p. Kirgizi, tresują nawet 
orły do polowania na zwierzynę. Myśliwi 
wybieram z gniazd pi, ’-’ęta i przyuczają 
je bardzo starannie i mozolnie do polowa­
nia. Łunem Orła Przedniego stają się 
zwykle mniejsze zwierzęta, lecz bywa., że 
nie zawaha on się zaatakować nawet lisa 
i wilka. Wówczas tak długo ściga swoją 
ofiarę, aż myśliwi nadjadą i ubiią ją. Wi­
dok polującego na zwierzynę Orła Przed­
niego jest niewątpliwie wspaniały. Spo­
kojnie i majestatycznie zatacza on w po­
wietrzu swe kręgi, by nagle, rzucić się jak 
strzała na swą ofiarę i wbić w nią potężne 
swe szpony. Nierzadkie też są wypadki, 
że orzeł zaatakował człowieka. Twierdze­
nie, że orłv porywają i unoszą dzieci, za­
liczyć atoli należy w dziedzinę baśni. Mi­
mo swej siły Orzeł Przedni nie zdoła 
unieść większego ciężaru w powietrze nad 
5 kg.

Najgroźniejszym zapewnie drapieżcą 
jest sęp górski, odmiana oria, którego roz­
piętość skrzydeł dosięga 2.80 m. Drapież­
ca ten jest przedmiotem licznych opowia­
dań i przygód myśliwskich. Badacz 
szwajcarski Girtanner opowiada, że sęp 
górski nigdy nie atakuje zwierząt w do­
linie^ Skoro natomiast zauważy gemzę | ków kościelnych i świeckich oraz wielkich

Niezwykły wypadek samochodowy zdarzył się w Bostonie w Ameryce. Samochód, 
który przełamał poręcz na moście kolejowym, dość szczęśliwie wylądował — na da­
chu wagonu stojącego tam pociągu. Publiczność tłumnie przygląda się widowisku.

szkło, z którego wycinane zostają szyby, 
pomniejsze zaś kawałki wędrują jako 
szmelc do huty szklanej zakładów For­
da; deski z podłóg otrzymują fabryki 
skrzyń. ’.V dalszej kolei rozbiórki, rozry­
wane jest siedzenie i uzyskaną stąd wełną 
i włosem końskim nanełnia się worki, 
sprzedawane później z wolnej ręki na ba­
zarach.

Coraz bardziej ogołocony wóz posuwa 
się dalej, docierając do grupy czterech ro­
botników, którzy jednocześnie do osi auta 
przykładają swoje automatyczne, skon- 
densowanem powietrzem napędzane śru- 
bóciągi i, w okamgnieniu z osi spadają 
koła, które w tejże chwili podchwytuje 
.inne grupa robotników, usuwając z nich 
wszystkie resztki kauczuku, poczem sta­
lowe obręcze wrzucane są zpowrotem na 
taśmę. Teraz szkielet wozu podsuwa się 
przed „miotaczy ognia“, których syczące 
„sikwy“ acetylenowe, . topiąc spojenia, 
oswobadzają z ramy motor. ' Na ten 
ostatni zyha już żóraw, który niebawem 
chwyta go, unosi i pogrąża w kotle z 
wrzątkiem rozczynu sody. Z oczyszczone­
go w ‘en sposób z resztek tłuszczów mo­
toru, wyrąbane lub wytopione zostaią 
wszystkie części miękkiego metalu, zaś 
stalowy korpus udaje się w dalszą podróż 
na taśmie w kierunku pieca szmelcowego.

Żałosne resztki wspaniałej ongiś limu­
zyny zbliżają się teraz do gigantycznego 
przyrządu — młota parowego, wagi 22 000 
kilogr., ’-tóry jednem uderzeniem szkie­
let auta amienia w solidną płytę meta­
lową, Stalowy ten „placek“ wnet skonsu­
mowany zostaje przez jeden z dziesięciu 
pieców szmelcowych, dokąd właściwa 
taśma go podsunęła. Uzyskany metal, 
przerobiony na sztaby, płyty i blachę, 
znajduje znów zastosowanie w fabrykacji

! nowych ..Fordów“. kr.

w pobliżu przepaści, rzuca się na nią 
ztyłu i pędzi' wystraszone zwierzę potęż- 
nemi uderzeniami skrzydeł ku przepaści, 
tak długo, aż ofiara albo z wyczerpania 
upada, albo spada w przepaść. Podobnie 
drapieżnik ten poczyna sobie z owcami a 
nawet i osami. Ten sam badacz opowia­
da, że sep górski rzucił się na chłopca, 
powalił go uderzeniami skrzydeł na zie­
mię, wbijając mu szpony w ciało i rąbiąc 
go potężnym dziobem po głowie. Chło­
piec bronił się zawzięcie, lecz gdyby mu 
nie prz-szła z pomocą pewna niewiasta, 
byłby się etal niewątpliwie pastwą skrzy­
dlatego dra»ieźcv,

Do najciekawszych drapieżców skrzy­
dlatych należy żyjący w Afryce Sekretarz. 
Dzięki vm wvs ’ !ra nogo* r.a których 
kroczy majestatycznie wygląda ptak ten 
wprost groteskowo. Sławą swoją zawdzię­
cza przędewszystkism okokezności, że tę­
pi węże i żmije. Jest to widok osobliwy 
obserwow .Ć walkę między tym ptakiem 
a wężem. Jak zwinny szermierz obtańco- 
wuje on swą ofiarę, ogłusza ją zapomocą 
silnych ciosów nóg i dziobu i druzgoce jej 
celnym ciosem stos nocierzowy, Następ­
nie z całym spokojem zabiera się do skon­
sumowania swego przeciwnika. W ciągu 
kilkunastu minut zdobycz znika w wiecz­
nie głodnym żołądku ptaka.

Sekretarz atakuje bez wszystkiego 
także niebezpieczne żmije trujące i z tego 
powodu cieszy się u krajowców wielką 
sympatjią. W i P.

Pomnik papieża-alpinisty
W miasteczku alpejskiem Macugnana 

dokonano w obecności licznych dostojni-

Znakomita artystka cyrkowa w Ameryce 
Paula Stone na swoim ulubieńcu*

rzesz ludności okolicznej założenia kamie­
nia węgielnego pod piękną dzwonnicę, 
która ma służyć jako pomnik papieża-alpi-- 
nisty dla upamiętnienia tych czasów, gdy 
Pius XI. jeszcze jako Mgr. Ratti, należał 
do najbardziej śmiałych zdobywców szczy­
tów alpejskich.

Greta Garbo zwiedza 
ojczyznę Goesty Berlinga
Od tej chwili, w której słynna aktorka 

stanęła na ziemi szwedzkiej, napawa się 
Greta Garbo rozkoszą swobody i wypo­
czynku. Nikt nie interesuje się szczegó­
łami jej prywatnego życia; Szwedzi posta­
nowili widocznie pozostawić ją w zupełnym 
spokoju. Widziano je spacerującą swo­
bodnie po ulicach Sztokholmu, lub w ma­
łych restauracyjkach. Greta Garbo odbyła 
szereg podróży po kraju automobilem w 
towarzystwie swych. przyjaciół ks.ks. 
Wachtmeister, a parę dni temu widziano 
ją w Vermland, prowincji Gósty Berling.

Na krótko zatrzymała się w Munkfort, 
gdzie złożyła bukiet róż na grobie Fridołfa 
Rhudina, jednego z . najwybitniejszych 
szwedzkich aktorów scenicznych i filmo­
wych, który zmarł przed pół rokiem.

. Nikt nie wie, dokąd zamierza się udać 
teraz i nikt jej o to nie pyta. Chociaż 
Szwedzi są.bardzo zainteresowani pobytem 
i dumni ze swej sławnej rodaczki, szanują 
jej incognito i. spokój, potrzebny do nabra­
nia sił przed nową pracą, jaka ją czeka 
po powrocie do Hollywood.

Pauł Muni -wielka indywidualność 
iiłmowa.

„Ilokrotnie ogłoszona zostaje premjera 
nowego filmu z Paulem Muni, tłumy pu­
bliczności, które porwał ten aktor głośną 
kreacją w filmie „Jestem zbiegiem“, przy­
puszczają wielki atak do kas kina“. — Tak 
pisał w „Le Journal“ krytyk André Pré­
vost. Sława, uznanie i sympatia, jaką w 
krótkim czasie pozyskał Paul. Muni, skła­
nia nas. do zamieszczenia o nim kilku 
słów, jako o artyście i człowieku.

Paul Muni jest na terenie Hollywoodu 
indywidualnością zupełnie niepowszednią. 
Nienawidzi w płytkiej amerykańskiej pra­
sy, oraz konsekwentnie ódrzuca propono­
wane. mu ciągle role „amantów“, role, któ­
re mu są nienawistne. Muni nie lubi lu­
ksusu, czuje się bowiem wówczas skrępo­
wany. Mieszka więc w wynajętem mie­
szkaniu, choć stać go na wybudowanie 
Wielkiej willi, jak to uczyniły inne sławy 
ekranu. To człowiek zupełnie odrębny od 
standaryzowanego, typu aktora filmowego.

Równie proste jest jego prywatne ży­
cie. Ożeniony przed 12 łaty, widzi w żonie 
oddaną i szczerą przyjaciółkę. Pani Muni 
jest najbliższą współpracowniczką męża, 
dzieli z nim smutki i radości, w chwilach 
zwątpienia dodaje mu otuchy i wie, jak 
zapewnić mu spokój i ukojenie nerwów, 
tak potrzebnych wielkiemu artyście w wy­
czerpującej pracy. Paul Muni ma zdecy­
dowane poglądy społeczne. Publiczność 
potrafi ocenić głoszone przezeń z ekranu 
idee, przejawiające się w jego mistrzow­
skiej grze.

Paul Muni osobiście dokonuje pieczoło­
witego wyboru scenariusza, stanowiącego 
— jego zdaniem — o wartości filmu Naj­
bardziej lubi tematy o podkładzie społecz­
nym, o idealistycznej tendencji, unika na­
tomiast filmów produkowanych masowo. 
Nie nęcą go pieniądze, pragnie bowiem być 
zawsze artystą szczerym, dającym stale 
coś nowego. Ten wielki idealista i entuzja­
sta gra tylko role, które „czuje“.

Wobu głośnych swych filmach „Je­
stem, zbiegiem“ i najnowszym „Walczę o 
życie", Muni stworzył kreacje człowieka, 
walczącego z zacofanem społeczeństwem i 
niesprawiedliwością życiową. Są to rzad­
kie dzieła filmowe, które jak meteor roz­
świetlają, mroki dzisiejszej smutnej rze­
czywistości. I dlatego oba filmy, wyprodu­
kowane p zez wytwórnię „Warner Bros. 
First National“, porywają tych wszyst­
kich, którzy szukają w sztuce prawdy, u- 
jętej w ramy rzeczywistego piękna. (N)

grewg
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Psychika przedsiębiorcy - wczoraj i dziś
twórczy przedsiębiorców w obliczu,B. 
szarzyzny biurokratycznej ?

Więc dostosowali się przedsiębiorcy 
do nowych warunków. Co więksi i co 
sprytniejsi porzucili zwyczaj chodze­
nia w pojedynkę, zrzeszyli się, skarte- 
lizowali się, dobrowolnie rezygnując ze 
swej wolności. Współczesny skarteli- 
zowany przedsiębiorca poważnie różni 
się od swego poprzednika z XIX wieku:

Gdy współczesny przedsiębiorca nie 
umie uregulować stosunku między po­

Zbyt mało uwagi zwraca się na 
skutki, jakie wzrastająca z roku na 
rok ingerencja państwa w życiu gospo- 
darczem pociąga za sobą, w odniesie­
niu do psychiki przedsiębiorcy.

W wieku XIX-tym niebywały po­
stęp cywilizacji w dużej mierze przy­
pisać należało śmiałemu duchowi 
przedsiębiorczości, który organizował 
i dopingował pracę, pokrywając kraj 
siecią wielkich przedsiębiorstw prza- 
mysłowych i handlowych. Niespokoj­
ny i wolny duch twórczości, duch zy­
sku i ryzyka porywał za sobą masy. 
Przedsiębiorca-pionier budował, two­
rzył, organizował. Zdobywał nowe lą­
dy, włączał je do kręgu cywilizacji 
europejskiej, podejmował coraz to 
nowe dziedziny twórczości technicznej, 
ulepsjał sposoby produkcyjne, użytko­
wał wynalazczość, budząc w społeczeń­
stwach nowe potrzeby. Przedsiębiorca 
— używając określenia prof. H. Ten- 
nenbauma — w wieku XIX był „pół­
bogiem” mitologicznym. Stosunek pań­
stwa do „półbogów” był wybitnie po­
zytywny. Państwo szło im na rękę, 
otaczało ich opieką, współdziałało z 
nimi, pozostawiając im zresztą pełnię 
swobody i nie krępując ich ruchów.

Jakże się czasy zmieniły! Dzisiaj — 
szczególnie w Polsce — motor przed­
siębiorczości, jakim jest zysk, miewa 
„złą prasę“. Ludzie niechętnie przy­
znają się, że motywem ich działalności 
gospodarczej jest chęć osiągnięcia zy­
sku. Chętnie etykietę z napisem „zysk” 
pokrywa się nalepką z efektownym, 
lecz nieszczerym tytułem „pracy dla 
ogółu”.

Państwo do przedsiębiorców odnosi 
się z daleko posuniętym krytycyzmem. 
Dawną swobodę ruchów przedsiębior­
cy skrępowano, podporządkowując go 
rozlicznym przepisom reglamentują­
cym stosunek jego do państwa, do pra­
cowników, do zagranicy, do odbiorców 
itd. Ileż to trudności ma do przezwy­
ciężenia przedsiębiorca, ile opłat do 
poniesienia, podatków do zapłacenia, 
zezwoleń do uzyskania!

Czyż można się dziwić, że w tych 
warunkach osłabła prężność inicja­
tywy prywatnej? Zbyt wiele ryzyka 
jest związane z każdą nową inwestycją.

Cóż zresztą pomoże śmiały duch

Krótkie informacje gospodarcze
— Przyczyna znacznego zmniejszenia sie za­

pasu zfota w Banku Litewskim — według ofi­
cjalnych wyjaśnień — jest wykupienie częściowe 
obligacyj pożyczki w Stanach Zjedn., w związku 
z czem Litwa zmuszona była wysiać do Ame­
ryki 3,5 miij. litów.

— Ogólny obrót handlu zagranicznego Cze­
chosłowacji w pierwszych 7 miesiącach r. b. wy­
niósł 7.220 milj. koron, saldo dodatnie 400 miij. 
koron.

— Handel zagraniczny Rumunji w I. pół­
roczu r. b. przedstawiał sie następująco (w miij. 
lei): eksport 6.655, import 5.183, saldo dodatnie 
1.472.

— Francusko-saarska izba handlowa, która 
po plebiscycie w Saarze przeniesiono z Saar­
brücken do Metzu, została rozwiązana.

— Pojawiła sie nowa obligacyjna pożyczki 
szwajcarska; rozpisała ja kasa hipoteczna kan­
tonu Bern na sumę 15 miij. franków. Kurs emi­
syjny wynosi 100’/«, oprocentowanie 4’/», czas 
trwania pożyczki 8 lat.

— W Holandii buduje sie dla Rosji Sowiec­
kiej 5 holowników, z których ostatnio spuszczor 
no na wodę holownik „Mińsk"; holownik „Ty- 
flis" jest już gotowy, trzeci holownik „Kijów" 
ma być wkrótce wykończony.

— Ogólny obrót w handlu zagranicznym 
Szwecji w I półroczu r. b. wyniósł 1.246,7 miij. 
koron, saldo ujemne 104,7 miij. koron.

— Koncern amerykański General Motors 
rozbudowuje swoje zakłady, przeznaczając na 
ten cel 50 miij. dolarów. Również zakłady euro­
pejskie koncernu w Anglji i Niemczech mają 
być zmodernizowane i roszerzone,

Tylko /
JjJTROJesKcae
przyjmują listowi 1 poczta przedpłatę za 
„Kurjer Poznański“ za miesiąc wrzesień 
z poręczeniem dostawy pierwszych nume­
rów we wrześniu. Kto się spóźni z zamó­
wieniem, może się narazić na przerwę 
w otrzymywania gazety od 1 września. 
Dlatego radzimy odnowić prenumeratę 
natychmiast, Jntro Jeszcze, a gazeta nad­
chodzić będzie regularnie, bez przerwy.

Abonentów pocztowych, zamawiają­
cych gazetę wprost w administracji na­
szej, prosimy również o pamięć o powyż­
szym terminie 1 o natychmiastowe przeka­
zanie przedpłaty na konto w P. K. O. 
nr. 200 140,

KRONIKA GOSPODARCZA
Wstrzymanie egzekucyj zaległości podatkowych dla właści­

cieli gospodarstw rolnych
Ukazał się okólnik min. skarbu z dnia 

1 sierpnia br. w sprawie ulg podatkowych 
dla właścicieli gospodarstw rolnych.

Okólnik ten dotyczy zaległości podatko­
wych na rzecz skarbu oraz wszelkich in­
nych należności publiczno - prawnych, jak 
samoistne daniny komunalne (np. podatek 
wyrównawczy, opłaty drogowe), opłaty na 
rzecz instytucyj ubezpieczeń społecznych, 
składki ogniowe itd., ściąganych przez u- 
rzędy skarbowe od właścicieli gospodarstw 
rolnych.

Za zaległości podatkowe okólnik uważa 
przypadające od właścicieli gospodarstw 
rolnych zaległości w podatkach; 1. grun­
towym, 2. dochodowym wraz z dodatkiem 
kryzysowym i komunalnym, w całości, o 
ile gospodarstwo rolne stanowi główne

PODATKI I OPŁATY
(p) Kwoty wpłacone na wykończenie

mieszkań. N. T. A. wyrokiem K. 7346/32 
przesłanym władzom skarbowym do wia­
domości okólnikiem min. skarbu z 28. 6. 
1935. L. D. V 22318/2/35 wyjaśnił, że z zesta­
wienia art. 6 i 7 ust o podatku dochodo­
wym wynika, iż za podlegający opodatko­
waniu dochód uważa się sumę wszystkich 
przychodów w pieniądzach i wartościach 
•pieniężnych, otrzymanych z poszczególnych 
źródeł, wymienionych w art. 3 ustawy po 
potrąceniu ustawowo dopuszczalnych ko­
sztów, odpisań i strat, z wyjątkiem przy­
chodów, wymienionych w art. 7 ustawy. 
W myśl art. 16 ustawy o podatku docho­
dowym za dochód z budynków wynaję­
tych uważa się rzeczywiście osiągnięty 
całoroczny czysty czynsz za lokale. W 
myśl art. 31 przepisów wykonawczych do 
ustawy o podatku dochodowym za dochód 
z budynków uważać należy również „war­
tość pieniężną wszelkich korzyści, zastrze­
żonych najmodawcy". Z treści art. 6 i 16 
ustawy o podatku dochodowym wynika, 
że dochodem z budynku jest wogóle wszel­
ki przychód, osiągany z tytułu najmu lo­
kalu danego budynku po potrąceniu usta­
wowo potrącalnych kosztów, odpisań i 
strat, przyczem obojętna jest okoliczność, 
czy najmobiorca w okresie płacenia kwot 
z tytułu najmu zajmuje dany lokal czy 
też nie, a nawet czy w tym okresie lokal 
jest zdatny do użytkowania, czy też nie. 
Kwoty bowiem, wpłacone w związku z 
najmem lokali, nie zatracają charakteru 
czynszu, o którym mowa w art. 16 ustawy 
o podatku dochodowym z tego tytułu, że 
lokale te w chwili wpłaty nie są wykoń­
czone, lub że lokali tych nie zajmuje lo­
kator. (k)

(p) Zastępstwo w ulicznej sprzedaży 
wyrobów tytoniowych. Wobec zapytań po­
szczególnych izb skartiowych, jak należy 
ustosunkować się do próśb koncesjonariu­
szy ulicznei sprzedaży wyrobów tytonio­
wych o zezwoleniu wykonywania tej sprze­
daży przez zastępców, min. skarbu okólni­
kiem z dn. 3. 7. 35 LD VI 6543/1/35 zawia­
domiło, iż niema zastrzeżeń, aby urzędy 
skarbowe akcyz i monopoli państwowych 
wydawały takie zezwolenia, o ile oczywi­
ście w poszczególnych przypadkach nie 
zachodziłyby przeciwko temu jakieś spe­
cjalne przeszkody, (k)

(p) Określenia pracy chałupniczej. W 
związku z rozporządzeniem min. przemy­
słu i handlu z dnia 27. 5. 35 o wyłączeniu 
przemysłu ludowego i domowego oraz pra­
cy chałupniczej z pod przepisów prawa 
przemysłowego, min. skarbu, nawiązując 
do wyroku N. T. A. z dn. 15/ 4. 30 r. L. 
Rej. 2516/28 okólnikiem z dn. 15. 7. 35 r. 
LD V 23026/4/35 wyjaśniło, że za chałupni­
ków należy uważać osoby fizyczne, które 
na mocy umowy zawartej z nakładcą lub 
nakładcami (fabrykantami, rzemieślnika­
mi, kupcami, pośrednikami itp.) zawodo­
wo i zarobkowo, samodzielnie lub wyłącz­
nie przy pomocy osób, należących do naj­
bliższej rodziny, wyrabiają, przerabiają 
lub wykańczają przedmioty zamówione 
przez nakładcę (nakładców), jeżeli praca 
ta wykonana jest wyłącznie na rachunek 
nakładcy, we wlasnem mieszkaniu pracu­
jącego lub w innem miejscu, gdzie tryb 
pracy nie jest unormowany przez nakład­
cę. Osoby, które nie odpowiadają powyż­
szym warunkom, należy traktować jako 
samodzielnych przedsiębiorców, lub, o ile 
posiadają karty rzemieślnicze, jako rze-

dażą a popytem, zwraca się do pań­
stwa o przymusowe uregulowanie po­
daży; zabiega on o kredyty państwowe, 
o premje wywozowe, o pomoc w walce 
z outsiderami... Horyzont współcze­
snego, skartełizowanego przedsiębiorcy 
jest nastawiony na perspektywę przed­
pokojów ministerjalnych!

Takie to skutki pociągnęła za sobą 
ingerencja państwa w życiu gospodar- 
czem, jeśli chodzi o psychikę przed­
siębiorców. Także i w tej dziedzinie 
etatyzacja dała rezultaty ujemne, usy­
piając twórczego ducha inicjatywy 
prywatnej.

źródło dochodu płatnika, 3. majątkowym, 
w części przypadającej od wartości tych 
gospodarstw, przyjętej za podstawę wy­
miaru, 4. nadzwyczajnej daninie majątko­
wej w pierwszej grupie kontyngentowej.

Omawiany okólnik wstrzymuje egzeku­
cję wspomnianych zaległości do dnia 15 
października br. W związku z tem urzędy 
skarbowe wyłączą bezzwłocznie z dalszego 
postępowania egzekucyjnego tytuły wyko­
nawcze, obejmujące wymienione zaległo­
ści, a załatwianie nowych wniosków egze­
kucyjnych wstrzymają aż do 15 paździer­
nika br.

Wstrzymaną egzekucję urzędy skaibo- 
we wznowią, względnie rozpoczną z dn. 15 
października br.

mieślników, — podlegających podatkowi 
przemysłowemu na zasadach ogólnych, (k)

Z KRAJU
(k) Dalsza zwyżka funta, wzmocnienie 

dolara. Na wczorajszych giełdach waluto­
wych zanotowano dalszą zwyżkę funta. 
Jednocześnie nieznacznie wzmocnił się do­
lar, w związku z czem wzajemna relacja 
walut anglosaskich pozostaje bez więk­
szych zmian. Dewiza na Zurych trzyma się 
w dalszym ciągu na nieco niższym pozio­
mie, niż przez szereg poprzednich tygodni. 
Frank szwajcarski pozostaje jednak wciąż 
powyżej parytetu. Floren holenderski wy­
kazuje niejednolite fluktuacje na różnych 
giełdach, pozostając jednak stale wyraźnie 
poniżej parytetu.

(k) Prawie pół miljona robotników 
pracuje na robotach drogowych i wodno- 
komunikacyjnych. Stan zatrudnienia na 
robotach drogowych i wodno-komunika­
cyjnych w Polsce wynosił w dniu 1. b. m. 
485.091 robotników, w tem z tytułu świad­
czeń zatrudnionych było 241.806 osób, zaś 
243.285 robotników opłacano gotówką i 
zbożem (mąką). Wśród grupy robotników 
opłacanych gotówką i ¿bożem 110.125 ro­
botników zatrudnionych było na drogach 
państwowych. 112.088 na samorządowych 
i 21.072 na wodno-komunikacyjnych.

(k) Projekt ustawy mleczarskiej. Min. 
rolnictwa opracowało projekt ustawy o 
koncesjonowaniu przemysłu mleczarskie­
go. Projekt ten natrafia na sprzeciw ze 
strony interesantów warszawskich, zorga­
nizowanych w Stowarzyszeniu Kupców 
Polskich. „Tygodnik Handlowy", organ 
Stowarzyszenia Kupców Polskich, wywo­
dzi, że projekt nowej ustawy mleczar­
skiej, który pragnie stwofzyć zupełnie no­
wą podstawę prawną z ominięciem usta­
wy przemysłowej oraz władz przemysło­
wych, jest zbędny, gdyż ustawa przemy­
słowa przewiduje możność koncesjonowa­
nia przemysłu. Projekt ustawy mleczar­
skiej jest nową próbą rywalizacji min. rol­
nictwa z min. przemysłu i handlu, szko­
dliwej dla życia gospodarczego. (1)

(k) Dalszy spadek konsumcji benzyny. 
Postępująca demotoryzacja kraju odbija 
się dotkliwie na polskim przemyśle nafto­
wym. W pierwszem półroczu r. b. konsum- 
cja benzyny na rynku wewnętrznym spa­
dla w porównaniu z odpowiednim okre­
sem r. ub. o 4.166 tonn, osiągając poziom o 
30 proc, niższy, aniżeli w pierwszym roku 
kryzysowym, t. j. 1931. Spadek ten, zwią­
zany niewątpliwie z demotoryzacją, po­
siada tem silniejszą wymowę, że nawet 
konsumcja nafty wykazała w pierwszych 
sześciu miesiącach 1935 r. wzrost, nie mó­
wiąc juiż o parafinie, czy asfalcie. Szcze­
gólnie ten ostatni produkt jest coraz bar­
dziej poszukiwany w związku z akcją bu­
dowy dróg. I

(k) Wzrost eksportu hodowlanego. Eks­
port trzody chlewnej i przetworów mięsa 
wieprzowego wzrósł w pierwszem półro­
czu br. mianowicie, gdy w pierwszem pół­
roczu ub. r. wynosił (w przeliczeniu na 
sztuki świń) 360,172 szt. a w całym 1934 
r. tylko 688,438 szt., to w pierwszem pół­
roczu 1935 r. stanowił 361,489 szt Wzrost 
ten jest dlatego znamienny, iż można się 
było spodziewać raczej zniżki wywozu wo- 
bez znacznej redukcji kontyngentu beko­
nowego przez Anglję. Pamiętać należy, że 
eksport bekonowy stanowi najpoważniej­
szą pozycję eksportu trzody. Porównanie 
pierwszego półrocza br. z pierwszem pół­

roczem r. ub. wykazuje spadek eksunw 
bekonów o ok. 55 tys. szt. świń (w rin r 
czeniu) i eksportu szynek peklowanych ' 
o ok. 6 tys. szt. świń. Natomiast bard 
silnie wzrósł eksport świń bitych z g/r 
13,9 tys. szt. świń, eksport peklowanych 
przetworów mięsnych — z 9,3 do 20 9 t 
szt. świń, eksport szynek w puszkach 
z 22,1 do 37,3 tys. szt. świń, eksport szmaL 
cu i słoniny z 5,7 do 28,7 tys. szt. świń i 
ekpsort wędlin oraz konserw z 1 4 s, 
tys. szt. świń. (PAT) ’ 0,3

(k) Stan wkładów oszczędnościowych 
w komunalnych kasach oszczędności »ni 
zachodnich. W 115 kasach oszczędności 
Wielkopolski i Pomorza stan wkładów 
oszczędnościowych na dzień 31 maia hr 
wynosił 135, 414, 881 zł; z tego wkłady za 
wypowiedzeniem dziennem zł 47,522 547 2? 
za wypowiedzeniem od 1 do 3 miesięcy 
51,199.156 zł, ponad 3 miesiące 36,693 im 
zł. W porównaniu ze etanem z końca kwie. 
tnia wykazuje stan wkładów obniżkę 
wysokości 1,395.887 zł, salda kredytowe na 
rachunkach bieżących i czekowych wvnn 
siły 12,400.501 zł. Ilość wydanych przez 
k. k. o. obu województw książeczek o- 
szczędnościowych wynosiła 406.864. (AZ)

(k) Dokąd kieruje się eksport masła z 
Wielkopolski i Pomorza? Masło z obsza 
rów Wielkopolski i Pomorza, które nale-' 
żą do najintensywniejszych producentów 
tego artykułu, eksportuje się głównie do 
Anglji. Obecnie rozmiar tego eksportu jest 
nieco mniejszy niż w poprzednich tygo­
dniach, co głównie spowodowane jest nie­
wystarczającą ilością zielonej pasz'-, skut­
kiem panującej suszy. Należy jednak przy­
puszczać, że korzystne ceny osiągalne 5 
eksportu, a w następstwie czego znaczna 
zwyżka cen masła na rynku krajowym za­
chęci producentów do zastosowania paszy 
treściwe’. (AZ)

Z ZAGRANICY
(z) Zniżka kosztów utrzymania we 

Francji. W związku z akcją oszczędnościo­
wo - deflacyjną, przedsięwziętą przez rząd 
premjera Lavala, zaznacza się ostatnio w 
całej Francji obniżka kosztów utrzymania. 
Jak dotychczas obniżka ta przejawia się 
jednak w stosunku tylko do niektórych 
składników kosztów utrzymania. W Pary­
żu oraz w licznych miastach prowincjonal­
nych zaobserwowano spadek cen mięsa o 
10 — 12 proc. Spadły również ceny węgla 
i chieba. W Cannes związek przedsiębior­
ców autobusowych postanowił obniżyć o- 
platy za przewóz o 20 proc.

(z) Transakcje wymienne polsko-belgij­
skie. Belgijskie koła gospodarcze zajmują 
się ostatnio prowadzonemu przez oficjalne 
czynniki gospodarcze Belgji badaniami 
nad możliwością zawarcia transakcyj wy­
miennych między Belgją z jednej strony, 
a Polską i krajami hałłtyckiemi z drugiej. 
Ze strony polskiej i państw bałtyckich 
wchodziłyby w rachubę dostawy zboża, ze 
strony zaś belgijskiej dostawy wyrobów 
przemysłowych.

(z) Wiadomości o bliskiem podpisania 
polsko - włoskiego układu handlowego-
„Osseryatore Romano“ z dnia 22 bm. poda- 
je wiadomość, że wkrótce ma być podpisu 
ny w Rzymie — w wyniku długotrwałych 
pertraktacyj, prowadzonych przez delega­
cję polską'— układ handlowy polsko-wło­
ski. Oparty on będzie na zasadzie kompen­
sacji węgla wzamian za owoce i części 
składowe samochodów Fiata Pismo 
znacza, że węgiel polski jest znacznie tań­
szy od angielskiego.

1 Wywóz polskich wytworów walców- 
zch a międzynarodowy karteL
doniesień prasy francuskiej wyno. 

ich wyrobów walcownianych — 
asadniczego porozumienia z nnęMr 
Iowym kartelem — został unormo« 
dynie prowizorycznie. Udział zas 1 
y poszczególnych organizacjach e 
wych szczegółowo ustalony ł>? z 
ro później. Stanowisko polski .- 
>rtu będzie odmienne na ryn* 
nizowanych i niezorganizowan) 
ynkach zorganizowanych, jak no- 
id.ji, krajach skandynawskich, ń 
iyrji i t. p. eksport polski kórz)*- 
e z udziałów ilościowych, ktoi■
. ustalone w porozumieniu ze zr- 
i kupców w poszczególnych ni 
niast na rynkach niezorgamzow

Polska powinna występować, 
prasy francuskiej, w ten spoc-o , 
resie sierpnia i września m • 
wadzać poważniejszych ,zmia ne 0-

Po tym okresie nastąpi zapewne 
:zne ustalenie kontyngentów 
;h na poszczególne rynki.

Brytyjskie
1 ostrzegają przed ®'tani{ o-
lysłowo-handlowe W. 15 ł.„,jnkadi rają firmy, będące w stosan 
ówyćh z Włochami, źe v żnych
ciągu zalegają z za7/v * Brytanii- 

z tytułu importu z W- B wVpjat 
•y marca wartość żale" . pjtpf 
si niemal 2 miliony funww. 
jskie czekają już na zai m;p6:ęcy 
ych długów od o ao nodob'1'1 ze brytyjskie «drato-» f 
iaż starych okrętów do arri-un{CJJ' 
może być zużvtv na wvrM zaZna«a
i.eż i w innych, dziedzina między
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¡(iedziela na boiskach sportowych
Garbarnia- - „Warta“ o gwU 16.30 

„a boisku „Warty“.
W k 1 a s i e A odbędą się w nadchodzą­

ca niedzielę cztery spotkania, z tego dwa 
w Poznaniu oraz dwa na prowincji.

Ogodz. lina boisku własnem przy u- 
licv Rolnej spotykają się rezerwy „Warty“ 
. drużyną „Cegielskiego“. Zawody będą 
niewątpliwie ciekawe; silniejszym zespo­
łem jest drużyna klubu fabrycznego, za 
Wartą“ przemawia własne boisko.

” o tej samej godzinie na stadjonie miej, 
skim „Ólimpja“ walczyć będzie z „KPW“ 
trudno będzie benjaminkowi zdobyć punk 
ty na gościach, którzy są w dobrej formie, 
o czem świadczy najlepiej wynik 10:1 o- 
siągnięty w pierwszem spotkaniu o mi' 
strzostwo z „Poionją“ z Leszna. Kierownic­
two „KPW“ przygotowało starannie swoją 
drużynę do mistrzostw.

W Ostrowie o godz. 16 na boisku 
wlasnem „Ostrowski K. S.“ gościć będzie 
„Unję“ z Kościana; dwa zespoły prowin­
cjonalne sobie prawie równe. Technicznie 
lepiej przedstawiają się gospodarze, którzy 
niezawodnie dołożą wszelkich starań, by 
uporać się z gośćmi i zdobyć dwa cenne 
punkty. Sportowy Ostrów, który niezbyt 
spisał się na ostatnich zawodach „Ostro- 
via“ — „HCP“, zajmując groźną postawę 
wobec dobrze prowadzącego zawody sę 
dziego, będzie mógł udowodnić przez przy, 
kladne zachowanie się na boisku, że czyn 
tep był przypadkowy.

W Lesznie o godzinie 16.15 „Polo- 
nja" walczyć będzie z „Ostrovią“. Spotkanie 
to zapowiada się ciekawie, lecz szanse 
zwycięstwa ma lepszy zespół ostrowski, któ­
ry winien o tem pamiętać, że gospodarzy 
trudno jest na własnym terenie pokonać.

0 mistrzostwo klasy B w Poznaniu 
0 godz. 9 na boisku „Warty“ „Warta“ II — 
„Blask“; o 11 na boisku „HCP“, „HCP“ II 
— „Admira“; na arenie łazarskiej „Unja 
Poznań — „Posnania“; na stadjonie przy 
Cybinie „Cybina“ — „Legja“ II; o 15 na a- 
renie łazarskiej „Sparta“ — „Czarni“ Po 
znań; o 16 na boisku własnem w Dębcu . K. 
P. W.“ II — „Stella“ Gniezno; o 17 na are­
nie łazarskiej „San“ „Pogoń“ Poznań.

Na prowincji: w Lesznie: o go­
dzinie 11 na boisku własnem „Sokół 
„Polonja“ Leszno; w Ostrowie o 14 na 
böisku O. K. S. „Ostrowski KI. Sportowy 
iI.~ „Ostiyvia“ II; w Kościanie „Ko­
ściański Iii. Sportowy“ — „Rawicki Klub 
sportowy“; w Szamotułach o godz. 
Jo „Szamotulski KI. Sportowy“ — „Penta­
gon ; w Śremie o godz. 16 „Śremski 
ki- Sportowy“ — „Unja“ II Kościan; w 
MPnie o godz. 16 „Polonja“ Kępno — 
»Sokół“ Kępno.
n ° klasy C w Poznaniu:
p„' 1 . a boisku na Przepadku „Naprzód“

"Z "Sława“ Poznań, na stadjonio 
ia“ nr. BVkowskiei „Sparta“ II — „War- 
II 1U’ 14 ,na arenie łazarskiej „Pogoń“
p * ,;,A<Imira“ II, na boisku Pentatłonu

hnin 11 - ”San“ 11; o S°dz. 15 na boisku HCP „HCP“ III - „Cybina“ II.
Środzie o go- 
- „Pogoń“ Środa; 
11 „Naprzód“ — 

w Kością

N a, . .-Prowincji: w ^•oie U „Legja“ środa -
nXVro.wie ° S°dz- Ił

»«aszkowianka“ Raszków; ................. ..
gni,,<,r<g£dz' „Kościański K. S.“ II — 

14 n„ ,Rawicz! w Grodzisku o godz. 
t v Oysko.bolia“ II - „Czarni“ Wolsztyn; 
- godz- 14 „Polonja“ II Kępno

11 Kępno; w Murowanej 
K «5» rłle "Concordia“ — „Szamotulski 
„Śtrżeioni we Wronk ach o godz. 15 
ś D i ° ~ „Sparta“ Oborniki; we W r z e-
Gniezn^ 16„ - „Sokół“
»Brit?„ió^ r 0 d,z i e o godz. 15 „Strzelec“ 

la Poznań; w Mosinie o godz.

Różne
nje ^eżmie udziału w Olimpja- 

Weg0 wrrtfi arJ a prasowa urzędu sporto- 
nikat: yaaIa następujący oficjalny komu-

wano^w o4l^m?itszych okazJach okazy- 
striackiPi c? °zasach ze strony au- 
miec w »ł^JW,yższą palność wobec Nie- 
tak żwta^ kach sP°rtowych. Stało się 
Gr°ssgiorknD Przy otwarciu autostrady na 
tamże — 1 zawodach automobilowych
?niach w d'/!0 t? «kazały się w ostatnich 
ty, które n,J/nnikach niemieckich artyku- 
tafszu wohe^aZA,i'' że atak nienawiści i 
dalszym ° u Au«trji prowadzi się w 
st°sunków Ponieważ utrzymanie
!"e?o Prasa Rodowych z krajem, któ- 
k>amiiwvT„tP1SZe- w tek nikczemny, 
iest Poniżę! SX^ł?toy sposób ° Austrji, 
kich. zaka»nł°dn^ŚC3 sportowców austriac- 
wicekanclerz naJłwy?8zy wódz sportÓwy 

?Ust',iackim Starnemberg) wszystkim 
kontaktu soortnI^rt0WCx?1 otrzymywanie 
*0,ania. Kwe,K7eg2 • Niemcami aż do od­
iach oiiry, .tya «działu Austrji w Igrzy- Wnł rokuB*icb w BerlinieJ w prey- 
batrzena.“ ^dzi® jeszcze gruntownie roz-ona.“

15 „Sokół“ — „Orkan“ Fabianowo; w 
Ś m i g 1 u o godz. 15 „Pogoń“ — „Czempiń­
ski K. S.“; w Ostrzeszowie o godz. 15 
„Viktorja“ — „Strzelec“ Wieruszów; w 
Wolsztynie o godz. 16 „Sokół“ — „Ko­
rona“ Bukówiec.

II serja o puhar junjorów p. Franciszka 
Rotnłckiego: o godz. 9 w Fabianowie „Or­
kan“ — „Admira“; o 10 przed stadjonem

Kolarstwo
Kolarze niemieccy, którzy startować bę­

dą w wyścigu Warszawa—Berlin, rozpo­
czynającym się 25 bm., przybywają dziś do 
Warszawy.

Definitywny skład naszej reprezentacji 
na wspomniany wyścig zestawiony będzie 
dziś, w piątek wieczorem.

Kandydatami do reprezentacji są: Tar­
goński, Napierała, Kiełbasa, Kapiek, Koło­
dziejczyk, Lipiński, Olecki, Starzyński, Du­
da, Galeja, ignaczak, Konopczyński, Mi­
chalak, Wasilewski i Zieliński.

Z 6 etapów tego wyścigu, dwa prowadzą 
przez woj. poznańskie, przyczem meta III 
etapu Kalisz—Poznań oraz start do IV e- 
tapu Poznań—Piła, będą w Poznaniu.

We wtorek 27 bm. na stadjonie miej­
skim meta i finisz III etapu Kalisz—Po­
znań. Zawodnicy przyjadą od strony Kór­
nika i przejadą następującemi ulicami: 
Groblą, Wielkiemi Garbarami, pl. Bernar­
dyńskim, Raczyńskich, Wałami Jagiełły, 
Łąkową na stadjon miejski. Przybycia 
pierwszych zawodników należy spodziewać 
się w godzinach od 15 — 16.

Polscy kolarze w RumunjL W dniu 25 
bm. rozpoczyna się wyścig kolarski dooko­
ła Rumun ji.

W wyścigu tym startować będą polscy 
zawodnicy. Skład naszej reprezentacji u- 
stałony został definitywnie, jak następuje:

Igo (WTC), Korwin-Piotrowski (WTC 
Warszawa), Lipiński (Okęcie Warszawa), 
Daniel Zygmunt (Stanisławów).

Dzieci polskie odjechały do Westfalii

Dzieci polskie z Westfalii, sfotografowane ubiegłej nocy na chwilę przed odjazdem pociągu z dworca w Poznaniu.
W czwartek, dn. 22 b. m., o godzinie 

20.40 odjechał z Poznania pierwszy 
transport dzieci polskich z Westfaiji, 
przybyłych do Polski na miesięczny po­
byt.

Już na długo przed odjazdem dwo­
rzec kolejowy wypełnił się dziećmi i 
młodzieżą, rodzinami i opiekunami. Na 
stacji widzimy też członków Tow. Po­
mocy Dzieciom i Młodzieży Polskiej w 
Niemczech i członkinie Narodowej Or­
ganizacji Kobiet.

Wszystko dąży na peron IV, gdzie 
podstawiono pociąg nadzwyczajny, zło­
żony z 20 wagonów. Bo też i chmara 
dzieciaków jedzie. Jest ich tysiąc. Do 
odejścia pociągu jeszcze sporo czasu, 
a tymczasem prawie wszystkie miejsca 
już zajęte. Czasem tylko ktoś jeszcze 
przybywa, trudno widać było mu roz­
stać się z krewnymi.

Przechodzimy po peronie i obser­
wujemy grupki spacerującej młodzie­
ży. Przeważnie dobiega nas mowa nie­
miecka. Nie śmiemy wprost zapytać, 
czemu się tak dzieje, ale decydujemy 
się wreszcie i zwracamy do dwóch 
dziewcząt: Czy panienki nie umieją po 
polsku mówić? Nie odpowiedziały na 
to nic, tylko obejrzawszy się, zawsty­
dzone odchodzą bez słowa. Ale oto 
chłopcy sf mundurkach harcerskich. .Ci

miejskim „Legja“ — „Polonja“ Główna, na 
arenie łazarskiej „Unja“ — „HCP“; o 14.30 
na boisku Warty „Warta“ — „San“; o 16 
na boisku własnem „Korona“ — „KPW“.

Zawody międzynarodowe: W Grodzi­
sku o godz. 16 na stadjonie powiatowym 
rozegra pierwsza drużyna „Dyskobolji“ za­
wody z silną drużyną niemiecką „Verein 
für Rasenspiele“ Schwiebus.

Do Wrześni prowadzi najbliższa wy­
cieczka kolarsko - krajoznawcza, organizo­
wana przez referat sportowy Polskiego Ra- 
dja w Poznaniu. Odjazd w niedzielę o go­
dzinie 7.30 z przed ratusza; prowadzi p. 
Geppert.

Lekka atletyka
Dziś w piątek, o godz. 9.05 z dworca 

głównego w Warszawie wyjechały do 
Drezna nasze lekkoatletki na mecz z re­
prezentacją Niemiec.

Na czele ekspedycji stanęli: p. Miło- 
będzka i kpt. Misiński. Ekspedycja nasza 
wyjechała w następującym składzie: Wa- 
tasiewiczówna — skok wdał 100 i 200 m, 
Wajsówna — kula i dysk. Kwaśniewska — 
oszczep, Cejzikowa — kula. Freiwaldówna 
— płotki, Hofmanówna — płotki, Orzełów- 
na — skok wwyż, Duninówna — skok 
wwyż i wdał, Książkiewiczówna 100 m., Or­
łowska 200 m. Gackowska — dysk, Smęt- 
kówna — oszczep. W sztafecie 60 — 75 — 
100 — 200 startować będą: Książkiewiczów­
na, Freiwaldówna, Orłowska i Walasiewl- 
czówna.

Mecz rozegrany będzie w niedzielę 25 
b. m.

K. S. M. Poznań - Główna urządza w

Kamienie Żółciowe tworzą się stopniowo wskutek złego funkcjonowania wątroby. 
Zapobiegajcie ich powstawaniu stosując zioła Cliołekinaza H. Niemojewskiego*

ng 13 653

mówią po polsku, podchodzimy więc 
do nich i pytamy o wrażenia. Wywo­
zimy z kraju jak najlepsze wspomnie­
nia — odpowiadają. Byliśmy u harce­
rzy na Śląsku, gdzie serdecznie nas 
przyjęto. Dostaliśmy mundurki i znacz­
ki harcerskie, zawarliśmy przyjaźń z 
kolegami w kraju. Nie zdążyliśmy je­
szcze odejść od nich, gdy najstarszy z 
harcerzy zaczął do swych towarzyszy 
po niemiecku.

— Wstydzicie się mowy ojczystej? 
— zapytujemy.

. ~ .Nie’ tylko łatwiej tak czasem po­
wiedzieć. Chodzimy do szkół niemiec­
kich, a na kurs języka polskiego dwa 
razy w tygodniu, więc nie mogliśmy 
posiąść dobrze dotychczas mowy pol­skiej.

Nie chcę już omawiać tego rodzaju 
wypadków, nadmienię natomiast, że 
słyszałem z kilku stron o takim fakcie. 
Oto krewni w Polsce, w większości 
swej mówili do dzieci po niemiecku w 
tem podobno przekonaniu, że nie znają 
one dobrze mowy polskiej. Sami by­
liśmy na dworcu świadkami takiej roz­
mowy.

Czekając na odejście pociągu, spo­
tykamy jakiegoś małego harcerza Jest 
nim Edzio. Ten wraca do domu z nie- 
zapomnianemi wrażeniami. Dziś by­

niedzielę 25 bm. o godz. 16 na stadjonie 
śródeckim czwórmecz lekkoatletyczny, s 
udziałem K. S. M. M. Fara, Łazarz, Tum, 
Główna.

Pięściarsłwo
Kierownictwo sekcji pięściarskiej „So­

koła“ przypomina zawodnikom, że trenin­
gi rozpoczęły się z dniem 13 bm. pod kie­
rownictwem pp. Szydły przydzielonego 
tymczasowo przez P. Z. B. i Władysława 
Stępniaka. Treningi odbywają się tak jak 
dotąd we wtorki, czwartki i soboty każde­
go tygodnia o godz. 19.30 w sali przy Zie­
lonych Ogródkach, (kom)'

Strzelanie
Międzynarodowe zawody strzeleckie w 

Warszawie, W dniach od 15 do 29 września 
odbędą się w Rzymie międzynarodowe za­
wody strzeleckie o mistrzostwo świata. W 
zawodach tych startować będą definityw­
nie nasi zawodnicy.

Przed mistrzostwami świata odbędą się 
w Polsce następujące zawody, które będą 
stanowić swego rodzaju eliminację. W 
dniach 8 i 9 września odbędzie się ko­
respondencyjny mecz Polska — Estonja, 
przyczepa z każdej strony wezmą udział 
drużyny po 12 zawodników. W dniach 10
— 14 września odbędą się w Warszawie 
zawody strzeleckie państw bałtyckich, Ło­
twy, Estonji, Finlandji i Polski.

W zawodach powyższych ze strony Pol­
ski startować będą zawodnicy, wyznaczeni 
do naszej drużyny reprezentacyjnej na mi­
strzostwa świata, a mianowicie: Rutecki, 
mjr. Wrzosek, Borowski Jan, Wąsowicz, 
Sawicki i por. Matuszak. (PAT)

Wioślarstwo
Zmiana w tabeli wioślarskiej Polski.

Wioślarze „AZS“ krakowskiego, którzy w 
regatach o mistrzostwo Europy zdobyli 2 
tytuły mistrzowskie, uzyskali dzięki temu 
tak wiele punktów, że odrazu wysunęli 
swój klub na czoło tegorocznej tabeli 
punktacyjnej wioślarstwa polskiego. Obec­
nie tabela ta przedstawia się jak nastę­
puje:

1. „AZS“ Kraków — 425 pkt., 2. „WTW“ 
Warszawa — 312,5 p„ 3. „Bydgoskie T. W.“
— 298 p., 4. „AZS“ Poznań — 285 p., 5. „Ko­
lejowy K. W.“ Bydgoszcz — 212 p„ 6. 
„Frithjof“ Bydgoszcz — 207 p„ 7. K. W. 04“ 
Poznań — 143 p„ 8. „Wisła“ Warszawa — 
98 p., 9. „K. W. Toruń“ — 86 p., 10. „W. K. 
S. Śmigły“ Wilno 85 p.

łem na Jasnej Górze — mówi do nas. 
Jak tam ładnie w klasztorze. Na przy­
szły rok znów nrzyjadę do Polski.

— Czy to twoje skrzypce?
— Ą tak. Nauczyłem słę grać na

nich kilku piosenek harcerskich.
— A może zagrasz — wtrąca ktoś.
— I owszem.
I nie wiele myśląc, ten 10-letni prze­

miły brzdąc wyciąga skrzypce, stroi je 
i zaczyna grać. Zbiera się dokoła nas 
tłum dzieci i starszych, a wszyscy słu­
chają z przejęciem rzewnych piosenek.

Nagle jakiś wybuch. Uwaga dzieci 
zwraca się w kierunku ognia. To nasz 
fotograf robi zdjęcie przy magnezji.

Podchodzę do pań z Nar. Organiza­
cji Kobiet. Ze wzruszeniem opowiada­
ją nam, że gdy rozdawały pisma i bro­
szurki o Anieli Tułodzieckiej, jakaś 
starsza kobieta dopraszała się bardzo o 
broszurę, „bo. to wiedzą panie — mówi­
ła — że pani Aniela uczyła mnie pol­
skiego, nie mogę więc o niej zapo­
mnieć .

• Gdy tak rozmawiam, nagle rozlega 
S1? °sta-tnie słowo pożegnania. Pociąg 
odchodzi... Nie słychać turkotu kół, za- 
głusea go potężna pieśń „Jeszcze Pol­
ska nie zginęła“, wybuchła z młodych 
piersi, (sk)



n 13492 sudor
Prymat papieski

w dukumentacb schizmatyckich jakobitów
Staraniem apostolskiego seminarium w 

Alweye w Indjach ukazała się niedawno 
ciekawa praca Tomasza Inchikalodi! o 
prymacie biskupów rzymskich w oświetle­
niu dokumentów jak-obickich. Jakobici są, 
jak wiadomo, niewielką, około 80 tys. wy­
znawców liczącą, pozostałością potężnej 
niegdyś sekty monofizytów i szczycą . się. 
posiadaniem licznych starych ksiąg litur­
gicznych oraz innych piśmienniczych za­
bytków historycznych. Na podstawie tych 
dokumentów Inchikalodil, przed kilku za­
ledwie miesiącami przyjęty do' społeczno­
ści katolickiej wybitny historyk i apologe­
ta jakobicki, dowodzi, że idea prymatu bi­
skupów rzymskich jako następców św. Pio­
tra znaną była już w starożytności nawet 
monofizytom. M. in. powołuje się on na 
świadectwo niezwykłe płodnego pisarza 
Grzegorza Barhebraeusa, „biskupa“ mono- 
fizytów, który stwierdza, że św. Piotr po 
założeniu biskupstwa w zlntjochji udał się 
do Rzymu, gdzie żył jeszcze 25 lat. Inchi- 
kalodil cytuje również kanony jakobickie, 
zebraną przez wspomnianego Barhebraeu- 
.......................... .-i -I- i i
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w płynie „Ap. XewalsM" ««owa Tp& 
'Wystrzegać się nsśladosmictir*

sa z akt soboru monofizyckiego. W ka­
nonach tych m. in. powiedziano: „Ma być 
czterech patrjarchów aż po ostateczny ko­
niec świata, ale głową ich wszystkich ma 
być patrjarcha Rzymu“. (KAP)

Przebudowa
przystanków podmiejskich

W związku z elektryfikacją podmiej­
skich linij kolejowych Polskie Koleje 
Państwowe przystąpiły do przebudowy 
stacyj i przystanków na odcinku od War­
szawy do Pruszkowa i od Warszawy do 
Otwocka. Nalinji Pruszkowskiej ruch to­
warowy będzie oddzielony od osobowego 
i skierowany po będącej obecnie, w budo­
wie łącznicy Pruszków-Gołąbki na linję 
Kaliską i dalej do stacji Warszawa-Towa- 
rowa. Na obecnych torach głównych linij 
Wiedeńskiej od Pruszkowa do Warszawy 
kursować będą tyiko pociągi osobowe.

Przystanki zostaną całkowicie zmoder­
nizowane; będą wyposażone w wysokie pe­
rony, ułatwiające szybkie i wygodne wsia­
danie podróżnych, żełazobetonowe dachy 
na słupach dla ochrony znajdującej się na

peronach publiczności przed deszczem i 
poczekalnie na każdym peronie. Na nie­
których przystankach o większym ruchu 
będą wybudowane tunele, które umożli­
wią dojście podróżnych do peronu bez 
przechodzenia przez tory. Tunele te będą 
służyły w niektórych wypadkach do ko­
munikacji pieszej między częściami osie­
dli, położonemi po obu stronach linji ko­
lejowej, co przyczyni się do zwiększenia 
bezpieczeństwa. Położenie nowych pero­
nów i tuneli zostało powiązane z planami 
regulacji i zabudowy osiedli.

Obecnie prowadzona jest budowa no­
wych peronów we Włochach, Ursusie i 
Piastowie oraz tunelu dla podróżnych w 
Pruszkowie. Na linji otwockiej wykonano 
roboty ziemne pod nowe perony i roboty 
przygotowawcze do budowy tunelu w Fa- 
lenicy. Jednocześnie ustawiane są na obu 
linjach słupy do zawieszenia sieci elek­
trycznej.

Roboty budowlane na odcinkach do 
Pruszkowa i Otwocka mają być wykona- * 
ne w ciągu roku bieżącego, całkowite uru­
chomienie pociągów elektrycznych na tych 
linjach przewidziane jest na wiosnę roku 
przyszłego, poczem kontynuowane będą 
prace nad przebudową następnych odcin­

ków od Pruszkowa dc Żyrardowa i 04 
Warszawy do Mińska Mazowieckiego.

Za ogłoszenia i reklamy odpo­
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.

DLA DZIECI

8.UCHOWISKO RADIOWE 
W SOBOTĘ 24. VUE O GODZ. 15.30

Dnia 22 sierpnia 1935 r. o godz. 22, zasnął w 
Bogu, zaopatrzony kilkakrotnie Sakramentami 
św., po długiej i ciężkiej chorobie, przeżywszy lat 
23, nasz ukochany syn, brat, szwagier i wuj, ś. p.

Stefan Quoos
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 25. bm. o 

godz. 16 z Zakładu Czerwonego Krzyża w Lesznie.
O czem donoszą ng 13 919

w smutku pogrążeni
rodzice, rodzeństwo i szwagier.

Leszno, Lwów, Kostrzyn, Zduny, Trzemeszno.

Mundurki
Pluszcze

szkolne
najlepszy krój 
największy wybór 
najniższe ceny 

— tylko —

if UJ.KOHKIEULIICl 
PQZHRN IT.RYNEK8

ng 13 854/13 5S7

ostrzega!

Pojawiły się w sprzedaży małowartościowe kołnierzyki 
męskie, imitujące marką nasze renomowane kołnierze. 
Przeciwko producentom falsyfikatów występujemy na drogę 
sądową i prosimy Sz. Klientelą o zwracanie przy kupnie 
bacznej uwagi na znajdującą się na każdym kołnierzu

zarejestr. 
markę

ÓW.
krOmciL/nski Poznań,

mtesizcmie. 20
ng 4557

Sprzedaż
hurtowa

(pl. Teatralny) — parter 
wprost bramy, tei. 255-26

ng 13 911

stbmplF"
ł.kapeła'

•»ÏSocttws«» 'Ł-

ng 13 m

O przeniesieniu naszego magazynu dywanów 
dotychczas ul. Nowa 2

na ul. Nową 6
do nowocześnie urządzorych 'okali mam zaszczyt naszą 
Szanowną klientelę najuprzejmiej zawiadomić.

Specjalnej uwadze polecamy nasz nowo urządzony 
dział firan — materjałów meblowych i dekoracyjnych. 

Otwarcie nastąpi w sobotę, 24 sierpnia, o godz. 10-tej

Pg 5240-34.44

eleąancki tuąęLąd 
wspaniały, kpót 
pierwszorzędny, m aíerjat

;;yí5’ ote zjodlet/ą 
■ tevzctej koszÁUÁ

Znako. ite potrawy z ko­
ciołków. Obiady z 3 dań 
a zł 1.60 oraz kolacje. — 
Napoje i zakąski elektr. 
cii lodzone. — Ceny niskie.

Jak iwleiy powiew wiatr o
orzeźwia w upalna, parne dni wspa­
niało ”4711". W domu ł w podróży, 
przy sporcie • w towarzystwie - praw­
dziwo wodo koloósko ”4711” jest 
zawsze niezastąpionym towarzyszem.

WYRABIANE CAŁKOWICIE W DUDZICACH ŚL CIESZ. Mh

BATERJE
ANODOWE-EMKA-

NAJLEPSZE
#0 wo/t zł 15.50 120 wolt zt 11.50 

1100 wolt zt 9.50 90 wolt zł 7.50 | 

60 mit zł 5, so

,&mkxL
«tfaśc. Marjan W/odarczah

iZakł. Radjotechn.i Fotogr.l 
POZNAŃ-WROCŁAWSKA 30 j

TEL. 36-63

ng J3S51

ORYGINALNE PROSZKI
„MIGRENO-

NERVOSIN"R.M.S.W n»l5?0 ZNAM FA8PL
X KOGUTKIEM

SA ŚRODKIEM

KOJĄCYM BÓLE
ZA5TOJOWANIE :

BÓLE GŁOWY
BÓLE ZĘBÓW
GRYPA / PRZEZIĘBIANIA 
BOLE : artretyczne. 
s TA W OWE . KOSTNE iT.P;

ŻĄDAJCIE ORYGINALNYCH PROSZKÓW

ZE ZH.PABR KOGUTEK
SPRZEDAJĄ AOTEKl

BUFET ŻYWIECKI
Ozieri.4 STEFAN KAZ-AKA

lig 13 641

RraRûw Rynek 61. 36.
linia A-B Te» 100-77
Lokal oiwartj do gouinj ! po północy.

............

1910 r. i 1935 r.
W sobotę, dnia 24. bm. o godz. 10-tej, po gruntownej

renowacji nas»..-i
OTWARCIE pierwszorzędnej Restauracji-Winiarni 

„IJA«AKJA* Plac Wolności 14
O łaskawe dalsze poparcie Szan. Gości prosi

zg 11654 Zotja Hirschbergowa.
Wyśmienita kuchnia. Wielki wybór win. Ceny zniżone^

Serum przeciwko czerwonce
badane przez czynniki urzędowe
« prawem wwozu do Polski

10 • 200 500BO
24 302,80 5,30 10,15

BattcnoIoglAs hnfliat liir lanJwiristiiafl «.
Telefon 28 361 GDANSK

cent <
zł

tn. b. H.
Sandgrube 21

P O K O S T r
Fabryki J. Perek, Leszno, po cenach fabrycznych tytko 
Wodna 13, £el. 53-26, dawniej W. GarbaryW 
Pokostczysło lniany zł 1,65 za Z kg Pokost zwykły łntany zt 1.40 ia S 

ng 13 475_________________________ _

Walne zebranie
Spółdzielni Carmin T. z. o. o. w likwidacji odbędzie się 
30. 8. 1935 o godz. 18 -ia sali zebrań cechowych w w»“ 
Rzemieślniczym w Poznaniu, ul. Franc. Ratajczaka

Porządek obrad:
Przyjęcie bilansu za rok 1932.
Wnioski. zg .

Ł Wrembel, prezes rady nadzorczej-

cza11
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Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-lamowy milimetr 50 grosry

Znak oferty naprzykład: n 3895, z 21025, d 1811 
i L d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz, 11,10, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 11,00.

POMY-PAB CE LE

Dom
łedno-pięPowy w Poznaniu ku- 
iie gotówka Oferty Kurjer Po-

zdg 33 285

Skład papieru
Marsz. Focha 61, 1500 zl sprze­
dam zaraz._________ zdg 33 019

Dom z ogrodem
Inb parcele kup.e przedmieście 
Poznania. 2-3 pokoje „Oferty 
Kurjer Poznański zdg 33 267

Mebletylko
Fabryka Mebli

Rynek gródecki i żydowska 4. 
____ dg 3 377

Motory
prąd zmienny. Rynek Łazarski 1 
m- 10. zdg 31 467

5 pokojowe 
9 wy d<

m. 5.

Mieszkanie
piętro, komfort, 

i zł. G. Wilda 48-ł 
zdg 33 573

’14, ZAMIANA
MIESZKANIA

Dąbrowskiego ’
41, mieszkań e 6. słoneczny, 

zdg 33 496

Parcelę
Aleja Szelagowska sprzedam. — 
Oferty Kurier Pozn_ańskiOferty Kurjim

za gotówkę 2—3 mieszkaniowa 
wille lub ładny domek mieszkalny 
blisko śródmieścia, najchętniej z

Torby
płócienne 1,30: — 
Torby skórzane 6.75 
Teki plóc. od —,85 
Teki skórzane 3,90 

poleca
Wiktor Czysz

Szkolna 11^ naprzeciw Szpitala
1-34,14

bliskoamortyzacja "ŻSbśz. Kurjer Po-

Zamienię
hb sprzedani masywnie budowa­
ny i komfort« wy wille-dom. poło­
żony w większem mieście w Po- 
znaftskiem na meruohomość w Po- 
snaniu. ewti z dop'ata. Oferty 
Kurjer Poznański dg 3659

Kamienie
okrąglaki kilka kubików do od­
dania. ślusarek, Rynek Śródecki 
9- tel 52-o4.________  zdg 30 986

Rzeźnictwo
tanio sprzedam. Adres 
Poznański zdg 33 016 Kurjer

Kamienicę
centrum Poziania. dochód 12 30 
sprzedam za s2 000. właściciel. - 
Oferty Krrj-r Pozn zdg 33 499

Sprzedam
tanio sypialke i kuchnie w 
brym stanie zaraz. Oferty 
wskaże Kurjer Poznański

________ zdg 33 255

do-

Piec
Dom

nowy, dochód 2100 18 000, wpłaty 
ugodowo, sprzeda Spiesznie Dom 
Zleceń, Poznań. Wrocławska 22.

zdg 33 483

m. -4.

Kapię
dom, wille czynszowa, gotówka 
35 000 Oferty Ku-jer Poznański

zdg 33 478

Stół
łóżka. Keya 1, m. 6. 4—6. 

_____ zdg 33 276

Kupię
dom czynszowy, amortyzacja, 
wpłaty 10 000 lub tańsza parcele. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 521

Sprzedam
nowa nowoczesna jadalnie (6 
sób) spowodu przeprowadzki. 
Adres Kurjer Pozn zdg 33 321

Gabinety, Jadalnie, 
sypialnie

oddzielne meble kupuje, płaci do­
bre ceny Pozn Dom Kom sowy, 
Dominiki,ń.sk« 3. Pg 5218-34,19

Bodenfräse
K 5, Simensa lub podobna ma­
szynę do obróbki ziemi w sadzie 
kupie. Oferty Sosnowiec, Sklado- 
wa 4, Gontarski. zdg 32 848

D wnpokoj owego
przynależnościami najchętniej o- 
kolice Ostroioga. Bezdzietny u- 
rzedmk. Oferty Kurjer Pozn.
. zdg 32 711

4 pokojowego
słonecznego Jeżyce. Zgloszen'a 
Kurjer Pcznefiski zdg 32 883

Jedno.
dwuosobowy z wygodami. Wroc­
ławska 30, m 9. zdg 38 473

Kupię
maszynę do robienia 
Oferty Kurjer Poznańs 

zdg 33 350
do robienia pończoch.

Urzędnik bankowy
na stałej posadzie, gotów ewentl. 
komorne zapłacić za rok zgóry, 
poszukuje

3—4 pokojowego kom­
fortowego mieszkania

możliwie blisko Placu Wolności.aparat do”kawy. Becker, 3 Maja itrri^5kot,Placil F
5, telefon 32-68. zdg 33 3461Oferty Kurjer Poznański..... ..............j_________________________ zdg 33 03o

Linoleum
używane. Becker, 3 Maja 
lefor ""

Kamienica lub duża 
willa

nowa wzigi. w bardzo dobrym sta­
nie, dochodowa, w dobrym punk­
cie miasta poszukiwana. W.piata 
gotówkowa 50 do 60 tysięcy. —. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 578

Meble
najtaniej polaca

Baranowski
Poznań Podgórna 13 f

Ejektorska
nadzwyczajna opatentowana 'n 
wa ,druga używana okazyjnie.

Fol war czek , puieua
S60 mórg pięknie położony kom- sna 16. 
piętnem żniwem, inwentarzem1 
sprzeda przy wpłacie 50 000 Ju- 

' ska, skład papieru, Półwiejska 35 
_______  zdg 33 549

Do kartofli kopaczki, 
sortowniki, parniki

polecą. Markowski. Poznań, ;

Kamienicę
niSł m Swarzędzu sprzedam. Knrłoi d“60 Zgłoszenia '
Kurjer Poznański zdg 33 589 I

Pianina
e używane 
ski, Pieracki

zdg 33 381
Gospodarstwo

Pożyczki Narodowej
Poznań. Po 2¡lñska 52 m 4. zdg 32 705/6

nem żniwem, żywym, mar 
sprzedam cena 32 000 wpl, 
tys. Sowiński, Poznań. Ga,.»„,- 
■ska 2, telefon 18-21. zdg 33 363

, Kupiec
prośże nrn™ gotówki,&^P¿n'Í3e41Oferty Kurier

Pianino
okazyjnie sprzedam. Stroma 
Gerlach. zde- S3

Skład
ffiw™ sl%?±nteryin$- ! ,pr^-
Sródmieipf,? „yo*f w Krakowie 
szych uezpin?eii,trui1? ^zkót i wyż­
ka zarrfk . i pr.7/y'!mie wspólni- praca hih Lik.apita,?P ! współ- 
mośó4 Budwitt?p' ®k’ad. Wiado- 

tiicza ic iz) .Kraków, — aicza 13. telefon 151-76. 
ng 13 852

Maszyna
damska krawiecka Siaigera 
■namówka rowerowa. Śtrom 
Panter, _________ zdg 3Ć

Meble
poleca najkorzystniej
K. Bakoś, Stary Bynek 51

dg 3439/49

fon 32-68.
Sztuciec

srebrny na 10 osób okazyjnie ku­
pię. Oferty Kurjer Pozmański 

zdg 33 327
Dubeltówkę

kupię. Oferty Kurjer Poznański 
zdg 33 300
Wąż

elektroluksu kup:ę. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 33 299

Kupię
Kordą lub Tatrę 4 clid. ostatnie 
roczniki z oryginalna karosa w 
dobrym stanie za gotówkę. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zdg 33 290

Motory
elektryczne wszelkiego rodzaju 
kupuję. „Eueiktror“, ul. Stroma 23. 

zdg 33 274
Biurko

szafę biblioteczna dobrym stanie. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 265

Zegarek
męski złoty okazyjnie kupię. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdj? 33 328

Linoleum
38, ni8, gablotkę szklana ikupię. — 
Oferty Kurjer Pozn zdg 33 326

Pianino
kupię. Oferty Kurier Poznański 

zdg 33 382
Młyn wodny

lub prawo wodne 30—5« KM, bez 
maszyn W dobrej okolicy kupię, 
nontka, Ohojn'ce, święito-pełka 17 

zd'g 33 408
Emeryt

kupi idomek z ogrodem w Pozna­
niu za gotówkę. Pośrednicy wy­
kluczeni. Oferty podarłem ceny 
do Kurjera Pozn. zdg 33 407

Kupię
męski używany rower, Spieszne 
oferty Kurjer Pozn. zdg 33 507

Ubranie
dobrze utrzymane kupie. Oferty 
cena Kurjer Pozn. zdg 33 480

Foszukuję
pokoju kuchnia, place rok ze 
Pośrednicy wykluczeni. Of 
Kurjer Poznański zdg 33 348

Trzypokojowego
wygodami I, II piętro, etatowy 
urzędnik państw, za czynszem 
miesięcznym lub zgóry zaraz iub 
1. 10. Oferty Kurjer Poznański 

____  zdg 33 304
2 — 3

komfort od 1 września poszukuje 
urzędnik. Telefon 36-86. zdg 33 337

pokoje z kuchnia od gospodarza, 
dobry płatnik. Oferty Kurjer Po­znański zdg 33 324

Mieszkania
4—5 pokojowego, słonecznego w 
śródmieściu, najchętniej w okolicy 
4eat.ru Wielkiego, wysoki parter 
lub pierwsze piętro, poszukuje 
newny płatnik. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 33 385

5—6
pokojowego mieszkania. Szczegó­
łowe oierty do Kurjera Poznań- sk,eg,.i pod zdg 33 376

1—2
pokoi z kuchnia poszukuje pew­
ny płatnik, okolica Długiej. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 83 444

Luboń
2—3 pokoi kuchnia blisko dworca 
wprost gospodarza Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 33 445

pokoje komfort śródmieściu za­
mienię na 4. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 33 459

Zamienię
zgoda gospooarza trzypokojowe 
na dwa lub jeden z kuchnia. — 
Kwiatowa 7, m. 10. zdg 33 568
IbL 15. POKOJE UMEBL.

Pokój
męski, elektryczność solidnemu 
panu. Fr. Ratajczaka 11 a. 3 wej­
ście, m. 69. zdg 32 169

Jasna
8 — 8. zdg 30 777

Frontowy
i z klatki od zaraz. Aleje Mar­
cinkowskiego 1, m. 8. zdg 30 299

Pokój
frontowy umeblowany wynajmę 
zaraz. Plac Nowomiejski 10 b — 
m. 4, Poznań. zdg 33 086

Pokój
utrzymaniem.. Ogrodowa 2 — 8. 

zdg 33 288
Pokój

ładny wszelkie wygody panu 
naprzeciw Hotelu Polonia. Sto­
larska 2, m. 5. zdg 33 279

Pokój
utrzymanie, łazienka, telefon, mie- 
krępujacy. Składowa 4, m. 3, — 
godz. 4—7. zdg 33 269

Mickiewicza
5 — 3, słoneczny. zdg 33 268

Elegancki
Przeczaiica 10. m. 1. zdg 33 284

Uczenice
lub uczni przyimę. Focha 96, m. 3 

zdg 33 262
Ratajczaka

11 a — 92, dwuosobowy, 
zdg 33 048

Pokoik
Szkolna 9. m. 8. zdg 33 372

Pokój
elegancko umeblowany utrzyma­
niem. Działyńskich 2 — 8.

zdg 33 454
Elegancki

gabinet. Pierackiego 17 — 8. 
zdg 33 027

Ładne
plac Nowomiejski 9 — 13. 

zdg 33 565

Teł. 60-75.
Niekrępujący

zdg 33 518
Pokoik

Lakowa 8 — 8. zdg 33 510
Wielka

18 — 12a łazienka. zdg 33 537
Panu

na stanowisku frontowy z utrzy­
maniem. Dziatyńskich 3, m. 4. 

zdg 33 593
Pokój

solidnym. Kozia 33 — 
zdg 33 592

3.

Półwiejska
2 — 6 (utrzymaniem) także dni, 

zdg 33 582
Niekrępujący

przyjezdnym. Ratajczaka 11 a — 
m. 112. zdg 33 580

16. SZUKA POKOJU

Niekrępujący
czysty z klatki schodowej z ob­
sługa dla przyjezdnego, potrzeb- 
ny w centrum lub na Łazarzu. 
Oferty Kurjer Poznański 

______ zdg 33 032
2 —

3 dobrze umeblowanych pokoi z 
używaniem kuchni poszukuje mał­
żeństwo 1. 9. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 33 310

mość , 
brzędni Singera

damska tanio. Szewska 11, 
________ zdg 33 599 m. 4.

lub 2 osobowy małżeństwo. Mar- 
ctnkowskiego 2 a, m. 4. zdg 33 423

Pokoju
poszukuje krawcowa, śródmieściu 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 33 429

1—2
z kuchnia od gospodarza, okolica.1 o«zsro T>n i.- rr rrXn— f_T — •Jeżyc, rok z 
Poznański z

Nowomiejski
•ja.—,25. pokoik elektrycznością łazienka urzedn. zaraz. ......  '

_______ zdg 33432

17. LOKALE

Pokój

1 pokój
parterowy na cele handlowe. Pół- 
wiejska. ~30, gospodarz; zdg 33 257

agory. Oferty Kurjer , *
;de 33 41920 Miefeyńs,kiego 2‘> — .26. 4 wchód

--------  ---------- zdg 33 394
Mieszkania

? , pokojowego, komf., możliwe 
śródmieściu nie wyżej II pietra 
poszukuję. Zsyłotsiz. Kurjer Pozn. 

zdg 33 458

Pokój
Pierackiego 12, m. 10. zdg 33 392

Poszukuję
mniejszego składu w centrum. —« 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 349

Pokoju
poszukuję zaraz. rok

Ratajczaka
27 — 5 jedno- dwuosobowy, 

zdg 33 416
Klatki

utrzymaniem. Ratajczaka 9 
 zdg 33 590

Restaurację
jadłodajnia Poznaniu, centrum 
wydzierżawię objęcie 1 500,— So­
wiński, Garncarska 2, telefon 
18-21.________ zdg 33 364

ran?jkuíp 6 miesięcy. Gwa 
Łaskawe ofîrtv ÎÀ w1" .u'mowy2»i4o7zdg33^ra Pa

Kurjer

waniaZyrybk? nUŻi opa,.ania- Płr- Pod""A P-n^la WnraaCa- 
H^ezcnZ0rki * śniadania 
ft|a razem ,]"a mi,a era chodzę-
afeaffi?» M»OT

to 26. a' AIeje Marcinkowski

lat 28, sStBÖl0Wiec
§°siada In oni’nego «sposobienia, «tfe. szuka“» gotówki na posa^ 
Ryszki żvrb, s?jnPatycznej towa- 
a?So dobra 3.^ łatek. dla wspól- Knrjer Sia- Dyskręcja. Oferty j^^l°znafeki zjg 33 409

^sîanne mF"*7 
£a!<>»e Ja “‘i’'. z mufami « 

•a- aa spnedaż. - Łuczak

Maszyna
szyjaca 75.— Focha 187 a — 3. 

zdg 33 506

Sypialnie
dębowe. Pi. Sanieżvński 4 — 7. 

zdg 33 493
Skład

delikatesów świetriip prosperują­
cy śródmieściu spowodu wyjazdu 
tamo sprzedam. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 33 482

Gabinet
gdański bardzo elegancki. Zgł. 
Kurjer Poznański zdg 33 468

zegarków i 
cenach spt 

“ N

Kożuch
długi (futro) i worek do nóg ku­
pię. Oferty Kurier Poznański

zdg 33 586

'ił do wynajęcia

2 pokoje
biurowe przy ul Br. Pierackiego 
12 na I piętrze. Wiadomość u go­
spodarza, zdg 32 324

Jackowskiego Ku-
Trzypokojowego

mieszkania. Oferty Kurjer Po­znański zdg 33 541
Dzierżawy

piekarni poszukuję. _ Oferty
zdg 33 .->19 rjer Poznański zdg 33 550

Sobota, dnia 24 sierpnia.

wiadomości sportowe: 22,20 kon­
cert ork. marynarki; 23,05 mu­
zyka taneczna.

6,30

tr. z Warsz.; 16,15 „Niedziela nad 
Adriatykiem" — aud. muzyczna: 
16,45 tr. z Warsz.: 19.00 program: 
19.25 „Radośnie i wesoło“ (pły­
ty): 19,50 tr. z Warsz.: 22,00 sport; 
23,05 muzyka taneczna (płyty).

, .audycja poranna: 12,05 
dziennik południowy: 12,15 muzy- 

chwilka dla kobiet: 
13,05 ,,Na polska nutę" — kon­
cert: ,14,30 nowości z płyt: 15,15 
Df?.?yk-a:,l5-2? -Nasz handel mor- 
®i51 słuchowisko dla dzie-
Jk,,.1?’"0 skrzynka techniczna:__ _ ,, 16.15 koncert solistów: 16,50 frag-

spiańskiego 15, m. 12. zdg-33 318, i?ent z, i-Pamiątek Soplicy" H.
------------- - _ ------------------- Rzewuskiego: 17,00 koncert dla

naszych letnisk i uzdrowisk: 18,00

Dwup obojowe
wynajmę. Sokola 9. mieszkanie 2 

zdg 33 312
5 pokojowe

komfort I piętro, piece dwa bal­
kony zaraz tanio gospodarz. Wy-

«» 71>e<.cua« 3 pokoje
i biziitèrji po zniżonych słoneczne do wynajęcia,
iowodu przeprowadzki 5VLJn ^rorîzy-n Çfzy.tramwaju od 
Jowa 8 Bazar. Chwił- L 10- Wekaż^ Poznańskizdg S3 261

Wyprzedaż

na u.lięę"Ńowa 8 Bazar.' CJhwił- 
kowski, Marsz Piłsudskiego 7. 

zdg 33 462

Radjo
2 iąmip. na prąd zamienny do sieci 
tanio sprzedam. Wiadomości 
Chwaliszewo 73, m. 21. Wawrzy- 
mak- _______ zdg 33 456

Konia
ślicznego kasztana, wyg. 1,70 
sprzedam zł 600. G. Wilda 48 — 
m- 5, ______ zdg 33 571

Powózkę
póltkryta w dci.rym stanie tanio. 
Muller, Stawna 6 zdg 33 569

Pożyczkę Narodową
mam do odstąpienia 50 — 60’/,. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 543
Urządzenie mieszkania

jadalnią, gabinet, sypialnia ku- 
cnnia, lampy, obrazy pierwszo- 
rzędnych malarzy, lustro, dvwan 

Na cały świat323 X 4 30. rąjjo damska ma- r o«.«, szyna do szyclai obrusy
szatę żelazną średnią 

sprzedam spowodu wyjazdu. Ul. 
Płowiecka 13. I. piętro okolica 
Ostroroga, Słoneczna godz. 10 -12 
3—5- ______________ zdg 33 578

zdg 32 962

wysyłam rwoje 
wanina fortepia­
ny Największa 
najlepsza fab-yka 
w Polsce B. Som- 

Poznań, ul. 27 Grujnia 15. 
ng 13 048

Sprzedam
malarskie. Strzałowa 7 — 

zdg 32 964

Meble
najkorzystniej noleea
Spółdzielnia Stolarska

Poznań ul. Dąbrowskiego 83/85
telefon 69-67.

POZNAŃ
Sobota, dnia 24 sierpnia. 

Poznań — 6,30 aud. poranne z
Warszawy: 8,20 program: 8,25 
wskazówki praktyczne: 11,57 tr. 
z Warszawy i Krakowa; 12,15 
zapomniane piosenki z płyt; 13.00

Dla księdza
3 pokojowe mieszkanie, kuchnia, 
łazienka i służącej, tanio zaraz 
od gospodarza, okolicy Parku 
Wilsona. Oferty Kurjer Poznań­
ski dg 3854

3 pokoje
kuchnia, łazienka, służba. III ptr. 
lekkie wejście od zaraz do wy­
dzierżawienia. Dr. Piechocki. — 
Chełmońskiego 21. dg 3655

Komplet
umeblowane 3 pokoje, kuchnia, 
łazienka. Sołacz. śląską 2. willa, 

zdg 33 417
Pięciopokojowe

Stroma 27. zdg 33 435
Emerytom

pokój kuchnia, rok zgóry. koszta 
remontu, gospodarz. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 33 428

pokoje i kuchnia na Dębcu 
wprost od gospodarza Oferty 
Kurjer Poznański zdg 33 387

Sobota, dnia 24 sierpnia.
Koenigswusterhausen 12.10 mu­

zyka południowa. 16 wesołe po­
południe z Kolonji. 18.45 muzyka 
organowa. 20.10 muzyka, dęta. — 
Londyn 22 orkiestra. Motała i 
Sztokholm 19.30 muzyka Szuber­
ta, — Kahindborg i Kopenhaga 
22.20 muzyka popularna. Buda­
peszt 19.50 „ślepa bogini“, sztu­
ka wedle Arystofanesa, w opr. 
G. Delamare. Sztutgart 20.10 au­
dycją wokalno-instrumentalna. — 
Wiedeń 20 sztuka ludowa. 22.10 
muzyka rozrywkowa. Praga 12.30 
koncert jazzowy. 15 muzyka ta- 
?£'x£na- 16,3® orkiestra wojskowa. I?,j9 reportaż z rzeki Sazawa, — 
20.10 z Mor. Ostrawy. 29.55 mu­
zyką z Brna. Rzym 20.49 La Ghi- 
bellina Gp. Branchiego. Buka­
reszt 19 organy. 20.20 muzyka ta­
neczna.. 21.50 koncert. Med.iolan 
¿0.40 według zapowiedzi. Wroc­
ław 20.10 muzyka regionalna i 
audyca wesoła.

Niedziela, dnia 25 sierpnia.
Radio - Paris — 20,15 komedia; 

20,ou muzie - hall; 22,30 płyty 
Koenigswusterhausen — 12.Ć0
koncert; 16,00 muzyka popularna; 
18,30 orkiestha dęta: 19,30 sport;
0, muzyka taneczna. Londyn _
21,00 koncert: 22 90 muzyka popu­
larna. Budapeszt — 19.40 śpiew; 
20.15 słuchowisko: 23.00 muzyka 
lekka. Sztutgart — 0 do 2 koncert 
nocny. Wiedeń — 19,50 arie (te- 
jpry 20,30 potpouri radiowe: 
22,25 muzyka taneczna: 23.45 do 
ii nl>11 z, 3 cyga-ska. Praga — 
2L0II koncert organowy i czelo- 
wv: 22-45 muzyka taneczna. Rzym 
— 29.40 k"""ert svmf.: 22 °1 ’-n- 
?ledi).al 22,30 muzyka taneczna. 
Mcdjolan — 20,40 „Głfonka i ;o 
pani" op. Per.colessa oraz ..Fla- 
mannka“ oot. Doiiaui1';,"ó. Wro-

PROPONUJEMY
„LAMPO WICZOM“

na sobotę:
17.40 Brno (325,4 m): „Wie­

deńska krew" operetka Strau­
ssa; 18,45 Kywhausen: Fan­
tazje na organach Wurlitze- 
ra; 19,30 Sztokholm (436,1 m): 
Schubert: Trio B-dur na 
skrzypce, ezelo i fortepian: 
21.00 Strasburg (349.2 ml: 
„Galatea" opera Massé: 22,20 
Kahindborg (255.1 m): Liszt: 
Rapsodia węgierska nr, 1 
Strauss: „Baron cygański", 
uwertura. Kahnan: „Fiolek z 
Montmartre", potpouri: 24,00 
Sztutgart (522,6 m ): Wesoły 
koncert nocny, orkiestra i so­
liści.

z Warszawy i Lwowa: 13,30 mu­
zyka lekka w wyk. najlepszych 
solistów zagranicznych (płyty): 
14,30 tr. z Warszawy: 15,15 prze­
gląd giełdowy: 15,25 z Warsza­
wy, Wilna i Torunia: 18,30 po­
gadanka p. t. „Nowy sezon w 
teatrach poznańskich: 18,40 życie 
kultur., art. i społeczne Pozna­
nia: 18,45 koncert w wyk. ork. 58 
p. p. pod bat. kapelm. kpt. 
Chmieiewicza: 19,05 program:
19,15 koncert reklam.: 19,30 tr. z 
Warszawy: 20,00 pogad. dla dzie­
ci p. t. „Hej. płyną szkuciarze 
Warciańscy": 20.10 ze Lwowa i 
i Warszawy: 22,06 wiad. sport.: 
22,10 tr. z Wilna i Warszawy.

Niedziela, dnia 25 sierpnia. 
Poznań — 8.30 audi por. z War­

szawy: 9.55 program: 10,00 tr. z 
Warsz.: 14,00 koncert życzę*

poradnik sportowy; 18,io' „Minu­
ta, poezji"; 18.15 „Cała Polska 
śpiewa : 18,30 przegląd wydaw- 
filcjnW: ,?°’™ orkiestra Lensena:19.30 „Nasze pieśni": 19,50 poga­
danka aktualna: 20,00 przegląd 
prasy rolniczej: 20.10 lekka audy­
cja muzyczna: 20,45 dziennik 
wieczorny; 20,55 „Obrazki z ży­
cia Polski : 21,00 audycja dla
Polaków z zagranicy: 21,30 kon- 
SSnn w ■ Vk- orkiestry P. R.: 22,00 wiadomości sportowe: 22,10 
„Kukułka wileńska"; 22,30 mała orkiestra P. R.

Niedziela, dnia 25 sierpnia.
3’3®, a'tfLI'«c-ia poranna: 9,02 

muzyka: 9,50 pogadanka s-porto- 
wo - turystyczna: 10,00 tr. nabo­
żeństwa; 12,03 „W kraju daw­
nych Jaużwingów" odczyt: 12,20 
poranek muzyczny. W przerwie 

.^uchowiskowy p, t.
„Safanduiy", Wiktora Sardou: 
14,00 muzyka salonowa: 14,57 
wiadomości meteorologiczne - rol­
nicze: 15,00 pogadanka p. t. „Na­
sza koni": 15,10 muzy­
ka; 15,22 przegląd rynków pro­
duktów .rolnych: 15,35 słuchowi­
sko wiejskie- 16,00 utwory na 
tneoli; 16,15 audycja muzyczna: 
16,45 szkic literacki: 17,00 kon­
cert: 18,00 tr. z obozu w Trus- 

muzyka francuska:
18.30 „Cala Polska śpiewa": 18.45 
pog. p. t „Granica Polsko - So­
wiecka nad Zbruczem: 19,10 kon- 
fn«’ 19,25 muzyka salonowa: 
19,50 pog. p, t. „Życie angielskie 
bez różowych okularów": 20,00 
koncert: 20,45 odczyt; 20,50 dzien­
nik wieczorny: 21,00 tańce 18 i 19 
wieku: 21,39 „Na wesołei lwow­
skiej fali" (ze Lwowa); 22,00

Pięciopokojc
zteropokf jo we 80

- . jowe
----------- opokf jowp 80 trzypoko­
jowe. 55. dwupokojowe 35. Mlyń-
125. cztero 
jowe 
ska 4 zdg 83 471

Trzypokojowe
... .. komfortowe 60,-— Jeżyce. Pieka- 

d 3 553 ry 1 „Labora". edg 33 531 15,00 pogadanka rolnicza: 15,10¡claw - 18.00 słuchowym

4eat.ru


Strona 18 KuKsr Pontański, sobota, Si sierpnia Î935 Numer 385

Skład
kolonialny, centrum Poznania, 3 
pokoje, wydzierżawię, objecie 
2 500. Sowiński, Garncarska 2, 
telefon 18-21. zdg 33 362

Kto
udziela niemieckiego. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 33 329 

Uczciwa
czysta szuka posady 10 zl. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 33 439 roi

Gospodarstwo
240 mórg 8 km Poznania wydzier­
żawić, objecie 5 000. 4 pokoje ku­
chnia, Sowiński, Garncarska 2, 
telefon 18-21, zdg 33 434

Dzierżawy
mniejszego folwarku poszukuje. 
Pośredmicy wykluczeni. Warunki 
do Kur jer a Pozn. zdg 33 400

Wspólnika
z wlasnyih samochodem na duże 
polowanie, blisko Poznania, zt 160 
rocznie. Górna Wilda 48 — 5.

zdg 33 572

22. ZGUBY

W
drodze, żabikowa zgubiono syg­
net. Znalazcę za wynagrodze­
niem. Adres wskaże Kurjer Po­
znański zdg 33 306

Świadectwa
służbowe zgubiono na Wildzie. 
Wynagrodzę. Proszę zwrócić ul. 
Ratajczaka 11 a. Krzywicka. — 
Biuro Kresów Wschodnich.

zdg 33 322

|23R^^^TE™'

Pończochy . skarpetki
dobre tanio tylko w firmie

„Haftoplis“
Stary Rynek 6. (Wiankowa).

Pr 4567-29.9

Uczennice
uczniów na stół, stancję, zapew­
niając troskliwą opiekę. Patrona 
,1 ackowskiego 32, II. zdg 32 997

Oddam
dziecko na własne. Wyspiańskie­
go 35, m. 50. zdg 33 293

Oddam
dziewczynkę 21/; lat na wychowa­
nie-w lepsze lęce. Małeckiego 3, 
m. 2. zdg 33 498

Znana
wróżbiarka Auareiii przepowiada 
z cyfr, kart, rekb Przyjmuje 10 
rano do 9 wieczór. Podgórna 13, 
mieszkanie 10. front. zdg 33 4'81

Limuzynę
,,Essex“ prawie nowa (przeje­
chanych 8 tysięcy kim.) zamienię 
na samochód otwarty tylko w 
bardzo dobrym etanie. Oferty pod 
zdg 33 555 Kurjer Poznański.

Akuszerka
Krajewska Strzelecka 2 przy 
Świętokrzyskim przyjmuje, udzie­
la porady, pomocy. zdg 33 511

Przyjmę
uczniów lub uczennice z dobrego 
domu na stancje. Opieka rodzi­
cielska, fortepian. Adres wskaże 
Kurjer Poznański zdg 30 298

Kursy handlowe
Sawickiego, Plac Wolności 2 — 
początek 3 września, zdg 23 138

Gimnazjastów
młodszych, troskliwa opieka. Szu- 
manówna, Mostowa 39. zdg 33 281

TEATRY
Poznań, piątek, 23. 8.

TEATR POLSKI — Dziś 
„Krzyk“, gościnny występ 
Stefana Jaracza.
Sobota, 24. 8. „Krzyk“, 
gościnny wyśtęp Stefana 
Jaracza.

TEATR LETNI w Zoologu: 
Dziś o godz. 8 rewja p. t. 
„Zaczynamy o 8-mej“.

KINA
Poznań, piątek, 23. 8.

APOLLO: „Wiktor czy 
Wiktorja“.

CORSO: „Legjon Śmierci“. 
GONG: Jej Królewska Mość. 
GWIAZDA: „10% dla mnie“ 
METROPOLIS: „Amok“. 
OŚWIATOWE T. C. L.: —

„Królowa szybkości“ oraz 
„Szarańcza i mucha“.

RENAISSANCE: „Stracony 
Express“.

SFINKS: „Śluby Ułańskie“. 
SŁONCE: Mały Pułkownik. 
ŚWIT: „Bolero“. 
TĘCZĄ-Łazarz: „Platynowa

Blondynka“.
TĘCZA-Wilda: „l^iłość Ta­

rzana".
WILSONA: „Siostra Ange­

lika“.

Kursy
kroju — szycia. Nowak, kierow­
nik, Wrocławska 33. dg 3652

flbt 26. SZUKA POSADY THI
Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.

Adwokacki aplikant 
egzaminowany

kawaler, poważne referencje,
obejmie zaraz współprace u ad­
wokata, skromne warunki wzgl. 
przystąpi do spółki. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 33 240

Uczeń
piekarsko-cufeierniezy z 2'h rocz­
na praktyka, poszukuje dalszej 
nauki. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 32 659

Inteligentna
wykwalifikowana gospodyni po­
szukuje posady do dworu, samot­
nego pana, blisko Poznania. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 32 416

Młody
mężczyzna kilkorgiem drobnych 
dzieci, ciężkim położeniu poszu­
kuje jakiegokolwiek zajęcia. — 
Oferty Kurjer Pozn. dg 3 600.

Nauczycielka-
wychowawczyni

rutynowana pozwolenie państwo­
we poszukuje posady do młod­
szych dzieci. Muzyka, francuski, 
niemiecki początki, świadectwa 
bardzo dobre. Zgłoszenia: St. 
Okuljar. Węgierska Górka, ko­
lo żywca. zdg 31 616

Absolwentka
W. S. Ii. piszaca maszynie przyj- 
mie posadę. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 33 259

Krawcowa
akuratna biegła i tania po do­
mach i w dom przyjmuje, szuka 
posady. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 33 256

Wychowawczyni
długoletnie świadectwa, szycie, 
niemiecki, kocha dziech przyjmie 
posadę. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 32 772

Dziewczyna
z gotowaniem szuka posady lub 
posługi. Oferty Kirjer Poznański 

zdg 33 291

Dwie
kwalifikowane pielęgniarki, język 
polski, niemiecki, poszukują PO; 
sady do niemowląt lub starszej 
osoby. Jedna muzykalna (skrzyp­
ce) od zaraz. Eisenhuber. Poznań 
Polna 17. Klinika. zdg 33 292

Młodsza
dziewczyna prowincji zaufana 
szuka posady małem gotowaniem. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 277

Fosługaczka
z samodzielnem gotowaniem szu­
ka posługi. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 33 260

Dziewczyna
uczciwa, czysta, pracowita szuka 
posady do wszystkiego. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 33 334

Młoda
i n t eł i gentn a, w y k w a Ti fi ko w a n a 
przyjmie posadę do samodzielne­
go prowadzeń'a domu samotnym. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 335

Pani
młoda szuka posady do samotnej 
osoby. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 38 343

Panienka
do dzieci szuka posady .od 15. 9. 
zna szycie. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 33 447

Dzielna
ekspedjentka r--szukuje posady w 
jakiejkolwiek branży. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 33 344

Posługi
za pokoik poszukuje. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 33 325

Dziewczyna
uczciwa, czysta, długoletniemi 
świadectwami szuka posady do 
wszystkiego gotowaniem. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 33 384

Posługaczka
poszukuje posługi. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 33 375

Młynarz
fachowiec 12 lat praktyki w do­
brze prosperujących przedsiębior­
stwach i samodzielnie wykonywu- 
.iacy reparacje maszyn, poszuku­
je posady, na zadanie kaucja. 
Oferty Kurjer Poznański pod

zdg 33 411

Ekspedjentka
poszukuje jakiejkolwiek posady, 
złoży kaucję. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 33 442

Uczciwa
dziewczyna kucharka dobrem go­
towaniem szuka posady od 1 tyl­
ko do lepszego domu, najchętniej 
do samotnej osoby. Oferty Zu- 
rjer Poznański zdg 33 469

Ogrodnik
samodzielny, kilkoletnia praktyka 
pracowity, uczciwy, 6zuka posady 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 457

Inteligentna przystojna 
huchalterka

księgowość zwykła, amerykańska, 
specjalność przebitkowa, pisze 
biegle na maszynie, załatwia sa­
modzielnie korespondencje, spra­
wy podatkowe, bankowe, przyj- 
mde posadę za skromnem wyna­
grodzeniem. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 33 558

Krawcowa
domowa dobrem szyciem, dziecię­
ce, poszukuje posady, także na 
wieś. Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 528

Panienka
inteligentna, uczciwa, szuka po­
sady do piekarni lub kolonjalki 
za matem wynagrodzeniem. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 33 575

Kucharka
szuka posady, najchętniej bez 
spania lepszym dom,u. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 33 566

Pokojowa
wykwalifikowana z dobrem go­
towaniem, poszukuje posady. — 
Oferty proszę Kurjer Pozn.

■zdg 33 563

Panienka
z ukończona szkołą wydziałowa 

handlowa szuka posady. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zdg 33 546

Inteligentna
osobą poprowadzi dom samotnej 
osobie, najchętniej na wsi, zna 
sie na dobrej kuchni, zaprawach 
hodowli drobiu, szyciu, ogrodnic­
twie, pojedyńczej ksiażkowości. 
także na rolnictwie, wdowiec z 
dzieckiem ma pierwszeństwo. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 542

Dziewczyna
gotowaniem* szuka posady od 1. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 577

Nauczycielka
noszukuje posady- w majątku., — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 33 009

Czeladnik
piekarski poszukuje pracy zaraz 
lub pd 1. Ofe.-ty Kurjer Pozn.

zdg 32 980

Robotnik
do rozwożenia towarów w róż­
nych przedsiębiorstwach poszu 
kuje pracy. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 332 495

Nauczycielka
wychowawczyni początki francu­
skiego i niemieckiego z prawem 
nauczania szuka posady. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 32 440

Poszukuję
posady z gotowaniem do wszyst­
kiego kochającą dzieci. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 32 756

250,—
kaucji złoży młodszy robotnik za 
otrzymanie jakiejkolwiek pracy, 
miejscowość obojętna. Oferty
Kurjer Poznański zdg 33 076/7

Praczka
akuratna, czysro pierze, szuka 
prania. Oferty Ku’jer Pozn.

zdg 33 108

Biuralistka
ze znajomością maszyny, steno­
grafii. korespondencji poszukuje 
praktyki. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 33 021

Bieliźniarka
ładnie tanio szyje naprawia, ce­
ruje szuka posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 33 027

Skromna
osoba poszukuje posady z goto­
waniem od zaraz lub od pierwsze­
go. Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 028

Kucharka
restauracyjna i dziewczyna do 
pomocy poszukuje posady w re­
stauracji, kasynie lub lokalu 
nocnym. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 33 202

Kupiec
szuka posady magazyniera lub 
inkasenta za złożeniem kaucji. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 189

Dziewczyna
poszukuje całodziennej posługi 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 246

Urzędnik gospodarczy
kawaler, lat 39. z ukończoną 
szkolą rolnicza, 9-letnią praktyką, 
energiczny organizator pracy po­
szukuje posady zaraz lub od 1 
października Łaskawe _ofert.y 
Kurjer Poznański zdg 33 557

Aptekarz
aprobowany z długoletnia prak­
tyka ze znajomością jeżyka nie­
mieckiego i z prawem zarządu, 
polecony jako sumienny, dokład­
ny i uprzejmy pracownik poszu­
kuje zastępstwa lub stałej posa­
dy. Oferty do Kur jera Poznań­
skiego zdg 32 846

Sierota
matura gimnazjalna, pozwolenie 
nauczania, praktyka, lat 21, szu­
ka posady do dzieci. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 32 939

Inteligentna
młoda pani o&zczcd.na poszukuje 
posady gospodyni domu u samot­
nego, kulturalnego pana. Łask, 
zgłoszenia pod zdg 31 617 do Ku­
riera Poznańskiego.

Książkowa-
korespondentka

polsko-niemiecka poszukuje posa­
dy, ewtl. godzinowo. Łaskawe 
zgłoszenia pod zdg 31 618 do Ku- 
rjera Poznańskiego.

Leśniczy
Poznańczyk, lat 30, siła fachowa 
silny, zdrów, z lepszemd kwalifi­
kacjami, z 12-letnia praktyka le­
śna obeznany wszechstron.Te w 
leśnictwie, myśiiwstwie i pracach 
biurowych, nawskroś sumienny, 
obowiązkowy, z bardzo dobrem: 
świadectwami i poleceniami po­
szukuje posady leśniczego, boro 
wego, strzeilca-bażanrcnika. Wy 
magań skromnych. Okolica obo­
jętna. Łaskawe zgłoszenia upra­
sza Józef Sokowicz, Kolibki, p. 
Orłowo Morskie (Pomorze).

zdg 31 619

Szofer - mechanik
lat 37. długoletnia praktyka, do­
bre polecenia, w obecnej posa­
dzie 5 lat, poszukuje spowodu 
redukcji posady w Poznaniu ewtl. 
do autobusu. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 32 350

Pokojowa
szuka posady najchętniej na ma­
jątku. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 32 970

Ekspedientka
branży rzeźnickiej z kilkuletnia 
praktyka z dobremi świadectwa­
mi poszukuje posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 33 012

Nauczyciel
polonista i pedagog, pełne kwa­
lifikacje. piec lat praktyki w se­
minariach naucz, i szkole pow­
szechnej, w trudnem położeniu, 
spowodu likwidacji szkoły., obej­
mie posadę w szkolnictwie lub 
inna. Łaskawe zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 33 123

Kuśnierz
damski, zdolny poszukuje pracy 
W dom. poza domem. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 31 774

Pomocnik
cukierniczy 7 lat praktyki we 
Francji poszukuje posady. Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 33 096

Kucharka
PoszlIuje dobrej posługi lub po­
sady. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 33 080

Panienka
do obsługi gości poszukuje posa­
dy. Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 112.

Pokojowa
poszukuje posady od 1 września. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 031

Dziewczyna
wiejska poszukuje posady do 
wszelkich prac z gotowaniem. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 33 093

Krawcowa
domowa dobrem szyciem poszu­
kuj- posady. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 33 082

Panienka
szuka posady z kaucja od 1. 10. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 33 049

Panienka
inteligentna sierota poszukuje po­
sady do dziecka. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 33 002

WT 27.WOLNE MIEJSCA

Rządca gospod.
żonaty lat 40. z dłuższą praktyką 
w postępowych intensywnych i 
znanycli majątkach w Poznań­
skiem, z ukończona szkołą rolni­
cza w Niemczech, rzutki, ener­
giczny i zamiłowany w swym za­
wodzie. zna dokładnie uprawę 
ciężkiej ziemi, buraków eukr., 
oraz hodowlę inwentarza zarodo­
wego. Pisma, referencje, ostatnio 
3>/s roku na majątku 3 600 mórg 
ciężkiej ziemi w Poznańskiem, 
przyjmie stała samodzielna posa­
dę od 1. 10 br. lub później. Ła­
skawe oferty Kurjer Poznański 

zdg 32 623

Poszukuję
sekretarki - aplikantki, prawnicz­
ki, młodej, dobrej prezencji, 
skromnych wymagań. Pożądane 
życiorys, fotografia. Oferty . Pro­
wincją“ Biuro Ogłoszeń Pngra. 
Warszawa, Senatorska 25.

ng 13 910

Uczeń
z ukończona szkolą handlowa do 
składu bławatów potrzebny. — 
Oferty „Kurjer Poznański pod

zdg 33 254

Nauczycielka domowa
na wieś do 4 dzieci 7—13 lat. — 
Zgłoszenia z. podaniem warunków 
życiorysem i odpisem świadectw 
Kurjer Poznański zdg 33.280

POZBĘDZIESZ SIĘ ICH UZYWAJAC 
MYDLĄ i KREMU jy

ng 13 500

Poszukuję ^'
cukiernika młodszego. prn«a 1n 
Plekarnla-_____ zdgltsll

Służąca
do wszelkich prac domowych po­
trzebna. Dopieraiski. Wenecjań- 
ska 7. zdg 33 443

Panienka
czteroletniego dziecka potrzebna. 
Wrocławska 38 — 32. zdg 33 396

Służąca
młodsza z samodzielnem gotowa­
niem do wszystkiego potrzebna 
zaraz na prowincje, niedaleko 
Poznania. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański zdg 33 391

Fryzjer
Poznańska 26. zdg 33 450

Magistra
farraaeji z krótką praktyka po­
szukuje posady. Oferty Agencja 
Kuriera Poznańskiego, środa

ng 13 917

Posługaczka
młodsza, uczciwa na popołudnie 
potrzebna zaraz. Staszyca 1, m. 1. 

zdg 33 598

Nauczycielki
młodej, możliwie z francuskiem. 
poszukuje sie na wieś: dzieci 8 i 
10 łat. Odpis świadectw, waruniki 
pod zdg 33 497 Kurjer Poznański.

Pomocnik
fryzjerski potrzebny. Ohwalisze- 
wo 58/59. zdg 33 488

Fryzjer
wypomóżfka. Pocztowa 26. 

zdg 33 480

Chłopak
do sprzedaży pap;erosów może 
się zaraz agłesić. „Moulim Rouge“ 

zdg 33 278

Przedstawiciel
na Poznań potrzebny. Zabezpie­
czenie inkasowe 300 zł. Zgłosz. 
Kurjer Poznański zdg 33 275

Przychodnia
świadectwami zaraz. Adres Ku­
rjer Poznansiki zdg 33 330

Dziewczę
do posługi. Stolarska 2, m. 2. 

zdg 33 336

Fryzjerka
lub fryzjer dzielny do trwałej i 
wodnej ondulacji. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 33 319

Pomocnik
handlowy potrzebny zaraz. Hurt 
Kolonialny -Langner, Poznań, 
Wroniecka 12. dg 3651

Praktykanta
mierniczego wykwalifikowanego 
oraz technika poszukuje. Oferty 
Kurjer Poznański pod zdg 33 356

Fryzjerka
zaraz. Zgłoszenia Kanałowa 5, 
m. 2. zdg 33 424

Potrzebny
piekarz - cukiernik. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 33 305

Kucharka
pierwszorzędna potrzebna. Gdzie 
wskaże Kurjer Pozn. zdg 33 286

Panienka
do obsługi gości z praktyka po­
trzebna. Kasyno Oficerskie. Ła­
wica. zdg 33 355

Dziewczyna
młodsza do wszystkiego. Kawiar 
ma Dąbrowskiego 49. zdg 33514

Kucharka
potrzebna. Restauracja Dąbrów 
skiego 53/03. zdg 33 515

Fileciarkę
od zaraz przyjmę. Szwajcarek! 

4- zdg 33 54i14

Gospodyni
kucharka z dobrem gotowanien 
potrzebna. Poważne referenci 
konieczne. Zgłoszenia Szewska 1 
m. 22, godz. 7. zdg 33 53

Czeladnik
piekarski samodzielny zaraz m. 
trzebny. Sady, pow. Poznań.

zdg 33 579

Marszantka
potrzebna. Św. Marcin 47. ..Kilo- 
mena“. zdg 33®

Uczeń
potrzebny zaraz. P. Wawrzynia- 
ka 6 (piekarń.a). zdg 33 S3

Sprzedawców
węgla 500 gotówką poszukuję, wy. 
soki zysk zapewniony. Zgłoszenia 
Wielkie Garbary 2. m. 9.

zdg 33 574

Dziewczyna
potrzebna do wszystkiego od 1.9. 
35. Rynek Łazarski, 3j skl*ad.

zdg 33 568

Fryzjerkę
dzielna za Wysokiem wynagro­
dzeniem przyjmę zaraz. Dąbrow­
skiego 56. zdg 33 517

Fileciarkę
przyjmę. Szwajcarska 14 — 4. 

żdg 33 477

Uczennica
do składu rzeźnickiego potrzebna. 
Poznań, Kanałowa 15. zdg 33 470

Wspólnika
(Wspólniczki)

uczciwych do przedsiębiorstwa 
hurtowego i detalicznego w Po­
znaniu poszukuję. Zgl. Kurjer 
Poznański zdg 33 467 

Służąca
młoda samodœielnem gotowaniem 
potrzebna. Działyńiskick 2 — «•

zdg 33 455 ______

Fryzjerka
stała. Wrocławska 38. zdg 33 4-u

Złotniczy
pomocnik oraz wolontariusz po* 
t r z eb.ny. F - a A. G r oss, Oh03 nice, 
Gdańska 13, (Pomorze).

zdg 33 5o6

Kino
Tęcza. Łazarz. Platynowa W 
dynka. _______ zdgjMfi

Kino „Gwiazda'
Al. Marcinkowskiego, Najdów» 
niejsza polska komedja nliU/c9i.v’ 
10 °/o dla mnie. zdgrL-

Humor zagraniczny

/

— Nowa lin,ja kolejowa będzie przechodziła pi zez P' 
skie podwórze. , gdy

— Tak? I przypuszcza pan, że za każdym razen. « 
pociąg będzie przejeżdżał, ja będę otwierał bramę- „

(Ric et Rac — Paryż). =•

Co futro — to Edmund Rychter — co palto — to Edmund Rychter — co ubranie — to Edmund Rychter Poznań, ostrów wieikop.

D J | r na miesiąc wraesleń 1935 roku za oba wydania razem w Pojmaniu1 rzeapiata W ekspedycji ri 3,20, w agencjach w mieście zł 3,50, z odnoszeniem do
_______ ł----------domu w Poznaniu zł 3,70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem
miesięcznie zł 4,14, kwartalnie zt 12,40, pod opaska miesięcznie w Polsce zt 7,50, w innych 
krajach zt 9,50. W razie wypadków, spowodowanych sMa wyższa, przeszkód w zakładzie, 
strajków i t. -p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania się niedostarozonych numerów lub odszkodowania.

W wydaniach wlelkuśwlątecznych 1 uroczystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony d.o Redakcji ł Administracji! 44-61, 14-76, S3-07, 35-24, 35-25, 4O-t2, w niedzielę.

OcrłnC7f*nia na stronie 6-łamowej 25 er., na stronie 4-łamowej przy kon-U n;e 
redakcyjnego 60 gr, na stronie czwartej (lub piate.i) 190 gr. n< „ gr

■■ ----------- -------—----  drugiej (lub trzeciej) 120 gr. przed wiadomościami potoczneini j: na<l-
od 1-łarńowego milimetra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca “ „abnch 
wyżki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18,30, w •'XrJpd
do godz. 22 u stróża, do wydania głównego (wieczornego) ..drobne“ do g. 11.10, w dni Vr/n,j's|ó\v 
tecane do godz. 11,00 większe dłużej według możności. Drobne ogłoszenia najwyżej ‘ 7 
w tern 5 nagiówk.): słowo nagiówk. (tłuste) 25 grv każde dalsze słowo 15 gr. Za r?znlf?i “ 
zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matryc., wydawnictwo nie oopu> -

część numeru z reklamami i ogłoszeniami materiał poświęcony danej uroczystes• 
świt w i nocą tylko 14-76, 35-24 i 40-72. P. K. O. Poznan nr.
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